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Centrolew się odezwał.
Komisja polityczna sześciu stron­

nictw Centrolewu (P.P .S., Wyzwole­
nie, Str. Chłopskie, P. S. L. Piast, Ch.

D.iN.P.R.)uchwaliławpiątekio-
głosiła odezwę do społeczeństwa, o-

mawiającą obecną sytuację politycz­
ną w państwie. Podajemy ją według
streszczenia ,,Rzeczypospolitej”:

,,0d czterech prawie lat — czytamy
w odezwie — Marsz. Józef Piłsudski

jest dyktatorem faktycznym Rzeczy­
pospolitej. Od czterech prawie lat pa­
nuje w Polsce system rządzenia two­
rzony stopniowo po przewrocie majo­
wym. Życie zbiorowe kraju kroczy
ustawicznie po wąskiej krawędzi od­
dzielającej stan pozorów prawa od

stanu brutalnego bezprawia. Niepew­
nośćpowszechna stała sięznamieniem
wszystkich polskich stosunków spo­
łecznych i politycznych; samowola i

nadużycia administracyjne przeobra­
ziły się w zasadę postępowania wo­
bec stronnictw opozycyjnych, wobec

wszelkich niezależnych sił społecz­
nych.”

Odezwa stwierdza, że Sejm obecny,
świadomy historycznej odpowiedzial­
ności swojej,podjąłwalkęo przywró­
cenie pełni mocy prawu i o położe­
nie kresu systemowi ukrytej dykta­
tury; następnie omawia ciężki kry­
zys gospodarczy i krytykuje gospo­
darkę rządów pomajowych jako lek­
komyślną, bezplanowę i uniemożli­
wiającą energiczną odbudowę gospo­
darstwa polskiego; wreszcie zaś oma­
wia wypadki polityczne ostatniego
roku, a więc sprawę p. Czechowicza,
niezwoływanie Sejmu przez siedem

miesięcy i usiłowanie steroryzowania
go po zebraniu, oraz oba przesilenia
rządowe ostatnich czasów, przyczem

oświadcza., iż przesilenie ostatnie po-
to było przewlekane, by Sejmu nie

dopuścić więcej do głosu. W arunki

p. Marsz. Piłsudskiego, żądające od

Sejmu, aby się wyrzekł kontroli nad

polityką Rządu i nad gospodarowa­
niem groszem publicznym a zatem

poddał się dyktaturze, m usiały być od­
rzucone, a wówczas powołany został

rząd p. Sławka — ,,rząd jawnej, wy­
raźnej walki z przedstawicielstwem
narodu i z wolą ogromnej większości
społeczeństwa”.

,,Sejm został zamknięty — kończy
odezwa. — Zanim zbierze się znowu,

m usi zabrać głos opinja publiczna,
musi zabrać głos również otwarcie i

równie wyraźnie. Czas niedomówień

minął. Milczenie i bierność stają się
tchórzostwem. Żądanie nasze jest
jedno: usunięcie dyktatury i przy­
wrócenie panowania prawa, w prze­
ciwnym razie nie nastąpi żadne ,(U­
spokojenie”. Będą się zaostrzały da­
lej walki polityczne. Będzie rosła

nienawiść. Będą się piętrzyły trud­
ności gospodarcze. Będą leżały odło­
giem zadania olbrzymie społeczne,
gospodarcze, nastrojowe, od których
poświęcania zależy jutro Rzeczypo­
spolitej, jej postawa w świecie, u-

trwalenie jej niepodległości. System
dyktatury prowadzi kraj do kata­
strofy. Czas skończyć.

Odwołujemy się do opinji publicz­
nej. Jeżeli zaś p. Prezydent Rzplitej
nie chce powziąć decyzji w myśl woli

przedstawicielstwa narodu, niech w

takim razie rozwiąże Sejm, niech w

takim razie ten spór zasadniczy po­
między Sejmem a Marsz. Piłsudskim

rozstrzygnie w sposób ostateczny sam

kraj w drodze nowych wyborów, ale

wybo-rów uczciwych. Próby sfałszo­
wania decyzji kraju wywołać by mu­
siały zdecydowany odpór i samoobro­
no narodu.”

*

Odezwę Ćentrolewu otrzymaliśmy
wczoraj telefonicznie, ale jej na ra­
zie nie zamieściliśmy. Jeżeli ją dziś

podajemy, czynimy to z obowiązku
dziennikarskiego i z tego powodu
także, że utrzymana jest w tonie spo­
kojnym . Podpisał ją obok innych
także klub parlamentarny Chrzęść.
Demokracji.

Podkreślamy wyraźnie, że choćbyś­
my na rzeczowe wywody odezwy się
godzili, jednak nic wspólnego z nią
mieć nie chcemy, ponieważ jak zaw­
sze tak iteraz stoimy na stanowisku,
że przedstawicielstwo parlamentarne
Chrzęść. Demokracji nie powinno
podpisywać się na wspólnych odą-.

zwach z Polską Partją Socjalistyczną
i innemi stronnictwami.lewicowemu

Niech to sobie robi Narodowa Partja
Robotnicza czy ,,Piast”— to ich rzecz.

Ramię w ramię z partjami przewrotu
społecznego Chrzęść. Demokracja
walczyć nie może o ład i praworząd­
no-ść w Polsce. Jeżeli to jednak czyni,
to odpowiedzialność za to spada wy­
łącznie na klub poselski.

Wiemy, że w kraju taktyka ta spo­
tyka się z ostrą krytyką najpoważ­
niejszych przedstawicieli ruchu,
chrześcijańsko-deznokratycznego.

Prezes klubu Ch. D. Chaciński
o zatargu między sejmem a rządem.

Warszawa, 8. 4.. (tel. wł.) W lokalu

chrześcijańskich związków zawodowych
odbył się wiec robotniczy, w którym
wzięło udział około 800 delegatów fa­
brycznych i poszczególnych związków.
Referat polityczny wygłosił prezes klu­
bu parlamentarnego Ch. D. poseł Cha­
ciński, który wyjaśnił istotę zatargu
między rządem a Sejmem. Mówca twier­
dził, że przedstawicielstwo narodowe

po znanych czterech warunkach mar­
szałka Piłsudskiego ma uniemożliwione

spełnienie najełesnentarniejszych swych
obowiązków. Nadchodzi czas, aby spo­
łeczeństwo samo ten zatarg rozstrzygnę­
ło. Dlatego Ch. D. łącznie z innemi

stronnictwami wydała oświadczenie,
które stoi na stanowisku przeprowadze­
nia nowych wyborów. Wybory te. muszą

być uczciwe.

Słowami: ,,Gdy robotnicy będziecie
tego pilnowali — zwyciężymy” zakoń­
czył poseł Chaciński swe przemówienie.

Referat
o sytuacji gospodarczej

wygłosił poseł Dr. Kuśnierz. Przedsta­
wił on katastrofalne położenie gospo­
darcze kraju. Kryzys pogłębia się z

dnia na dzień i rząd stoi wobec niego
bezradny. W kraju utrwala się przeko­
nanie, że położenie jest beznadziejne.
Rząd obecny z uwagi na swój skład nie
budzi w społeczeństwie żadnego zaufa­
nia i nie potrafi przyczynić się do po­
prawy sytuacji. Mówca domagał się u-

ruchomienia rezerw finansowych pań­
stwa i zużycia ich na budowę mieszkań
dla ubogiej ludności. Pozatem zwołania

Sejmu celem przeprowadzenia zmiany
ustawy o reformie podatku obrotowego
oraz dla załatwienia całego szeregu za­
gadnień państwowych o charakterze go­
spodarczym i finansowym.

Wiec zakończył się przemówieniem
radnego miasta Spasińskiego, który na­
woływał do jednoczenia się pod sztan­
darami Ch. D.

Rząd Rzeszy podwyższył cła
na produkty rolnicze.

3uż przed rafyfikacfa traktatu handlowego rozpoczęła się
znowu walka z polskiem żytem.

(Telefonem od własnego korespondenta).

Berlin, 8. 4. Rząd Rzeszy rozważał na

swojem poniedziałkowem posiedzeniu
obszerny program pomocy dla rolnic­
twa przedłożony przez ministra aprowi­
zacji Schielego. Program ten był tak ob­
szerny, że rząd musiał go częściowo
skreślić, zostało jednak dosyć, aby za­
dowolić apetyty agrarjuszy i pomóc w

śrubowaniu cen na produkty rolnicze w

chwili, kiedy w całych Niemczech pa­
nuje poważny kryzys gospodarczy.

Zgodnie z żądaniem Schielego zosta­
ły podniesione cła na wszystkie pro­
dukty rolnicze, rozpoczynając od psze­

nicy i żyta a kończąc na produktach
mlecznych i mięsie. Minister aprowiza­
cji żądał pełnomocnictwa, aby samo­
dzielnie mógł co trzy miesiące stwier­
dzić, czy wysokość cel odpowiada po­
trzebom chwili i czy nie należy tych ceł

zmienić, t. zn. znowu podwyższyć. Rząd
w całym swoim składzie chciałby je­
dnak, aby decyzja ta nie zależała od je­
dnego ministra, ale od gabinetu. W tej
sprawie, jak również co do całego pro­
gramu agrarnego, nastąpić ma ostatecz­
ne porozumienie w dzisiejszy wtorek.

B.

Anglikom kończy się cierpliwość.
Przywódca Hindusów Gandhi ma być jednak aresztowany.

(Własna słnżba telegraficzna Dz. Bydg.)

Londyn, 8. 4. Propaganda antybrytyj-
ska Gandhiego czyni zastraszające po­
stępy. Gandhi nawołuje cały naród hin­
duski, aby łamał monopol rządowy i

sam fabrykował sól według dawnych
recept, które jeszcze nie zaginęły w ro­
dzinach hinduskich. Gandhi zwraca się
przedewszystkiem do kobiet Indyj, co

do których sądzi, że mogą one w walce

o niepodległość kraju oddać większe u-

sługi niż mężczyźni.
Wicekról Indyj lord Irvin wyjechał,

w celu chwilowego uniknięcia zatargu,

na granicę północno - zachodnią Indyj.
Wzrastające skutki propagandy Gan-

dhiego mają jednak doprow'adzić, we­
dług wiadomości waszego koresponden,
ta, do aresztowania przywódcy hindu­
skiego w' dniu dzisiejszym. Dotychczas
aresztowano około 60 jego towarzyszy,
m. in. najstarszego syna jego. Policja
skonfiskowała 20 funtów soli, która wy­
parowała z wody morskiej i została wy­
dobyta przez opozycjonistów. W całych
Indjach skonfiskow'ały władze około 100

kilogramów soli. B.

Kiepura i Batycka w Berlinie.
(Telefonem od własnego korespondenta).

Berlin, 8- 4. W dniu wczorajszym ba­
wili w Berlinie sławni Polacy Jan Kie­
pura i Zofja Batycka. Kiepura wezwa­
ny został do Berlina przez angielską
wytwórnię filmów dźwiękowych Allian-i

ce-Film dla zdjęć do nowego obrazu pt.
,,Śpiewające miasto", gdzie Kiepura gra
rolę główną. Śpiewa on po włosku, a

mówi w kilku językach. Z Berlina u-

dał się nasz śpiewak do Neapolu na dal­
sze zdjęcia filmowe. Film cały grać bę­
dzie częściowo w Neapolu, czę­
ściowo w Londynie i Wiedniu. Kilka,
osób z kolonji polskiej, które dowiedzia-/

ły się o pobycie krótkim sławnego roda­
ka w Berlinie, zgotowało mu owację.

Jednocześnie witała i żegnała grupa
artystów polskich z Igo Symem na

czele przejeżdżającą z Francji do War­
szawy sympatyczną Miss Polonję Zofję
Batycką. B.

Major Rylski skazany
na 15 lat więzienia.

(Telefonem od własnego korespondenta).
Przemyśl, 8. 4. Cały miesiąc trwa­

ła rozprawa przeciwko em. majorowi
Rylskiemu, oskarżonemu o zamordowa­
nie swej żony Stefanji z Drzewieckich

(pierwsze voto Jasińskiej.) Swego
czasu pisaliśmy o tej zbrodni, która

miała miejsce na majątku Pietrzyce.
Przesłuchano w tej sprawie moc róż­
nych świadków.

Sąd przysięgłych w Przemyślu wydał
w ub. wtorek wyrok, skazujący Tadeu­
s'za Rylskiego na karę śmierci, zamie­
niając mu ją w drodze amnestji na 15

lat ciężkiego więzienia.

Straszna katastrofa somolotu

pocztowego.
Pilot i obserwator ponieśli śmierć

w płomieniach.
Londyn, 7. 4. (PAT) W pobliżu Lymps-

filot, w hrabstwie Surray wydarzyła się
groźna katastrofa wielkiego niemiec­
kiego samolotu komunikacyjnego, wio­
zącego pocztę z Croydon do Niemiec. W

chwili upadku aparat objęły płomienie.
W katastrofie zginęli na miejscu stra­
szną śmiercią lotnik Wessel i obserwa­
tor Connert.

Upadek że znacznej wysokości spowo­
dowany był wybuchem w motorze,
wskutek czego niektóre płonące części
aparatu odrzucone zostały na znaczną

odległość od miejsca katastrofy. Pierw­
sze oględziny stwierdziły, że pilot zo­
stał spalony żywcem, obserwator zaś

wyskoczył w chwili upadku, lecz nie u-

niknął ognia i śmierci wskutek silne­
go wstrząsu i poparzenia. Aparat jest
całkowicie zniszczony.

17 zabitych wskutek nieszczęścia
kolejowego.

Oytakyusza (Japonja), 7. 4. (PAT) Wy­
darzyła się katastrofa kolejowa. 17 csób
zostało zabitych, 7 odniosło poważne
rany.
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Nietędy droga!
Endecja weszła na drogę

stroma i śliska.
Z kół Czytelników donoszą, nam, że

endecja rozsyła względnie rozdaje bez­
płatnie różnym obywatelom pojedyncze
egzemplarze ,,Kurjera Poznańskiego", w

którym przedrukowano z ,,Gazety Gru­
dziądzkiej" nadzwyczaj ostry artykuł
'wydawcy tejże gazety i senatora ,,Pia­
stą" p. Wiktora Kulerskiego, zwrócony
przeciwko marszałkowi Piłsudskiemu.

Donoszą nam też, że odnośny egzem­
plarz ,,Kurjera Poznańskiego" czy ,,Ga­
zety Bydgoskiej", która również ów ar­
tykuł w'ydrukowała, wkłada się nawet

różnym ludziom, nie-endekom, do kie­
szeni!

Nie zamierzamy bynajmniej rozbie­
rać kwestji, czy artykuł senatora Kuler­
skiego jest słuszny czy nie, uważamy
jednak , że powyższy sposób uprawia­
nia agitacji przeciwko marsz. Piłsud­
skiemu, który położył wielkie zasługi
około odbudowy państwa polskiego, jest
w wysokim stopniu nieetyczny i przy­
czynia się do tem większego zamętu i

rozwydrzenia partyjnego, które ani

państwu, ani społeczeństwu chluby chy­
ba nie przynosi,

W ostatnim czasie Stronnictwo Na­
rodow'e w swej zaciekłej walce przeciw­
ko marsz. Piłsudskiemu i przeciw'ko
rządom pomajowym zaczyna wogóle
chw'ytać się środków, jakicm i naw'et nie

posługują Się socjaliści. Utożsamianie

Piłsudskiego z Leninem, rzekome za-

przedawanie Polski Niemcom, nazywa­
nie ministrów szkodnikami państwowy­
mi, którym chodzi przedewszystkiem o

własny interes i o dowolne korzystanie
z funduszów dyspozycyjnych, to są środ­
ki oszczercze, niegodne stronnictwa po­
ważnego, za jakie Stronnictwo Narodo­
we uchodzić pragnie.

Pr-zypominamy, że był czas, kiedy
endecja p. Wiktora Kulerskiego odsą­
dzała od czci i wiary, nazywając go ge­
szefciarzem, przyjacielem Prusaków i

zdrajcą polskości, chociaż p. Kulerski i

jako wydawca i jako redaktor olbrzymio
położył zasługi około rozbudzenia świa-
domośei narodowej na Pomorzu i w

,W ielkopolsce.
Dziś, gdy p. senator Kulerski przestał

zwalczać endecję, chociaż z nią wcale a

fwcąie.nie sympatyzuje, a całą sw'ą ener-

gję życiową zużywa na zwalczanie mar­
szałka, Piłsudskiego i tzw. sanacji, od-
razu p. Wiktor Kulerski stał się dla en­
deków niejako bożyszczem i wyrocznią,
bo dmie w tę samą trąbę, co oni.

Czyż to jest godziwy sposób zwal­
(czania swych przeciwników politycz­
nych? Czyż postępowanie tego rodzaju
nie zakrawa na proste drwiny z uczci­
wości i etyki publicznej, na jaką ende­
cja w stosunku do sanacji lubi się po­
woływać? Czyż systematyczne upra­
wianie takiej roboty nie prowadzi raczej
do anarchji niż do uzdrowienia zagma­
twanych i zabagnionych stosunków par­
tyjno-politycznych, o którem endecja u-

tśt-awicznie mówi ł pisze?
Nie tędy droga, panowie endecy!

Opamiętajcie się, jeżeli macie sumienie

obywatelskie. Droga, na którą weszliś-

'cie, jest stroma i śliska, to też łatwo

zdarzyć się może, że zatrute strzały, któ-
remi ostatnio tak obficie darzycie
swych przeciwników politycznych, mo­
gą otworzyć oczy tym resztkom waszych
zwolenników i zadać stronnictwu wasze

mu cios śmiertelny. Kto wiatr sieje,
Zbiera burzę. F.j

Górale za Piłsudskim.
Potępiają stanowisko centrolewu.

Zakopana, 7. 4. (PAT) W niedzielę 6

bm. odbył się w Nowym- Targu wiec po­
selski bloku BB. Salę zapełniły po
brzegi tłumy obywateli z całego powia­
tu,nowotarskiego, a także ze Spiża i

Orawy w liczbie około 800 osób. Na ze­
braniu przemaw'iali posłowie ks Madej,
Chyła, Zaleski i .Gw'iżdż (znany poeta
ludowy). Wiec miał niezw'ykle podnio­

sły i pow'ażny charakter. Uchwalono

trzy rezolucje, potępiające demagogicz­
ne stanowisko centrolewu i wogóle opo­
zycji, utrudniające prace marszałkowi
Piłsudskiemu nad naprawą stosunków,
zapewniając marszałkowi Piłsudskie­
mu o gotowości w'spółpracy olbrzymiej
części społeczeństwa podhalańskiego,
Spiża i Orawy.

Włościanie Ziemi Łomżyńskiej
opuszczają szeregi lewicy cjiłopskiej i wysyłają delegację

do Piłsudskiego, aby im wskazał drogę.
O sprytnych przygotowaniach bloku

rządow'ych do nowych wyborów, świad­
czą informacje z Ostrołęki: -

Na zjeździe rady okręgowej ,,Wyzwo­
lenia" okręgu wyborczego Łomża, Kol­
no, Ostrołęka i Szczuczyn, gdzie za­
mieszkują przeważnie ubodzy Kurpie,
powzięto uchwalę potępiającą stanowi­
sko stronnictw wrogich rządowi, po­
niew'aż na walce z rządem absolutnie nic
nie zyskują. Większość w'łościan po­

stanow'iła opuścić szeregi ,,Wyzw'ole­
nia". Do uchwał tych przyłączyli się
obaj posłowie wybrani z listy nr. 3: —

Nowicki Zygmunt (nauczyciel ludowy)
i dr. Mieczysław Czarnecki, naczelny le­
karz Rasy Chorych w Łomży. Dalej u-

chwalono wysłać delegację do Belwede­
ru, do marsz. Piłsudskiego, aby chłopom
Ziemi Łomżyńskiej wskazał nową dro­
gę do... szczęścia.

Sensacyjny proces o zabójstwo
majora.

Jak w średniowieczu - mąż sprzedał żonę.

Warszawa, 8. 4. Przed sądem okręgo­
wym w Warszawie rozpoczął się sensa­
cyjny proces Stefana Grudzielskiego -

ziemianina, rotmistrza rezerwy, oskar­
żonego o zabójstwo dnia 3 października
1928 r. majora Józefa Kioba. Grudziel-
ski ożeniony był z Melanją Eisertówną,
córką przemysłow'ca, łódzkiego Emila

Eiserta, W dniu 3 października 1928 r.

Grudzielski pojechał do Konstancina,
gdzie w willi ,,Pałace Atene", będącej
własnością Eiseriów przebyw'ała jego
żona, teściowa i major Klob. Grudsiel­
skiego przyjął major Klob, który miał

powiedzieć ,,nie zobaczy pan dzieci, bó
to nie są dzieci pana". Po tych słowach
Grudzielski strzelił do majora Kłoba,
kładąc go trupem na miejscu. Po odczy­
taniu aktu oękarżenia udzielono głosu
oskarżonemu dla złożenia wyjaśnień.
Grudzielski nie zaprzecza faktu zabicia
odrzuca jednak zarzut jakoby miał dzia­
łać z rozmysłem. Z ośw'iadczenia jego
wypływa jasno, że uważał on Klóba za

sprawcę wszystkiego złego w swoim ży­
ciu. Teściowa była pod wpływem zabi­
tego a ten nienawidził oskarżonego. Sto­
sunki w małżeństw'ie Grudzielskich po­
psuły się w'ów'czas, gdy Grudzielski był
powołany na ćwiczenia wojskowe w'
1925 roku. Żona jego została z matką i

Klobem. Po pewnym czasie otrzymał
Grudzielski list od żony z wymówkami
i chęcią rozejścia się. Następnie dowie­
dział się, że Klob zaczyna się starać o

jego żonę i ta chce przeprow'adzić roz­
wód. Na początku 1928 roku zjawił się
u niego ktoś. z polecenia Kloba z propo­
zycją wypłacenia 12 tysięcy złotych o

ile Grudzielski zgodzi się na rozwód.
Grudzielski wyraził na to swą zgodę
podpisał kilka dokumentów lecz pienię­
dzy nie otrzymał.

Teściowa wydała jak najlepsze świa­
dectw'o o zabitym Klobie, przedstawia­
jąc go jako człowieka szlachetnego. Pro­
ces potrwa kilka dni.

Złe czasy dla kupiectwa.
W Dnbnle kupcy-iydzi zamknęli składy na 5 dni, a klnczs odesłali do urzędu

skarbowego.

Warszawa, 8. 4. (tel. wł.) Wśród ku­
piectwa rozeszły się wiadomości, jakoby
władze podatkowe czyniły pewne ulgi
dla wsi, z tego powodu u ministra

Kwiatkowskiego zjawiła się delegacja
kupców, która prosiła go o spowodowa­
nie ulg dla kupiectwa i przyznania im

kredytów państwowych. W zamian za

te kredyty kupiectwo chce przeprowa­
dzić selekcję materjału wekslowego a

przez to zmniejszyć liczbę protestów.
Położenie kupiectwa nie zmieniło się
na lepsze. Świadczy o tem fakt zwięk­
szenia protestu i fali upadłości kupiec­
kich. W Dubnie ostatnio strajk trwał 5
dni. Kupcy odesłali klucze sklepów do

naczelnika urzędu skarbowego, żeby ro­
bił sobie z towarem co zechce. Dopiero
komisja inspekcyjna z Warszawy zała­
godziła tę sprawę.

Doroczny zjazd Związku Towarzystw Kupieckich
w Poznaniu.

Poznań, 8. 4. (Teł. wł.) Wczoraj przy
tiK Zwierzynieckiej obradował doroczny
zjazd delegatów towarzystw kupiec­
kich,,zrzeszonych w Poznańskim Związ­
ku Towarzystw Kupieckich. Ogólne ze­
branie delegatów poprzedziło w ciągu
przedpołudnia zebranie prezesów, sekre­
tarzy i skarbników poszczególnych to­
warzystw związkowych prowincji. Na

zjazd ten przybyli reprezentanci prawie
wszystkich towarzystw w liczbie 80 o-

sób- Obradom przewodniczył wicepre­
zes związku p. Majewicz. Referat po­
święcony sprawom organizacyjnym oraz

finansowym wygłosił wicedyrektor p.
Poszwiński. Sprawozdania za rok ubie­
gły zakończono szeregiem rezolucyj. Po

zebraniu odbył się, wspólny obiad.

O godz. 4 po poł. w przepefnionej sali
zasiedli delegaci 47 towarzystw repre­
zentujących 137 głosów'. Zebranie za­
gaił prezes związku p. OtmianowskJ, W'i­
tając delegatów oraz gości, następnie
dyrektor zw'iązku p. Sikorski referował

spraw'ozdanie z działalności rocznej za­
rządu. Wybory uzupełniające do rady
zw'iązku tow'arzystw kupieckich dały
nast. wyniki. W skład rady weszli pp.
Otmianowski, Roman Łeitgeber, Fran­
ciszek Lisiecki, J. Borys, K aiam ajski,
Grossmann, F. K. Cygański z Poznania
oraz Migdałek z Gniezna, Frzewożny
Kępno, Grupiński Czarnków, Modzelski

SKędzychód, Sokołowski Rawicz, Wol­
ski Września i Ciemny Pakość Uchwa­
lono szereg rezolucyj.

Warszawa, 7. 4. (PAT) Z okazji śmierci

królowej Szwecji p. Prezydent Rzplitej
przesłał drogą telegraficzną wyrazy współ­
czucia Gustawowi I., królowi Szwecji, ba­
wiącemu w Rzymie.

Warszawa, 8. 4. (PAT) P. prezes Rady
Ministrów przyjął wczoraj posła sowieckie­
go w Warszawie Owsiejenko.

Warszawa, 8. 4. (PAT) P. prezes Rady
Ministrów Walery Sławek przyjął wczoraj
w godzinach popołudniowych p. ministra
rolnictwa Janłą-Połczyńskiego oraz kierow­
nika ministerstwa skarbu p. Matuszewskie­
go, a następnie p. ministra spraw wewn.

Józewskiego.
Warszawa, 8. 4. (Tel. wł.) Dziś po połud­

niu odbędzie się drugie od chwili powstania
obecnego rządu posiedzenie Rady Ministrów

poświęcone głównie sprawom rolniczym.

B. B. opiekuje się także prawosławnymi.
(PAT) Posłowie z BBWR. Bogusławski

i Sehejda w imieniu ukraińskiego ugrupo­
wania poselskiego BBWR. złożyli prezesowi
Rady Ministrów, Ministrowi Wyznań Rek
i Ośw. Publ. i Ministrowi Spraw Wewn- spe­
cjalny memorjał, traktujący o potrzebie
cerkwi prawosławnej w Polsce, a przede­
wszystkiem omawiający konieczność obsa­
dzenia archidiecezji wołyńskiej przez samo­
dzielnego arcybiskupa,

Doroczny Zjazd Pomorskiego
Związku Ziemian w Toruniu.

Toruń, 8. 4. (Tel. wł.) W dniu dzi-

siejsizym odbył się w Toruniu 63-ci do­
roczny walny zjazd Pomorskiego Zw.

Ziemian, poprzedzony nabożeństwem
które odprawił ks. prałat Wysiński.

Obrady zjazdu zagaił prezes hr. Dąb-
ski, witając m. in. radcę województwa
p. Ceceniowskiego, prezesa Pom. Izby
Rolniczej p'. Esden-Tempskiego, dyrek­
tora miejsc. Banku Polskiego p. Junga,
dyrektora Pom. Tow. Ubezpieczeń p. Bi­
skupskiego, dyrektora Pom. Banku Rol­
nego p. Twardowskiego.

Zjazd uchwalił mianować p. ministra

Jantę Połczyńskiego członkiem honoro­
wym Pom. Zw. Ziemian.

Obrady trwają w dalszym ciągu.

Stan wody na Wiśle z dnia 8. 4. br.:

Płock 1,63; Toruń 1,89; Fordon 1,95;
Chełmno 1,87; Grudziądz 2,20; Korzenie-

wo 2,24; Pfekło 1,96; Tczew 1,92. Einja-
ge 2,20: Schie.venhorst 2,32.

Generał von der Goltz umarł.
Berlin, 8. 4. (Teł. wł.) W wieku 66

lat zmarł w Berlinie znany generał nie­
miecki Freiherr von der Goltz. W cza­
sie wojny wsławił się jako dowódca dy­
wizji w bitwie nad jeziorami Mazur­
skiemu po wojnie zaś odgrywał wielką
rolę jako organizator wojsk bałtyckich,
zwróconych przeciw Rosji, sowieckiej,

Ś. p. Franciszek Flschoeder.
Z Warszawy donoszą: Dnia 6bm. po

krótkich cierpieniach zmarł dr. fil. dy­
rektor departamentu weterynarji w mi­
nisterstwie rolnictwa śp. Fr- Fisch-
oeder. Zmarły urodził się w Lubawie
na Pomorzu w r. 1865, gimnazjum ukoń­
czył w Lubawie, a akademję weteryna­
ryjną w Berlinie w r. 1887. Od tego
roku śp. Fischoedor zajmował różne sta­
nowiska w administracji weterynaryj­
nej, przeważnie na Pomorzu. Z chwilą
odrodzenia państwa polskiego zgłosił
się niezwłocznie do służby polskiej,
gdzie początkowo był naczelnikiem w y­
działu weterynaryjnego b. dzielnicy
pruskiej, przeszedł do ministerstwa rol­
nictwa i w r. 1924 objął stanowisko dy­
rektora departamentu weterynarji.

W uznaniu zasług śp. dr. Fischoeder
został odznaczony krzyżami Oficerskim
i Komandorji Orderu Odrodzenia Polski
Oraz Komandorją Ligi Honorowej. W

zni/rłyrn ministerstwo rolni'ctwa straci­
ło sumiennego pracownika o wybitnych
zdolnościach.

Wyrok w głośnym procesie
o nadużycia w poznańskiej kolejowej

kasie emerytalnej,
Poznań, 7. 4. (PAT) Dziś w południc

ogłoszono wyrok w głośnym procesie o

nadużycia w poznańskiej kolejowej ka­
sie emerytalnej. W wyniku kilkuty­
godniowego procesu sąd skazał oskar­
żonego Szymańskiego na 2 lata więzie­
nia, a. pozostałych czterech oskarżo­
nych uwolnił od winy i kary.

Wojna domowa w Chinach.

Rząd nankiński ogłosił dekret, naka­
zujący ekspedycję kam ą przeciwko Yen-
Si-Szanowi.

Uwaga 1

Oszczędne Panie domu!

Paczka mydła Regęra
wazy w stanie

wy sus zonym

500 gramów,
natomiast inne mydła
ważąwstanie świeżym

400 gramów.
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Z włóczęgi po Wiedniu.
i.

Stołeczne taksówki. — Pomarańcze. — Socjaliści wszędzie jednacy —

historyczny pokrzyżuje dyplomacką chytrość.
Wychodząc z dworca Wschodniego

uderzył mnie widok szeregu taksówek,
tak do siebie podobnych, że tylko nu­
merami na latarni różniły się one od

siebie. Taksówki przestronne, każda
na 4 osoby, i wysokie jak landary. Nie

potrzeba wchodzić do nich, jak w Byd­
goszczy, niemal na czworakach. Wszy­
stkie są, a właściwie muszą być, jedne­
go typu. Niema tej zbieraniny najroz­
maitszego gatunku pudeł, jakie u nas

widzimy. Taksówkę od prywatnego
auta odróżnia się tu na kilkadziesiąt
kroków, a nie jak u nas, po numerze

tylko.

Jazda z dworca do mieszkania trwa­
ła 3 kwandranse (li kilometrów), po-
ezem taksometr wskazywał 5 szylin­
gów 50 groszy. Kilometr kosztuje pół
szylinga, bez dodatków, bez ,,taksy za­
sadniczej", bez nadpłaty za nocną po­
rę itd. To też z dzielnicy do dzielnicy
jazda często zaledwie kilkadziesiąt gro­
szy wynosi. Taksów'ki, nawet wśród

biedniejszej ludności, są tam tak w u-

żywaniu, jak u nas kółka. Szoferzy
taksówek właśnie dlatego, że tanią ta­
ryfą uprzystępnili je ogółowi, należą
do najlepiej sytuowanych pracowni­
ków. Wartoby posłać tam naszych au-

topanów, aby w Wiedniu nauczyli się
żasad racjonalnej eksploatacji swego
warsztatu pracy.

M
Po drodze widzę na straganach ol­

brzymie góry pomarańcz. Sprzedaje
się je na kilo, od 60 groszy do 1 szylin­
ga. Pomarańcza wypada w ten sposób
na 6 do 20 groszy. Najbiedniejsze dziec­
ko dostaje ją od rodziców na deser.
Czem zaś taka pomarańcza z jej wi­
taminami jest dla młodego organizmu,
o tem wiedzą już i laicy. Nie chcą tyl­
ko o tem słyszeć nasi ,,ekonomiści",
którzy dla paromiljonowej pozycji w

budżecie odebrali naszym dzieciom tak

znakomity środek przeciw anemji,
skrofułom i wielu innym chorobom.

Wiedeń, ze swojemi dwoma miljo-
nami mieszkańców, jest na ogół bardzo

njeszczęśliwem miastem. Przed wojną
40 miljonowa ludność monarchji au-

strjacko-węgierskiej m usiała dbać o

jego utrzymanie i wyżywienie. Dziś

tej ludności poza murami Wiednia zo­
stały się 4 miljony tylko. Taki nagły
przewrót odbił się fatalnie na gospo-

Mus

darce miasta i umożliwił socjalistom
ujęcie rządów w tej olbrzymiej stolicy.
Naturalnie rządami swymi pogrążyli
oni miasto do reszty, nietylko finan­
sowo, ale i politycznie. Dopiero rządy
X. Seipla, a obecnie dra Schobera od­
sądzają tych szkodników od miastowe­
go żłobu, przy którym Obżerali i opijali
się, jak u nas w Kasach Chorych.

Ale i najlepsze rządy nie uratują od

zagłady tego potworka państwowego o

maleńkim tułowiu a horrendalnie

wielkim łbie. Fabryki, urządzone i

obliczone na zaopatrywanie w pe­
wien towar czterdziestu miljonów lu­
dzi, od czasu przegranej wojny pro­
dukcję swoją musiały ograniczyć, do

dziesiątej części. To też jedno bankruc­
two goni drugie, katastrofa następuje
po katastrofie. Na nic się więc zdadzą
chytre postanowienia dyplomatów, że
niemiecka dziś Austrja musi żyć w od­
łączeniu od niemieckiej republiki. Jak
Polska siłą faktów dziejowych połą­
czyła się w jedną narodową całość, tak
i Austrja musi zostać wssaną przez
Niemcy, jeżeli nie ma być bezwładnym,
coraz bardziej obumierającym człon­
kiem Europy. St. B.

Marek Romański. 55

PAJAK
Sensacyjna powieść współczesna.

(Ciąg dalszy).

Przypomniał sobie słowa Durskiego,
wypowiedziane do niego w czasie, gdy
pierwszej nocy piłował kratę:

... Idź rano, 25 czerwca, do Horskie-

go i ostrzeż go, by ambasador unikał

nowych, ozdobnie oprawnych książek...
Zapobiegniesz w ten sposób wielkiej
zbrodni.

Budzik wskazywał godzinę 3,35.
Teofil Jaśmin przypomniał sobie, że

organizacja ,,czerwonych asów" zapo­
wiadała zamordowanie ambasadora na

godzinę czwartą popołudniu.
Jaśmin podniósł się z łóżka i drżą-

cemi rękoma zmienił okrwawiony ban­
daż na nodze.

Głowa bolała go okropnie, lecz nie
zważał na to. Obiecał Durskiemu, że

skoro komisarz nie odzyska wolności
— zaniesie Horskiemu jego ostrzeże­
nie. Obiecał, więc musi dotrzymać. Nie

dotrzymałby tego, w tych warunkach,
komu innemu, ale Durski zajmował w

umyśle Jaśmina stanowisko zupełnie
wyjątkowe.

Wlokąc się, krok za krokiem, kulejąc
i zaciskając zęby, za każdem stąpnię­
ciem po schodach, Teofil Jaśmin ze­
szedł na ulicę.

...ByIe zdążyć przed czwartą! Byle
zdążyć!

Po krótkim namyśle Jaśmin zdecydo­
wał, iż w wydziale śledczym, nie zasta-

Prof. Stanisław Kotwfcz-Gilewski.
artysta-malarz, twórca wspaniałego portretu Ojca św., Piusa XI., malowanego w Waty­
kanie w Loggii Monta-Sagni, który to portret jako dar Papieża dla Polski znajduje się

w Nuncjaturze w Warszawie.

nie już Korskiego, iż musi się on znaj­
dować w ambasadzie. Skierował się w

Aleje Jerozolimskie, starając się prze­
móc ból i iść możliwie szybko. Jak na

złość nie było w pobliżu, ani jednej wol­
nej taksówki.

Teofil Jaśmin obejrzał się poza siebie,
raz... drugi... trzeci...

Odnosił wrażenie, że ktoś go śledzi, że

ktoś skrada się za nim, od rozgrzanemi
murami kamienic, nie spuszczając go z

oka i czyhając, by zadać mu śmierć w

odpowiednim momencie.
Z początku perswadował sobie, iż pa­

da ofiarą osłabionych, przeczulonych
nerwów. Kilka jednak rzutów oczyma
poza siebie przekonało go, że nie ulega
przywidzeniom.

Drab jakiś szedł, krok w krok, za nim.

Jaśmin domyślił się, iż został odkryty
i odnaleziony przez ludzi Tollera.

Nie ulegało wątpliwości, że Tolierowi
musi zależeć na usunięciu Jaśmina.
Gdy drab zorjentuje się dokąd Jaśmin
podąża, niewątpliwie skończy z nim na­
tychmiast.

Jaśmin nie wahał się ani przez chwi­
lę. Musi, za wszelką cenę, dopełnić da­
nego Durskiemu przyrzeczenia.

Począł iść jeszcze wolniej, niż, dotąd,
a równocześnie ujął w rękę browning.

Obrócił się nagle i stanął twarzą w

twarz z prześladowcą. W ręku tamte­
go błysnęła czarna lufa rewolweru, lecz

Jaśmin uprzedził go o kilka sekund.

Browning Jaśmina szczęknął dwa J'a­
zy i członek zbrodniczej organizacji

runął na płyty chodnika. Działo się to o

piętnaście kroków od policjanta pełnią­
cego na tym odcinku służbę.

Posterunkowy osłupiał. Oto w biały
dzień na kilkanaście kroków przed nim

dokonano zbrodni

Jaśmin wyczerpany wysiłkiem upu­
ścił broń z ręki i oparł się o mur kamie­
nicy.

Policjant pobiegł ku niemu:
— Człowieku, pan go zabił! — zawo­

łał pochylając się nad nieruchomem

ciałem, które farbowało krwią płyty
chodnika.

Jaśmin przemógł osłabienie. Spojrzał
na policjanta i tłum, jaki jął się groma­
dzić na miejscu wypadku.

— Ten człowiek należał do organiza­
cji ,,czer'wonych asów" . Chciał mnie
zabić — uprzedziłem go! Mam ważne

polecenie od komisarza Durskiego do
naczelnika wydziału śledczego. O Boże,
która godzina?

Posterunkowy popatrzał badawczo na

Jaśmina i zawahał się. W tej chwili

człowiek jakiś przecisnął się przez tłum.
— Jestem Marjusz Elizeusz Arkturus,

dziennikarz. Co się tu stało?

Reporter spojrzał i poznał Jaśmina:
— Panie Jaśmin, co pan zrobił?
O tem później. Jestem gotów nawet

na szubienicę, byle zanieść panu Hor­
skiemu, na czas, wiadomość od komisa­
rza Durskiego.

— Od Durskiego...?
Dziennikarz zwrócił się do policjanta:
— Tu stoi moja taksówka. Jeżeli chce

pan zdobyć naszywki przodownika,
bierzmy tego człowieka i jedźmy do am­
basady.

Posterunkowy przestał się wahać.

Zrozumiał, iż chodzi tu o rzecz ważniej­
szą, niż o sprawę dokonanego zabój­
stwa.

Wsiedli z Jaśminem do taksówki.

Jedź pan na złamanie karku. Amba­
sada angielska — i'ozkazał szoferowi

Arkturus, poczem dobył notesu i jął

Znriedzajcie
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Codziennie koncert

S f f l Sod godziny 16-21

Wstęp bezpłatny. ssgi

Ze świata.
Tournee europejskie Toscaniniego.

Artur Toscanini, który po ustąpie­
niu z medjolańskiej Scali osiadł w No­
wym Jorku, zamierza z nowojorską

orkiestrą filharmoniczną przedsię­
wziąć wielkie tournee koncertowe po

Europie. Orkiestra złożona ze 120 osób

przybędzie do Europy wraz z Toscani-
nim dnia 2 maja. Pierwszy koncert

odbędzie się w Wielkiej Operze w Pary­
żu, poczem nastąpią koncerty w Tu­
rynie, Medjolanie (Scali), w Rzymie,
Florencji, Monachjum, Wiedniu Buda­
peszcie, Pradze, Dreźnie, Berlinie,
Brukseli i Londynie.

Marconi urządza radiostację
watykańską.

Po ukończeniu prac budowlanych
nowej stacji radjotelegraficznej waty­
kańskiej, senator markiz Wilhelm
Marconi obejmie osobiście zwierzchni

nadzór nad pracami instalacyjnemu.

W Turcji zabroniono wyświetlania
,,Śpiewaka Jazzbandu".

Władze tureckie zdjęły z ekranu

film ,,Śpiewak Jazzbandu", wyświetla­
ny z dużem powodzeniem od dwóch ty­
godni w kinoteatrach tureckich.

Prasa wiedeńska, z której tę wiado­
mość czerpiemy, przyczyn tego zakazu

nie podaje.

czynić szybkie notatki. To był jego naj­
wspanialszy dzień w krótkiej dzienni­
karskiej karjerze.

Gdy samochód mijał dworzec główny
na zegarach warszawskich biła godzi­
na czwarta.

K ,
*

Punktualnie z wybiciem godziny
czwartej do komisarza Lednickiego,
pełniącego obowiązki dowódcy koi-do-
nów policyjnych, podszedł posłaniec w

czerwonej czapce.
— List do pana ambasadora.
Lednicki ujął w i*ękę cienką kopertę

j, z miejsca, polecił aresztować posłań­
ca.

Sir Roger Haviland, minister spraw
wewnętrznych, naczelnik wydziału
śledczego, i mister Bi'own, znajdowali
się w pracowni ambasadora.

Lednicki przeszedł przez szereg po­
koi, okazując przepustkę, stojącym w,
drzwiach policjantom.

Gdy z kopertą w ręku komisarz Led­
nicki zameldował się w di'zwiach ga­
binetu — nastała w nim przez chwilę
cisza.

...List? Co to znaczyło?
— Może to ułaskawienie? — ozwał

się di'wiąco sir Haviland. 1

Horski rozerwał kopertę. Pięć głów
pochyliło się nad białą ćwiartką pa­
pieru.

To szyfr!
Był to faktycznie szyfr i to szyfr

ogromnie dziwaczny. Składał się on z

szeregu nazwisk, sławnych w historji
Ahglji. Po każdem nazwisku widnia­
ła cyfra rzymska, po niej zaś arabska.

— To głupi jakiś żart! - wyszep­
tał minister spraw wewnętrznych.

(Ciąg dalszy; nastąpi).
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Jedenasty sejmik wioślarski
w Warszawie.

(Od własnego sprawozdawcy nB ziennika Bydgoskiego".)
Rok ubiegły i rok bieżący znamienne są

wielce dla hisłorji sportu polskiego. Stano­
wią one dla, nas jakby zamkniecie pierw­
szego i zapoczątkowanie drugiego okresu

rozwoju sportu, okresy te - to dziesięciole­
cia, które słusznie uważamy za etapy, za

odcinki czasu i pracy dostatecznie duże,
aby móc na ich podstawie zdawać sobie

sprgwę z wartości dokonanego dziefa. -

Pośród obchodzonych już uroczystości dzie­
sięcioleci poszczególnych, u nas uprawia­
nych sportów, święcimy dziesięciolecie ist­
n ienia i pracy Polskiego Związku Tow'a­
rzystw Wioślarskich.

, W iele przyczyn, wiele momentów' składa

się na to, żę fakt pow'yższy jest dla. nąg wy­
soce radosny. Polski Związek Towarzystw
Wioślarskich, któremu zresztą w okresie

dziesięcioletniej działalności nikt nie szczę­
dził słów krytyki, w dorobku sw'ojej pracy,
na którą patrzymy w perspektywie ubieg­
łych lat dziesięciu zdobył sobie złote ostro­
gi zasług ńa odcinkach najważniejszych
poruczonego sobie zakresu prący. Nie prze­
sądzimy, jeśli stwierdzimy, że Polski Zwią­
zek Towarzystw Wioślarskich przez pierw­
szy okres organizacyjnej pracy dziesięcio­
letniej przebr'nął zwycięsko, a w próbie o-

gniowej życia, w ysunął się zdecydow'anie
pod każdym w'zględem na czoło szeregu in­
nych naszych związków' sportowych.

Pod znakiem jubileuszu, obracjowa! w

Warszawie w niedzielę 6 kwietnia rb. XI.

Sejmik Wioślarski przy bardzo licznem u-

dziale reprezentantów sportu wioślarskiego
całej Polski. Ną 45 towarzystw, zr'zeszonych
w Polskim Związku Towarzystw Wioślar­
skich, wysłały 27 swoich przedstawicieli.
Poza Warszawą najliczniej reprezentowany
był ośrodek bydgoski, który wysłał 8 dele­
gatów, mianowicie B, T. W. pp. prezesa Mu­
siała, dyr. Czaykowskiego i dyr. Źewickiego,
Klub Wioślarski nGryi"' pp. Pilaczyóskiego,
Marcinkowskiego, Gołębiewskiego, Bydgo­
ski Klub Wiośłarek pp. Sommerównę i bial­
ską. — Obrady otworzył prezes Polskiego
Związku Towarzyst'w W ioślarskich 'p. Tóż'ef
Radwan z Kalisza, zaś przewodnictwo po-
wiei-Zóftó 'pi.:,T. Eojańezykówi z Włocławka.

W pięknem przemówieniu powitalnem
podkreślił p. prezes Radwan doniosłą dzia­
łalność polskiego wioślarstwa w pierwszych
dziesięciu latach Niepodległości, wymienia­
jąc wszystkie te osoby, który swoją pracą
do tak wspaniałego rozwoju się przyczyni­
ły. Osobno' wymienił Magistrat miasta Byd­
goszczy i Bydgoskie Towarzystwo Wioślar-

skie, które dzięki swej energji, pracy i suk­
cesów sportowych świecić może wszystkim
Towarzystwom za wzór. Na cześć Bydgo­
skiego Towarzystwa Wioślarskiego wnie­
siono trzykrotni okrzyk ,,Niech żyje". Na­

stępnie wręczyła delegacja wioślarek pre­
zesowi Radwanowi w imieniu wszystkich
klubów kobiecych piękny upominek.

Obszerne, nadzwyczaj starannie i przej­
rzyście opracowane sprawozdanie, które o-

bejmowało całokształt pracy w minionym
okresie, zdał zasłużony wiceprezes Polskie­
go Związku Towarzystw Wioślarskich inż.

Alfred Loth. Wynika z niego, że poszczegól­
ne Towarzystwa jednoczą, w sobie około
8 000 członków. Praca w ciągu całego roku

była bardzo intensywna. Pod, względem od­
niesionych zwycięstw przoduje ośrodek po­
znański (Klub 1904) i Bydgoszcz (B. T. W.).
Rok 1929 był dla wioślarstwa polskiego ro­
kiem tryumfu i słusznej dumy, dzięki nie­
zwykłym sukcesom, osiągniętym przez or­
ganizację Mistrzostw Europy w Bydgoszczy,
które zwróciły na wioślarstwo polskie uwa­
gę wszystkich państw zrzeszonych w FISA.

Nadspodziewanie pomyślne wyniki, osiąg­
nięte przez nasze załogi na mistrzostwach

Europy wykazały, że na terenie międzyna­
rodowym jesteśmy poważnym przeciwni­
kiem, którego lekceważyć nie wolno. Szybkie

i zgodne tempo rozw-oju naszego sportu
połączone z coraz to bardziej doskonalącym
się zmysłem organizacyjnym, każe wierzyć,
że sport wioślarski stoi na mocnych pod­
stawach i ma wielkie możliwości rozwojo­
w-e, co napełnia nas dumą i pozwala śmiało

patrzeć w przyszłość, która m usi być coraz

jaśniejsza 1 coraz wspanialsze nam przyno­
sić tryumfy.

Obszerna dyskusja toczyła się nad przy­
jęciem nowego regulaminu regatowego i

wprowadzeniem regulaminów turystycz­
nych, które zakceptowano po uskutecznie­
niu drobnych poprawek. Przy zatwierdze­
niu kalendarza sportow'ego na rok 1930 u-

względniono życzenia poszczególnych ośrod­
ków wioślarskich, szczególnie leż wileń­
skiego, który wskazuje w o-statnim czasie

bardzo ożywioną działalność. W Bydgoszczy
odbędą się regaty w lipcu i sierpniu, i to 6

lipca (międzyszkolne i międzyklubowe)
i 2—3 sierpnia (wszechpolskie o mistrzo­
stwa Polski). — Preliminarz budżetowy na

rok 1930, który wykazuje w aktywach i pa­
sywach kwotą, zł 15.900 przyjęto jednogłoś­
nie, przyczem domagano się dalszego za-

3ak się odniemcza Śląsk Polski?
(Od własnego sprawozdawcy ,,Dziennika Bydgoskiego")

Górny Śląsk stale i szybko wyzbywa
'

się resztek swych naleciałości niemiec­
kich, niemiecka mniejszość na Śląsku
Polskim topnieje i gdyby nie opłakane
stosunki polityczne na Śląsku panują­
ce, gdyby nie systematyczne podjudza­
nie jednego obozu przeciw drugiemu i

stwarzanie atmosfery nienawiści i zawi­
ści, proces odniernczania Śląska Pol­
skiego niew'ątpliwie byłby poczynił je­
szcze daleko lepsze postępy. Wyzywa­
niem od ,,Germanów", pogróżkami, szy­
kanami i nękaniem nigdy jeszcze nie
nawrócono żadnego Niemca, albo raczej
jak się to przeważnie odnosi do zniem­
czonej mniejszości niemieckiej na Ślą­
sku, tych wciąż jeszcze dość licznych
braci naszych, którzy, choć są pochodze­
nia polskiego, wskutek swego wycho­
wania jakoś nie mogą nabrać przeko­
nania do Polski. Może ich do Polski

przywiązać tylko wyższość kultury
polskiej i o tej w'yższości naszej kultury
nad niemiecką należy ich przekonać.
Jeżeli tego dokażemy, chętnie sami do­
browolnie zaw'rócą i staną się tem żar­
liwszymi patriotami polskimi.

Jeżeli w ostatnich wyborach komu­
nalnych na Śląsku — wybory te odbyły
się w czterech niejako rozdziałach, tj 8

i 15 grudnia a następnie w styczniu i
ostatnie 31 marca - liczba głosów nie­
mieckich spadła niepomiernie tak,że w

licznych gminach i miastach jak Kato­

wice, Król. Huta, Tarnowskie Góry,
Mysłowice, Pszczyna, Rybnik i Mikołów,
gdzie dotąd była większość niemiecka,
Niemcy tę większość utracili, a w in­
nych, gdzie w zastępstwach gminnych
stanowili mniejszość, w licznych wy­
padkach wogóle nie weszli ponownie
do rad gminnych, to mamy to do za­
w'dzięczenia przedewszystkiem spokoj­
nemu, rzeczowemu i kulturalnemu od­
noszeniu się miejscow-ych poważnych i

doświadczonych w- sprawach takich pa­
triotycznych Górnoślązaków, którzy
umieją w-czuć się w ideologję i potrze­
by życiowe swych napół zniemczonych
współbraci i skutecznie umieją im prze­
mówić do sumienia.

trzymania instruktora związkowego, tak
bardzo potrzebnego do ujednolicenia tecłw
niki wioślarskiej w mniejszych klubach.

Najwięcej czasu zabrały wnioski klubów

kobiecych, które wywołały bardzo ożywio-s
ną, czasami nawet burzliwą dyskusję. U-j
chwalono a) utworzyć przy P. Z. T. W. refej
rat kobiecy, który oprze działalność swoją
na regulaminie, opracowanym przez kohie,
ce kluby, b) zaprowadzić w roku 1931 kobie;
ce biegi mistrzow'skie na jedynkach i czwóra

kach, o ile eliminacje tegoroczne wypadną
korzystnie, c) domagać się zaprow'adzenia
na Olimpjadzie biegów kobiecych. - Dalszo

punkty dotyczyły utworzenia osiedla w'io­
ślarskiego nad jednym z jezior polskich'
i kontaktu z zagranicznemi towarzystwami
wioślarskięmi.

Przy końcu zebrania w'ręczył prezes R a *

w'ari Towarzystwu Wioślarskiemu ,,Po1ch
nja" Poznań, Klubowi W ioślarskiemu ,,Ww
sla" Warszawa i Akademickiemu Związko­
wi Sportowego Wilno odznaki turystyczne,;
a Klubowi 1904 Poznań, Bydgoskiemu To­
warzystwu Wioślarskiemu, Towarzystwu
Wiośl. Włocławek i Klubowi W iośl. Toruń

dyplomy za zdobyte w roku 1929 mistrzo­
stw a Polski.

Prezes Bydgoskiego Tow arzystwa Wio­
ślarskiego p. Musiał zaprosił wszystkie Klu­
by na uroczystość dziesięciolecia B. T. W ,

która odbędzie się w niedzielę dnia 27 kwie­
tnia br. w Bydgoszczy.

Obrady Sejmiku miały charakter uroczy­
sty. Po obradach odbył- się wspólny obiad
w gmachu Warszawskiego Towarzystwa
Wioślarskiego. Z okazji dziesięciolecia Pol­
skiego Związku Towarzystw Wioślarskich
ukazał się wspaniały numer jubileuszowy
,,Sportu Wodnego", opracowany przez pi,
Wl. Długoszowskiego z Krakowa.

Warszawa, 6 kwietnia 1930 r.

Władysław ŻewickŁ

Nim słońce wzejdzie - rosa oczy wyje...
(PAT). Do Sejmu W'płynęły 5 marca

r. b . trzy projekty rządowe o dodatko­
w'ych kredytach na rok budżetowy
1929/30 a mianowicie pierwszy na do­
tację dla Państw-owego Banku Rolnego
na pomoc kredytową dla Polaków za­
granicą w kwocie 3 miljonów zł.

Uzasadnienie tego projektu ustawy
brzmi: kredyt niezbędnie potrzebny
dla podtrzymania polskiego stanu po­
siadania zagranicą i natychmiastowe
uruchomienie tego kredytu jest nieo­
dzowną koniecznością, gdyż bez niego

mogą ulec likwidacji poważne objekiy
gospodarcze.

Rząd nie powinien w tym przypadku
czekać, aż się Sejm zgromadzi, lecz

niezwłocznie Wyasygnować te 3 miljo-
ny zł. Wobec setek miłjonów wschod-

niopruskiego ,,5010^ 100^:0111" tamtej­
sza w'łasność polska poważnie jest za,-

grożona. Trzy największe majątki pol­
skie są pod nadzorem sądowym. Grozi

zupełna ich utrata a w'ielu rodzinom

polskim tułaczka - na zachód Niemiec
i w'ynarodowienie.

Ze zjazdu powstańców i wojaków
w Starogardzie.

Jaczejka obwiepolska poniosła klęskę. Zjazd opowiedział się za zgodną współ­
pracą z armją,

(Od specjalnego sprawozdawcy ,,Dziennika Bydgoskiego).

Trzy udziale 74 upełnomocnionych |

delegatów i licznych gości, przedstawi-"
cieli wiadz, armji i prasy odbył się
dnia 6 kwietnia w stolicy Kocicwia

zjazd okręgowy Związku Powstańców-
i Wojaków. Delegatów i gości przywi­
tał prezes okręgu Chojnice—Starogard
szambelan Prądzyński ze Skarpy. O-

w-ację zgotowano przedewszystkiem sę­
dziwemu kawalerowi orderu ,,Polonia
Restituta" p. Pokorniewskiemu z Gdań­
ska. Obrady zjazdu odbyły się pod
przewodnictw-em p. Jankowskiego z

Gdańska. Do prezydjum zjazdu powo­
łano poza tem pp. SJawoszew-skiego z

Pelplina, sędziego Wolskiego z Czerska
I Retma'ńskiego z Sępólna.

Przy odczytywaniu protokółów ze

zjazdów w ubiegłych dw-óch latach u-

jawniły się pierwsze zgrzyty. Red. Kru­
szewski protestow-ał przeciw-ko temu,
że mylnie zaprotokółow-ano jakoby
miał powiedzieć, iż ,,Strażnica Bał­
tycka** nie ma racji bytu. Słów tych
red. Kruszewski z Starogardu nie użył.
Dalej zaprotestował powiatowy oficer

instrukcyjny por, Kamiński z Tucholi

przeciwko podejrzeniom jakoby nie

wierzył w pogotowie i sprawność orga­
nizacji w-ojackiej, ponieważ trlko \Q%

członków- w jego obwodzie bierze u-

dział w- ćwiczeniach. Delegaci z okolic
Tucholi potwierdzili, iż por. Kamiński

gorąco opiekuje się pow-stańcami i w-o­
jakami. Prezes Prądzyński również

stanął w obronie tego oficera, gdyż nie

wierzy aby oficer mógł mówić nie­
prawdę o organizacji zasłużonej, która,
gdy ojczyzna zawoła, staw'i 90 do 100%
a nie jakieś tam marne 10% ludzi
do szeregów. Czas święceń sztandarów

już minął, tow-arzystwa zabrały się do
ćw-iczeń i nie pozwolą się ubiec przez
,,konkurencyjne" związki strzeleckie

itp. Okręg starogardzki ucierpiał może
z tej przyczyny, że nie miał komen­
danta, któryby mógł do wszystkich pla­
cówek pięciu powiatów i do Gdańska
dotrzeć. Zastępca komendanta Zarzyc­
kiego, którego endecy tczew'scy obez­
w'ładnili, por. rez. U rbański z Żalna
pracował ponad siły. Ogromną pracę
miał do pokonania sekretarz okręgo­
wy p. Szw'edowski. Placówek istnieje
140, członków zapisanych jest około

7.099, w tem 93 oficerów i 930 podofi-
ceórw. Strzelnice własne posiadają 62

towarzystwa, boisk jest 20, orkiestr

własnych 19 (najlepsza w Kocborowie).
Referent ośw-iatowy p. Pokorniewski

mimo podeszłego w'ieku jeździł z

patrjotycznemi wykładami. Skarbnik

p. Bączkow'ski obracał poważnemi bo

kilkunastotysiącznemi kwotami i kasę
prowadził praw'idłowo. Ustępującemu

zarządowi zjazd delegatów udzielił

pokwitowania bez sprzeciwu. Wobec

niezjawienia się delegatów z obwodu

C-hojnice, którzy zgłosili wniosek o wy­
rażenie nieufności prezesowi Prądzyń-
skiemu, ponieważ tenże rzekomo nie
dość energicznie występuje przeciwko
uroszczeniom pp. oficerów, na wniosek

p. Czarneckiego ze Skórcza zdjęto z po­
rządku obrad, wszystkie zaś obw'ody je­
dnomyślnie potępiły intrygę p. Sztan-

dery z Chojnic. Dosadnich slów potępie­
nia nie znalazł jedynie prezes Związku
Pomorskiego, kapitan rez. Goga z Gru­
dziądza. który się nawet zastrzegł prze­
ciw-ko głoszeniu takich pochwał, jakoby
okręg starogardzki był najwzorowszym.
Zajście pomiędzy prezesem Gogą a pre­
zesem Prądzyńskim nie było smacznem.

Zjazd burzą oklasków wyraził prezeso­
wi Prądzyńsklemu uznanie za jego bez­
interesowną pracę społeczną zachęcając
go do wytrwania na posterunku i dal­
szej w-spółpracy tak z armją jak władza­
mi miarodajnemu

Wybory zarządu okręgu przeprowa­
dzono gładko. Wybrani zostali ponow­
nie: szambełan Prądzyński prezesem,
Kreft wiceprezesem, Bączkowski skarb­
nikiem i Pokorniewski referentem

oświatow-ym; jako nowi członkowie

zarządu dochodzą: Osow-ski jako sekre­
tarz i Pokomiew-ski młodszy jego za­
stępca, Sławoszewski i Urbaniak —

dw-aj komendanci.

Na zjazd związkow-y do Grudziądza
w-ybrano następujących 14 delegatów?
Krefta, W iśniewskiego, Wielgosza, Mro­
żą, Czarneckiego, Jankowskiego, Par-

dellę, Bilińskiego, Ciborow-skiego, Na-

dolskiego, Grzankow-skiego, Urbańskie­
go, Osowskiego i Szwedowgkiego.

Obrady zjazdu były trochę męcząca,
bo trw-ały blisko 8 godzin. Przy oma­
w-ianiu zgłoszonych wniosków powsta­
ła now-a burza. Nieznaczny odłam de­
legatów domagał się zlikwidowania pi­
sma ,,Pogotowie", organu przysposobie­

nia wojskowego okręgu chojnicko-staro-
gardzko-tczewskiego. ponieważ pismo
jest...' za Piłsudskim. Wysunięta przez
ten obw-iepolski odłam propozycja dru­
kowania dodatku wojackiego w ,,Piel­
grzymie" w-ywołała ostry sprzeciw. Po­
wstała w-rzawa i rozległy się głosy':
,,Precz z polityką! Mamy już dosyć par-

tyjnictwa!" Przeważającą większości^
uchw-alono nietylko podtrzymać wydaw­
nictwo ,,Pogotowia" w Starogardzie,
ale je ulepszyć i rozszerzyć

Inne w-nioski, jak obowiązek należe­
nia w-szystkich b. wojaków do kasy po­
grzebow-ej i rozszerzenie nowego obwo­
du Śliwice uchwalono bez sprzeciwu- Do

obwodu Śliwice przydzielono Szlachtę,
Osieczno, Suchobrzeźnicę, Osówek, By-
łyszek i Linówek — z obwodu Skórcz i

Małe Gacno - z obwodu Tuchola, jako
najbliżej położone.

Kolejowe Przysposobienie Wojsko­
we okręgu gdańskiego reprezentowane,
było na zjeździe przez p. Słomińskiego
ze Starogardu.
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Kanclerz Bruning potępia
parlament niemiecki.

Na posiedzeniu naczelnego zarządu
niemieckiej partji centrowej kanclerz

dr. Bruning wygłosił przemówienie, w

którem poruszył szereg aktualnych za­
gadnień z dziedziny polityki niemieckiej.

Na wstępie kanclerz z naciskiem pod­
niósł, że członkowie rządu, który ustą­
pił, szczerze dążyli do zapanowania
nad sytuacją, jednakże z biegiem czasu

odpowiedzialność za rozwój wypadków
wymknęła im się z rąk, przechodząc do

przywódców frakcji parlamentarnych.
Taki stan rzeczy świadczy o chorobli­
wym rozwoj parlamentaryzmu. Obale­
nie socjalistycznego ministra finansów

Hilferdinga w grudniu r. ub. nazywa
kanclerz Bruning ciężkim błędem poli­
tycznym.

Mówiąc o nowym rządzie, kanclerz
zwrócił uwagę, że w miarę, jak w

Reichstagu toczyły się dyskusje jałowe,
musiała ich siłą rzeczy wzmocnić wła­
dza prezydenta Rzeszy, który mimo to

przestrzega ściśle zasad konstytucji, po­
zostawiającej mu dość siły do zastoso­
wania jej na wypadek, gdyby Reichstag
nie dopisał.

Obecny rząd powstał właśnie dzięki
wzmocnieniu władzy prezydenta Rze-

Rzyszy.
Kanclerz przypomniał następnie, że

Niemcy stoją wobec wielkich płatności
zagranicznych i trudno pomyśleć, że

Stany Zjednoczone, Szwajcarja lub Ho-

Iandja nie zechciałyby podpisać po­
życzki niemieckiej, o ileby nie doszło do

uporządkowania stosunków wewnętrz­
nych w Niemczech.

Określając program swego gabinetu
na przyszłość, kanclerz podkreślił, że

rząd obecny stawia sobie za cel: 1) stwo­
rzenie warunków, umożliwiających
przypływ kapitału zagranicznego oraz

przyciągania z powrotem kapitału nie­
mieckiego, który uciekł zagranicę z po­
wodu niepewnej sytuacji wewnętrznej;
2) zapewnienie cen ustabilizowanych na

produkty rolnicze; 3) stworzenie dla

zagrożonych wschodnich prowincyj
Niemiec warunków, mogących po­
wstrzymać odpływ ludności niemieckiej
w kierunku zachodu; 4) dążenie do za­
pewnienia dodatniego bilansu handlo­
wego na przyszłość. (Pat)

Oszczędności na kolejach.
Warszawa, 8. 4. (Tel. wł.) W związ­

ku z trudną sytuacją gospodarczą Pol­
skie Koleje Państwowe odczuły dotkli­
we zmniejszenie się przywozu i spadek
wpływów- Konieczność utrzymania
ram budżetowych i wpłacenia miesięcz­
nej sumy 5 miljonów złotych z kolei do
skarbu państwa zmusiły ministra ko­
munikacji do wydania szeregu zarzą-

Przeciwko swawoli słowa.
Na uwagę zasługuje rezolucja zjazdu

polskiej prasy prowincjonalnej w War­
szawie potępiającej rozpasaną swawolę
słowa.

Zjazd stwierdza, że szerzenie wśród

czytelników polskich pism nastrojów,
obniżających ich odporność m oralną
wobec ciężarów i trudów, na jakie ska­
zany jest w dobie obecnej każdy oby­
watel, jest szkodliwe dla rozwoju mo­

carstwowej Polski, zaleca więc swoim
członkom zwracanie bacznej uwagi na

skutki moralne dla państwa, jakie mo­
gą powstać z powodu nieoględnej tre­
ści artykułów.

Uchwały zjazdu dotyczą także tych,
którzy szerząc kult żywego słowa na

wiecach i zebraniach partyjnych bar­
dzo często w ostatnim czasie przesa­
dzają w krytyce.

Rosja odgradza się od pozostałej Europy
chińskim murem.

W ub. sobotę nastąpiło otwarcie po­
łączeń telefonicznych między Berlinem
a Moskwą. Umowa odnośna miała przy­
znawać wyraźnie nieograniczone prawo

korzystania z rozmów telefonicznych.
Wbrew temu wyraźnemu postanowie­
niu sowiecki urząd pocztowy udzielił

prawo korzystania z rozmów telefonicz­

nych tylko władzom i urzędom. Przed­
stawicielom prasy zagranicznej zaś o-

świadczono, iż nie mogą oni korzystać
z rozmów telefonicznych z Moskwą, po­
nieważ wysyłane przez nich telegramy
podlegają cenzurze, która praktycznie
może być stosowana tylko przy telegra­
mach.

Laureat literacki st. m. Warszawy.
Jak już pokrótce donosiliśmy, przy­

snął sąd nagrody literackiej st. m .

Warszawy nagrodę za rok 1930 Włady­
sławowi Orkanowi (Franciszkowi Sme­
reczyńskiemu), literatowi poecie, żyją­
cemu stale w'śród ludu karpackiego,
który w swych utworach przeważnie
opiewa.

Władysław Orkan urodził się w r.

Podatek od piwa zagraża nowej- koalicji
rzędowej w Niemczech.

Program finansowy nowego rządu
Rzeszy domagający się bezwarukowo

podwyższenia podatku od piwa do 75%

grozi wyw'ołaniem nowego zatargu w

łonie stronnictw koalicji rządowej.
W komisji podatkowej Reichstagu

poseł bawarskiej partji ludowej Hor-

lacher, której przedstawicielem w ga­
binecie jest minister Schatzel, oświad­
czył, iż frakcja jego bezwzględnie prze­
ciwstawia się podwyższeniu podatku
od piwa i że do tego protestu przyłączy
się jeszcze 34 posłów bawarskich, na­
leżących do innych partyj. Podniesie­
nie podatku od spożycia piwa nakłada
na Bawarję nowe 180-miIjonowe cięża­
ry publiczne. Mówca ostrzega przed
projektowaną podwyżką, przytaczając

jako przykład, że w Anglji wskutek

podwyższenia podatku spadło spoży­
cie piwa o 50%. Bawarska partja ludo­
wa proponuje podwyższenie podatku
obrotowego.

W odpowiedzi podkreślił minister

Moldenhauer, że rząd Rzeszy przywią­
zuje wielką wagę do podwyższenia po­
datku od piwa ze względu na zobowią­
zania odszkodowawcze, ponieważ uzy­
skanie z innych źródeł nadwyżek na

pokrycie niedoboru budżetowego oka­
zało się niemożliwe. Podwyższenie po­
datku od obrotu jest, ze stanowiska go­
spodarczego, o wiele cięższe dla Nie­
miec do zniesienia, niż podniesienie
podatku od piwa.

Oświadczenie
PREZYDJUM FEDERACJI P. Z. O. O.

w obronie generała Góreckiego.

Otrzymaliśmy co następuje:
Od jakiegoś czasu pewien odłam prasy

rozpoczął metodyczną walkę z' Federacją
Polskich Związków Obrońców Ojczyzny, w

k'tórej zjednoczyły się stowarzyszenia b. woj­
skowych w celu wspólnej pracy dla pań­
stwa.

Akcja ta jednak nie obracała się w ra­
mach rozbieżności poglądów na kierunek

pracy państwowej, lecz polega na miotaniu

ohelg, oszczerstw i insynuacyj zwróconych
przeciwko jednostkom oraz całym stowarzy­
szeniom, nie wy'łączając ociemniałych inwa­
lidów, a szczególnie przeciw Prezesowi Fe­
deracji, gen. dr. Romanowi Góreckiemu.

Niektórym stowarzyszeniom zarzuca się,
że są ,,zwykłymi raubritterami, którzy dla

materjalnych pieniężnych korzyści dokonu­
ją prostego rozboju na drogach czci żołnier­
skiej". Generała Góreckiego jacyś anonimo­
wi autorzy wzywają do wytłumaczenia się,
czy on przypadkiem nie jest właścicielem

majątku, który kupił od państwa korzystnie
ktoś inny. Zarzuca się mu, że przed dwu­
nastu laty, kiedy za. bitwę pod Rarańczą zo­
stał skarany przez Austrjaków na śmierć.

jakoby w zeznaniach swoich obciążył in­
nych, choć ten sam autor w książce wcze­
śniej przez siebie wydanej, gdy nie zaist­
niały jeszcze różnice polityczne, nazywa gen.

Góreckiego ,,prostą kryształową naturą",
Ataki te nabierają na sile zwykle wów­

czas, kiedy Federacji jako całości, zaś gen.
Góreckiemu jako jej prezesowi udaje się
odnosić te czy inne sukcesy na terenie we­
wnętrznym państwa lub na terenie między­
narodowym. Ostatnio wzmogły się one w

czasie, kiedy gen. Górecki pozostaje w Pa­
ryżu, gdzie udało mu się przeprowadzić wie­
lo spraw pożytecznych dla Polski nietylko
wśród Francuzów, ale również i wśród

przedstawicieli 10-u narodowości reprezen­
towanych w F. I. D. A. Cu.

1 chociaż kampanja ta, zarówno Federacji
jakoteż i państwu niewiele zaszkodzić może,
to jednak staje się ona czynnikiem demora­
lizującym społeczeństwo, zaś ze względu na

wciąganie do niej czynników międzynarodo­
wych, musi się spotkać ze słowami potę­
pienia.

Pr%zydjum Federacji P. Z. O. O. oświad­
cza, że dla tego rodzaju ataków może wyra­
zić jedynie słowa pogardy.

Frezydjum Federacji. Polskich Związków
Obrońców Ojczy-mja

1875 w Porębie Wielkiej na Podgórzu
Karpackiem. Niedawno obchodził 25-

lecie swej pracy literackiej. W do­
robku swoim posiada: ,,Nowele", ,,Nad
urwiskiem", ,,Herkules nowożytny",
,,Miłość pasterska", ,,Wesele Prome­
teusza", powieści: ,,Komornicy", ,,W
roztokach", ,,Pomór", ,,Drzewiej", ,,Kost­
ka Napierski", dramaty: ,,Skapany
świat", ,,,Ofiara", ,,W ina i kara", ,,Fra­
nek Rakoczy", poezje: ,,Z tej smutnej
ziemi", ,,Z martwej roztoki", ,,Pieśń
czasu", — nadto: ,,Droga czwartaków",
,,Warta", ,,Listy ze wsi" 2 tomy).

Wznowienie błogosław'ieństwa Urbl et

Orbl.

Ojciec św, ma wznowić w dniu święta
Wielkanocy tradycyjną formę błogo­
sławieństwa Urbi et Orbi. Od r. 1870, jak
wiadomo, papieże zaprzestali udziela­
nia tego błogosławieństwa.

dzeń oszczędnościowych. Przedewszy­
stkiem min. Kuhn polecił przypomnieć
wszystkim dyrekcjom kolei zakaz przyj­
mowania nowego personelu. Decyzja
w każdym poszczególnym wypadku
przyjęcia nowego personelu musi być
zatwierdzona przez ministra. Ewentu­
alne braki personelu należy uzupełnić
pracownikami z tych działów służby ko­
lejowej, w których wobec zmniejszonej
pracy znajduje się ich nadmiar. Poza­
tem mają pójść na emeryturę pracowni­
cy, którzy posiadają pełną wysługę lat,
a nie wykazują już nadzwyczajnych
prac. Pozatem zaprowadzony będzie
5-dniowy tydzień pracy we wszystkich
warsztatach kolejowych, przyczem wy­
nagrodzenie płacone będzie tylko za 5

dni. Pozwoli to uratować od redukcji
poważną ilość pracowników działu war­
sztatów, w których znajduje się nad­
miar około 5000 ludzi.

Pozatem minister dał nakaz nie roz­
poczęcia żadnych nowych robót, któreby
wymagały przyjęcia nowych ludzi. Z

robót inwestycyjnych wykonane mogą
być tylko te, które zarządzi minister

komunikacji.

To i owo.

(Wiadomości stołeczne.)
Poseł Jan Piłsudski zrezygnował z misji

tworzenia gabinetu. A szkoda. Może m ieli­
byśmy nareszcie Jana w oleju.

Skrupulatni tak już obliczali sobie sytu­
ację polityczną: Jan - 3 litery, Józef — 5

liter, a zatem przeciętna wypada nadal 4

litery...
a

Niektóre pisma cytują następujące rozu­
mowanie p. marszałka Piłsudskiego:

,,Sejm, to jak węzeł gordyjski: można go
rozwiązać, ale prościej jest rozciąć, zw ła­
szcza, gdy szabla pod ręką..."

o

Pan Prezydent zamiast użyć łamacza lo­
dów (między Belwederem a Sejmem) desy­
gnował na premjera łamacza kości.

P. M.—pek.

GDAŃSK. Z ruchu wioślarskiego.
Klub Wioślarski w Gdańsku odbędzie
w piątek dnia 11 kwietnia o godz. 18

w sali cukierni ,,Corso" Holzmarkt 11

nadzwyczajne walne zebranie celem

przeprowadzenia zmiany statutu.

Młode Polki uczą się
pożytecznych rzeczy.

Kurs i wystawa trykotarstwa w e Wtelnfe.
(Od własnego sprawozdawcy ,,Dziennika Bydgoskiego".)

(js.) Z inicjatywy Pomorskiego Koh

Służby Obywatelskiej a przy wydatnej
pomocy ks. prob. Hamerskiego urządzi­
ły Młode Polki we Wtelnie 6-tygodniowy
kurs trykotarstwa, poczem stanęły przed
miejscowem obywatelstwem ze wspa­
niałą wystawą własnych robót, aby w

ten sposób wykazać czego się nauczyły.
Wystawa ta odbyła się ub. niedzieli

w gustownie udekorowanej sali Zywer-
ta i budziła zrozumiałe zainteresowa­
nie szerokich sfer społeczeństwa. Ó zna­
czeniu wystawy zaś świadczy dobitnie

fakt, że przybył na jej otwarcie nawet

starosta bydgoski dr. Bereta w towa­
rzystwie swego zastępcy, referendarza

Dąbrowskiego.
Otwarcia dokonał przez przecięcie

wstęgi ks. prob. Hamerski, dziękując w

swojem przemówieniu wszystkim, któ­
rzy się do urządzenia kursu przyczynili.
Następnie zabrał głoś p. starosta i mó­
wił o znac'zeniu materjalnem i moral-
nem przemysłu ludowego. Życzeniem
pana starosty jest, aby wszystkie para-

fje powiatu bydgoskiego urządziły po­
dobny kurs. Na zakończenie przemówi­
ła instruktorka p. Szostkowa, witając
serdecznie gości i dziękując kursistkom
za współpracę. Przy oglądaniu ekspo­
natów, których było bardzo wiele (każda
z kursistek wykonała po kilka), wyra­
żali goście szczery podziw dla gustu i

pracowitości uczestniczek kursu jak i

len nauczycieuu.
Wystawa była otwarta przez cały

dzień i ściągnęła licznych widzów. Pod­
kreślić wypada, że nie brano wstępnego.
Wieczorem nastąpiło uroczyste za­
mknięcie, połączone z rozdaniem na­
gród. Po ogłoszeniu szeregu wierszy i

pogadanek, m. i- specjalnie na ten dzień

przez ks. prob. Hamerskiego ułożonego
monologu pt. ,,Magdzia na wystawie"
(wypowiedziała z werwą i talentem

Marja Dębkówna), nastąpiło rozdanie

nagród w myśl orzeczenia sądu kon­
kursowego, do którego należała m. in.

również patronka okręgowa Młodych
Polek p. aptekarzowa Nowicka z Koro­
nowa. Nagrody w postaci cennych i

praktycznych podarków otrzymały: Bie­
lińska Teresa, Soszanka Helena, Ko­
złowska Jadwiga, Latosówna Anna,
Izydorkówna Gertruda, Glazikówna, Ba-

dzińska Marja, Spychałówuia Marja,
Łoszkow'ska Marja i Latosówna Helena.

Wspólna kawka była miłem zakończe­
niem uroczystości.

Młode Polki we Wtelnie odniosły z

kursu wielki pożytek — to też siadem
ich powinny iść bratnie organizacje w

innych parafjach, gdyż wykonywanie
robótek trykotarskich: poduszek, swe­
trów', serw'isów na stół, pajaców, kwia­
tów sztucznych itd. — jest nietylko m i­
łem zajęciem kobieccm, ale i przynosi
korzyści materialne.



igoggoźnro.
,,Turcń", Tow. Tomasza Zana przy gimna­

zjum w Rogoźnie, wystawiło na scenie hotelu

Centralnego dramat Żeromskiego p. t . ,,Turoń".
Sztukę wyreżyserował prof. Gliszczyński. Ama­
torzy wywiązali się ze swego zadania znako­
micie. Publiczność przybyła bardzo licznie.

Z życia Sokoła. Dnia 4. bm. odbyło się
zebranie miesięczne. Zagaił je prezes p, Wła­
dysław Pufal. Na wstępie uczczono pamięć
zmarłego członka śp. Dominika KrĄrwoszyń-
skiego przez powstanie, W komunikatach od­
czytano nadesłane pisma.

Z urzędu stanu cywilnego. W czasie od

1 stycznia do 31 marca br. zanotowano 54 uro­
dzin, w tem 28 chłopców i 20 dziewcząt, zgo­
nów było 41, ślubów zawarto 20.

ifcsirów .

Czy handlarze żywym towarem? Do pe~ -ne -

go składu przy ul. Kolejowej 18 przybył w tych
dniach jakiś nieznany mężczyzna w towarzy­
stwie kobiety i oświadczy! że zamierza zaanga­
żować kilka młodych i ładnych dziewcząt do

nowootwartej cukierni w Kaliszu. Właściciel­
ka wspomnianego sklepu powzięła podejrzenie
co do osoby ,,włocha" jak i celu angażowania
dziewcząt przez niego i doniosła o tem policji,
która ze swej strony wdrożyła energiczne do­
chodzenia. O wyniku tych dochodzeń nie omie­
szkamy powiadomić naszych czytelników.

Kradzież. Do oberży Józefa Krysztofiaka
w Słaborowicach Nowych włamali się niewy-
kryci dotąd złodzieje i skradli różnego towaru

na około 400 zł.

Wykaz śmiertelności i urodzin. W obwo­
dzie urzędu stanu cywilnego w Ostrowie zgło­
szono w miesiącu marcu: urodzin 56, zgonów do

14la't —13,ponad14lat- 19.

Za niedozwolone praktyki akuszeryjne. Po

dłuższych dochodzeniach aresztowały miejsco­
we władze śledcze małżonków Józefa i Józefę
Pełczyńskich z ul. Zdunowskiej 7 za dopoma­
ganie do spędzania płodu.

ŁOWINEK. Walne zebranie Tow. Po--st. i

Wojaków. Odbyło się tu ponowne walne zebra­
nie Tow. Powst. i Wojaków, które zagaił wy-,

brany marszałkiem zebrania kierownik szkoły
p. Pukrop. Do nowego zarządu w uzupełnieniu
wybrano kierownika szkoły p, Pukropa na pre­
zesa, p. Andrzeja Gackowskiego sołtysa tut.

gminy na zastępcę prezesa. Uchwalono kupić
piłkę nożną i stworzyć sekcję P. W . i W . F,
z młodzieży przedpoborowej.

WALDOWO. Zakończenie kursu dla doro­
słych. W ub. niedzielę odbyło się uroczyste
zamknięcie kursu dla dorosłych. Na program

składały się: śpiewy, monologi i kuplety w wy­
konaniu słuchaczy kursu. Kierownik szkoły p.
Korda przedstawił obecnym ważność kursów

iw gorących słowach podziękował' rodzicom za

poparcie, a przedewszystkiem pp. Rynkowskie­
mu, kier. szkoły z Włościborza, Pronobisowi

i Duczmalowi, którzy mają dużo zrozumienia

dla oświaty. Obecny ks. adm. Wałdoch wyra­
ził uznanie p. kier. Kordzie i wzniósł okrzyk
na cześć młodzieży.

BYSŁAW. Wieczorek misyjny, W ub . n i e ­
dzielę odbyła się przy Licznvra udziale pu­
bliczności wieczornica misyjna. Na wstępie
wygłoszony został przez tutejszego ks. prob.
Rosentrctera odpowiedni referat, który wysłu­
chano z wiełkiem zainteresowaniem. Młodzież

szkolra odegrała nast. dwie sztuczki p. t

,,Herszt zbójców", oraz ,,N iewidoma Marja".

PROGRAM RADJOFONICZNY.
ŚRODA 9 KWIETNIA

12,10—13,10: Warszawę. Muzyka z płyt gra­
mofonowych.

15,35: W arszawa. Odczyt dia maturzystów pt.
,,Powstanie Kościuszkowskie i upadek Pol­
ski".

17,45 -18,45: Poznań. Koncert solistów.

20,30—22,00: Poznań. Wieczór w Neapolu
(koncert w stylu włoskim),

13,00—24,00: Warszawa. M uzyka taneczna.

Endecja wypiera sie J an a Kolendy.

Nowe drogi i mosty
w Dowiecie szubińskim.

Wydział wojewódzki uchw-alił wypłatę za­
pomóg powiatowi szubińskiemu 12.842 zł na bu­
dowę drogi Szubin — Łabiszyn i 5135 zł na bu­
dowę mostu na Noteci pod Rynarzewem.

Państwowy Bank Rolny
nie sprzedał

Kcszelewek Dzierżykraj-Morawskim,
W ,,Dzienniku Bydgoskim" z dn. 3 bm. znaj­

duje się w artykule, pod tytułem ,,Niewesołe
rzeczy w Działdowskiem" ustęp, ,,że godniej­
szych kandydatów" rzekomo ,,Państwowy Bank

Rolny" pominął, przy nabyciu majątku Kosze-
lewki. Nie wchodząc w meritum sprawy

stwierdzam, że majątek Koszelewki nigdy wła­
snością Państwcw/ego Banku Rolnego nie był,
przeto też nie mógł być przez Bank nikomu

zbywany — Tomasz Zan, dyrektor Państwowe­
go Banku Rolnego, Oddział w Grudziądzu.

Tragiczna śmierć 3-letniego
dziecka.

Chojnice, dn. 7 kwietnia.

Z Chojnic donoszą: 3-letni 6ynek pp. G ral-

ków z Brzózią pod Chojnicami, utonął w rowie

głębokości 70 cm. Maleństwo, które stało nad

brzegiem rowu, poślizgnęło się i wpadło do

wody.

Napad rabunkowy
na zagrodę małorolnego.
Z Lubawy donoszą: dokonano napadu ra­

bunkowego na mieszkanie małorolnego Tuło-

dzieckiego Franciszka, zam. w Mrocznie wybu­
dowaniu, p. Lubawa, Napastnik przez wybicie
szyby w oknie wdarł się do mieszkania i po
oddaniu dwóch strzałów z rewolweru, zażądał
pieniędzy. Na krzyk napadniętych sprawca ni­
czego nie zabrał i nikogo nie zraniwszy zbiegł.

SziiIbIsi.
Z powiatowego komitetu L. O. P. P. i O. G,

Na zaproszenie starosty Ku'ł'nera jako przewo­
dniczącego Powiatowego Komitetu przybyli
przedstawiciele urzędów państwowych, samo­
rządowych oraz nauczycielstwo szkół po­
wszechnych powiatu szubińskiego. Na zebra­
nie przybyli jako prelegenci inspektor woj.
L.O.P.P.iO.G.por.Kicińskifinstruktor
powiatowy p. W ujec z Łabiszyna. Po zagajeniu
zebrania przez starostę Kutznera inspektor po­
wiatowy p. Wujec zobrazował w jasnym refe­
racie dotychczasową działalność komitetu na

terenie powiatu szubińskiego oraz kół miejsco­
wych, przyczem podniósł, że najintensywniej­
szą działalność w ostatnim czasie okazało koło

szubińskie. Pozatem podziękował publicznie
ks. proboszczowi Nowickiemu z Barcina za

złożonydarnaceleL.O.P.P.iO.G.wwy­
sokości 100 zł. Następnie wygłosił bardzo ob­
szerny i długi referat inspektor woj. L. O . P,
i O. G . por. Kiciński o Lidze Obrony Państwa

i Gazownictwie. Prelegent wskazał w jasnych
i zrozumiałych słowach na ogromne niebezpie­
czeństwo, zagrażające nam ze strony sąsiada
zachodniego oraz wykazał w jaki sposób powin­
niśmy być przysposobieni do ewentualnej przy­
szłej wojny. Do nowego zarządu powiatowego
komitetuL.O.P.P.iO.G. wybranojedno­
głośnie starostę Kutznera, jako prezesa, inspek­
tora Fabis- owskiego wiceprezesa, ks. probo­
szcza Zielińskiego, dyr. Bielskiego z Łabiszyna
i nacz. Urzędu Skarbowego p. Kamyszka, jako
członków zarządu. Jako zastępców do zarządu
wybrano pp.: Włoszczyńskiego i Zuhlsdorffa.

Do kimisji rewizyjnej pp.: Malczewskiego z Szu­
bina, ks. proboszcza Nowickiego z Barcina

i dyr. Namysłowskiego z Piechcina. Na zastęp­
ców pp.; kierownika szkoły Sołtysika z Szu­
bina i kier. szkoły Jurczyka z Kcyni. Jako

sekretarz w czasie zebrania powołany został

burmistrz p. Grus z Szubina.

PgllCOŚĆ.
10-lecie założenia Grupy Inwalidów Wojen,

połączonej z obchodem zaślubin Bałtyku. T u t .

Grupa Inw. W ojen, obchodziła w ub. niedzielę
dnia 6. bm. 10 -lecie swego istnienia. Po po­
łudniu odbyło się w sali p. Rafińskiego nadzwy­
czajne zebranie. Uczestniczyło około 70 człon­

'ków. Zebranie otworzył prezes p. B. Kamiński,
nast. odczytał p. Światowski protokół z ostat­
niego zebrania. Po przemówieniu delegata
z Inowrocławia uchwalono wysłać telegram
hołdowniczy Prezydentow'i Rzeczypospolitej
i marsz. Piłsudskiemu. Wieczorem odbyła się
akademia połączona z 10-leciem zaślubić Bał­
tyku. Słowo wstępne wygłosił bast. burra.

p. B. Kamiński, śpiew ,,Nasz Bałtyk" wykonał
chór ,,Halka". Po deklamacji śpiewał chór

P. W . Wyczerpując- referat o Bałtyku wygło­

sił naucz. p. Barański. Dalsze dwa śpiewy ,,Wę­
drownik" ł ,,Polonez" towarzyski wykonała
,,Halka”, poczem nastąpiły deklamacje. Spra­
wozdanie z dziesięcioletniej działalności tui

Grupy Inw. odczytał p. Światowski.

Stirzelno.
Osobiste. Pan Lasocki ze Starostwa złożył

egzamin na urzędnika II, kategorji z wynikiem
dobrym.

Posiedzenie Rady Miejskiej zag aił dr. T ru ­
szczyński. Uchwalono regulamin dla stacji Opie­
ki nad M atką i Dzieckiem. Zarazem uchwalono

statut dla gazowni i wodociągów. Sprawę ka­
nalizacji referował burmistrz p. Radomski. Pra­
ce nad skanalizowaniem miasta powierzone zo­
staną budowniczemu p. Fr, M ullerowi. Będzie
to kanalizacja prowizoryczna. Wybrano komi­
sję doradczą w osobiach radnych p. Gruhna,

Siupkę, Jezierskiego, Kiichela i Muszyńskiego.
Rada Miejska uchwaliła oddać grunt pod bu­
dowę pomnika Serca Jezusowego na własność

parafji rzym sko-katolickiej.
Zżycia stowarzyszonych kobiet. Odbyło się

tu zebranie stowarzyszeń kobiecych, ce­
lem założenia Ligi samowystarczalności. Zebra­
nie powyższe zwołał ks. prałat Czechowski.

Zagaił zebranie starosta Baranowski przypomi­
nając zebranym hasło p. Devey'a o ubieraniu

się w materjały krajowe. W dyskusji zabrał

również głos ks. prałat Czgchowski. Do zarządu

Ligi Samowystarczalności weszli pp.: Czechow­
ska, Szudowa, Krzyżanowska, Stęczniewska,
Weigtowa, Glencówna, Cieślewiczowa, Mrów­
czyńska, Łojowa i Budzińska.

Biuro Wójtostwa Północ i Południe, z n ajd u ­
jące się dotychczas w gmachu Magistratu, prze­
niesione zostało do budynku Wydziału Powia­
towego,

Szczepienie ochronne przeciwko ospie dlt

Strzelna miasta i wybudowania oraz dla Strzel­
na klasztornego, Bławatów i Bławatek odbę­
dzie się dn. 9 maja br. w sali p. Piątkowskiego.

Kradzież. Skradziono p. Siekaczowi Stani­
sławowi z Młynów świnię wagi około Wt ctr.

Śledztwo w toku,

Inowredaw.
Poświęcenie uzdrowiska Ubezpieczalni. Jak

już donosiliśmy, w dniu 3, bm. nastąpiło uro­
czyste otwarcie imponującego, nowego zakładu

leczniczego poznańskiej Ubezpieczalni Krajo­
wej. Koszta budowy i urządzenia tego piękne­
go gmachu wyniosły około 1.200.000 zł na 100

łóżek. Mieszczą się tam 43 gościnne pokoje
z ciepłą i zimną wodą, oprócz tego 5 pokoi na

trzeciem piętrze, łazienki solankowe liczą 15

wanien, natryski, katedra Winternitza, wanny
nasiadowe i in., łazienki rzymskie, kąpiele sło­
neczne z łazienkami i natryskami na szczy­
cie gmachu. Oprócz tego jest tam wziewalnia

specjalna i jedna ogólna, instytut medyko-me -

chaniczny z oryg. zanderowskiemi przyrządami,
gabinet roentgenowski, inny lekarski, sala do

ełektroterapji i pracownia analityczna oraz

aparaty do odkażania parą. Budowlę tę pro­
jektował i prowadził inż. Pośpieszałski z Po­
znania.

Tradycyjne spory, porachunki osobiste

a szczególnie zaprzęganie organizacyj półwoj-
skowych w rydwan polityczny i wykorzystanie
ich zasług, przyczyniły się niewątpliwie do

stworzenia fermentu wśród uczestników po­
wstania wielkopolskiego. Na terenie Rzeczypo­
spolitej mamy tych organizacyj powstańczych
bardzo wiele a choć ich cechuje jeden cel, nie

współpracują, przeciwnie rywalizują z sobą.
W Nakle istnieją niepotrzebnie dwie organi­

zacje uczestników powstania. W ub. niedzielę
o godz. 15 odbyło się w Nakle w lokalu p. Ci­
chego nadzwyczajne walne zebranie tej naj­
starszej organizacji, której prezesem od 10-ciu

łat jest p. Cichy.
Obecnie powstała w Nakle druga organiza­

cja uczestników powstania, którą Związek w

Poznaniu uznał za prawomocną. Nie dosyć na

tem: nowa placówka miałaby prawo zakazać

organizacji macierzystej noszenia przepisowych
czapek, zabrać sztandar i wogóle wszystkich
pamiątek, a mianowicie dlatego, że nowa orga­
nizacja tytułuje się tak samo, jak Związek, Ca­
ły szereg podobnych spraw był powodem zwo­
łania walnego zebrania, na którem był również

obecny przedstawiciel Związku z Poznania,

p. Zugcheuer. Stanowisko delegata Związku
było zdeklarowane — nieprzychylne. P . . Zugs-
hoer ostro atakował organizację, zarzucając icj
,,odczepieństwo" i apelował do wstąpienia w

szeregi nowej placówki i starał się wmówić ze­
branym, że jedynie ,,poddanie się" będzie sku-

Zaskoczone druzgocącemi wyjawieniami p.
Hillara z Chełmży, ogłoszonemi w ,,Dzienniku

Bydgoskim", wypiera się ,,Słowo Pomorskie"

swego dobrego przyjaciela Jana Kolendy, da­
wniejszego agenta niemieckiego.

,,Słowo Pomorskie" pisze, że Jan Kolenda

nie jest członkiem Stronnictwa Narodowego
i nigdy nim nie był.

Organ endecji na Pomorzu kpi czy o drogę
pyta? Możemy licznymi świadkami udowodnić,
że Jan Kolenda posiadał legitymację członkow­
ską endecji, kiedy ona nazywała się jeszcze
Związkiem Ludowo-Narodowym. Ogólnie jest
wiadomem, że t. zw . lista obywatelska (gdzie­
indziej,, kulturalno-gospodarcza") przy wyborach
do rady miejskiej w Chełmży z czołowym kan­
dydatem Janem K olendą była zamaskowaną
listą endecką i jako taka popierana była przez

tecznem wyjściem z tej arcyciasnej sytuacji,
Tak dookoła Bartek dyskutowano beznadziejnie
bez żadnego pożytku dla załagodzenia podnie­
conej atmosfery, która wyłoniła się na terenie

Nakła.

Rozpatrując przebieg przemówień, jasno
przedstawia się sprawa, że niektórzy czołowi

ludzie Związku winni ściśle przestrzegać apo­
lityczność Związku. Dalej, zamiast nie dopuścić
do fermentu i być bezpartyjnym, Związek po
macoszemu traktuje jednych a drugich fawory­
zuje. Tymczasem ci po macoszemu traktowani

ludzie, należący do najstarszego towarzystwa
w Nakle, stoją na straży ideałów z powstania
i nadal te zasady pielęgnują*

Związek winien dążyć do tego, aby licz­
nym niezamożnym członkom wszelka pomoc u-

dzieianą była, tembardziej, że 11 lat daremnie

się o to ubiegają. Jest nam natomiast wiadome,
że towarzystwo stoi zdecydowanie po stronie

rządu i niejedno dla dobra członków uzyskać
zdołało. — Dziwi nas, że Związek mało wagi
kładzie ńa starych założycieli. Czy może dąż­
ność Związku do opanowania towarzystw, by
swoje wpływy rozszerzyć i jeszcze dalej odsunąć
czasy wymierzania srpawiedliwości powstań­
com. - Nie tędy droga.

BaRTYZIN. Kradzież. W ostatnich dniach

dokon-n ; kradzieży z włamaniem u p. Franca

Friedy w Bra1winie, któremu skradziono jedną
świnię, wagi 120 funtów.

,,Słowo Pomorskie" oraz jej mężów zaufania

w Chełmży.
Nie twierdziliśmy, że Jan Kolenda należał

czy należy do Stronnictwa Narodowego, bo nie

o dzisiejszą nazwę tego stronnictwa czyli
o szyld — zmieniający się przy każdej ,,likwi­
dacji" interesu — nam chodzi, lecz o rzecz

samą, iż istotnie Kolenda — endek zacietrze­
w iony — jest szkodnikiem narodowym.

Obfity materjał obciążający Kolendę oraz

zaprzysiężone zeznania świadków wiarogodnych
chowamy w tece redakcyjnej, czekając zapowie­
dzianego procesu. Endecja dopiero się zadziwi,

kiedy się dowie wszystkiego o swoim Kolendzie.

Dziwimy się bardzo, że ,,Słowo Pomorskie"

nie wypiera się swoich dwóch innych ,,filarów",
t. j . adwokata Wysockiego z Kościerzyny i r e ­
daktora Kanarowskiego... z Lublina,
mnninn-nm - w mrr~iii - 1 - im-1mmwiM

LUBANIA-LIPINY. Pożar. W ub. so b otę

wybuchł pożar w zabudowaniach p. Chylew­
skiego w Lubani-Lipinach. Pastwą płomieni pa­
dła stajnia i stodoła, która spaliła się wraz ze

znajdującemi się w niej maszynami rolniczemu

Na miejsce pożaru przybyła straż pożarna z Se­
rocka. Straty powstałe przez pożar, są dość

znaczne. Przyczyna pożaru jest narazić nie­
znana,

SPRUDOWO. Pożar. Dnia 3 bm. spalił się
stóg słomy u osadnika Porzeczki. Ogień spowo­
dowały bawiące się zapałkami dzieci.

ODPOWIEDZI REDAKCJI.

Pakość.St.W-ki.Nie chcemy rozgoryczać
inicjatorów i sprawy tej nie poruszymy.

J. Wojciechowski, Grudziądz. S p ra w o ­
zdanie z życia pszczelarzy w taki sposób
zredagowane, nadaje się tylko do fachowego
pisma.

St. Kurzawa -~ Czarnków. Inform acji u-

dziełi Izba Przem. - Handlęwa w Bydgoszczy.

,,Bernard" - Osie. 1) J'ak. 2)Ustawa ta­
ka istnieje, że rentę na stajrość odbierać moż­
na, mając 65 lat życia.

P.Pyka - Gniewkowo. Powszechny Za­
kład Ubezpieczeń Wzajemnych w Poznaniu.

Prane. Góra, Czyczkowy. N ajwiarogod-
niejszej informacji w sprawie spadkowej z

Ameryki udzieli Wydział Konsularny przy

Min. Spraw Zagranicznych, Warszawa, uL

Miodowa.

J.Górski- Mirotki. Sprawa jest niejar
sna. Prosimy o dokładniejsze zapytania.

Nadzwyczajne walne zebranie

powstańców w Nakle.
(Od własnego sprawozdawcy ,,Dzienn. Bydg .").
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ZTorunia. Kto pójdzie w tym roku na ćwiczenia wojskowe?

Nocny dyżur ma do dnia 11, bm. włącznie
apteka ,,Pod Orłem", Rynek Staromiejski.
Z TEATRU POMORSKIEGO.

Od wtorku, dnia 8. bm. Teatr Pomorski bę­
dzie dawał codziennie wielkie Misterjum reli­
gijne osnute na tle życia, męki i śmierci Chry­
stusa Pana.

1ekst do powyższego Misterjum zaczerpnię­
to z Pisma św. Ewangelistów, na wzór sławnych
na cały świat widowisk Pasyjnych w Oberam-

mergau.

Teatr toruński zdając sobie sprawę z waż­
ności zadania, jakie wziął na siebie, nfte szczę­
dzi sił i środków, by dzieło to okazało się
w szacie najodpowiedniejszej.

Specjalnie skomponowana ilustracja muzycz-

na, występy całego zespołu artystycznego,
współudział chóru kościelnego św. Jakóba w

liczbie 50-ciu osób, wspaniałe dekoracje i efekty
świetlne, oraz udział w'ielkich tłumów statystów
przyczynią się do wywarcia odpowiedniego
wrażenia artystycznego.

Przytrzymani za pobicie. Przytrzymano Fi-

gurskiego Teofila; z zawodu ślusarza - mechani­
ka i Figurskiego Henryka z zawodu handlarza

za ciężki uraz cielesny w czasie bójki, popeł­
nionej na osobie Sakwińskiego Alojzego w To­
runiu.

Pożar. Dnia 3.bm. powstał pożar w piwnicy
domu Alojzego Kluga przy ul. św. Katarzyny 7.

Pożar umiejscowiła wezwana straż pożarna.
Ogień powstał wskutek nieostrożnego obchodze­
nia się ze świecą przez służącą jednego z loka­
torów.

Za namowę do dezercji posiedzi za kratami.

Dnia 3. bm, odbyła się rozprawa kama prze-

,-gjwko Niemcom Frydrychowi i Hoferowi, oska­
rżonym o namawianie młodych Niemców do

dezercji przed poborem do wojska, oraz o uła­
twianie im ucieczki zagranicę. Sąd po prze­
prowadzonej rozprawie skazał Hofera za na­
mowę do dezercji na miesiąc więzienia, Frydry­
cha sąd uwolnił.

Z zebrania Podoficerów Rezerwy. D nia 4.

bm. odbyło się zebranie Zw. Podoficerów Re­
zerwy, któremu przewodniczył prezes p. Jan-

kowsski. Po odczytaniu protokółu z ostatniego
zebrania oraz komunikatów, przyjęto siedmiu

nowych członków, poczem omawiano sprawę
sześciolecia istnienia Związku, przypadającego
na dzień 26 kwietnia br. W końcu obrad urzą­
dzono składkę na rzecz rodziców po śp. plut.
Pająkowskim .

Aresztowania. Dnia 4. bm. przytrzymano

Szyslera Zygmunta, lat 16, Sobotę Ryszarda lat

16, Radleka Edmunda lat 17 i Skowronka Ger­
harda lat 15. Zbiegli oni z domu rodzicielskie­
go w Wielkich Piekarach i zostali odstawieni

do magistratu wydziału opieki społecznej w To­
runiu, celem odesłania ich z powrotem do do­
mu rodzicielskiego.

Kazirodztwo. Dnia 4. bm. przytrzymano
w Brzeczce pow. Toruń, Czerwińskiego Anto-

ClBelimiKo.
Osobiste. Z dniem 5. bm. rozpoczyna p. sta­

rosta Ossowski.14 -dniowy urlop wypoczynkowy.
W urzędzie zastępować go będzie referendarz

p. Skąpski. — Z dniem 3. bm. rozpoczął komen­
dant P, P. w Chełmnie podkomisarz Graczyk
swój 4-tygodniowy urlop wypoczynkowy.

Zebranie k om itetu obchodu rocznicy 3 maja
zwołał i zagaił p. starosta Ossowski. Obecni

byli p. płk, dypl. Ajdukiewicz, pp.: referendarz

Skąpski, dyr. gimn. dr. Frankiewicz, dyr. gimn.
dr. Rediger, kpt. Piotrowski, kpt. rez . Hądzlik,
burmistrz Zawacki i dr. Drążnowski. Program
obchodu ustalono w nast. zarysach: w dniu 2

maja capstrzyk, w dniu 3 maja uroczysta msza

św. połowa o godz. 10 na Rynku, przemówienie
idefiladawojskaiorganizacyjP.W.iW.F.
W razie niepogody odbędą się nabożeństwa w

kościołach. Po południu przewidziany jest kon­
cert orkiestr wojskowych na placach publicz­
nych. Wieczorem przedstawienie amatorskie.

Kradzież z włamaniem. W nocy z 3 na 4

bm. nieznani sprawcy skradli p. C . Żakowskie­
mu na Rybakach z piwnicy większą ilość wina,
likieru, konfitur i słoniny. Policja jest już na

tropie sprawców.
Zw. Inwalidów Woj., wdów i sierot zwołał

w piątek dnia 4. bm, swe miesięczne zebranie

w lokalu p. Gołębiewskiego. Na zebraniu wy-

giusił p. Matuszak krótki referat o prawach
i obowiązkach członków.

Z życia Tow. Powstańców i Wojaków, W

ub. środę odbyło się w sali Dworu Chełmińskie­
go miesięczne zebranie Tow. Powst. i Woj.,
które zagaił prezes p. Hądzlik, witając serdecz­
nie prof. Sławińskiego z Grudziądza i oficera

P. W . kpt. Piotrowskiego. W załatwieniu po­
rządku obrad ustalono rozpoczęcie strzelań

ostrych na niedzielę pierwszą po świętach
Wielkanocnych a manewry wiosenne w mie­
siącu maju. Zjazd okręgowy Tow. Powst. i W o­
jaków okręgu chełmińskiego odbędzie się w

Chełmnie dnia 13. bm. w Dworze Chełmińskim.

Prezes honorowy prof. Sł""uski wygłosił ob­
szerny wykład na temat q , sytuacji go­
spodarstwa Państwa Polsk a ZIŁ uchwalono

jednogłośnie rezolucje i m rawie ohy-

niego lat 21, robotnika, zam , w Brzeczce pow.
Toruń, za kazirodztwo popełnione na swej pa­
sierbicy 11-letniej Annie Streich.

Samobójstwo. Dnia 3. bm. powiesił się
w swojem mieszkaniu kowal majątku Piwnicy
pow, Toruń, Łukaszewski Bronisław. Przyczy­
ną samobójstwa były przypuszczalnie niesnaski
rodzinne.

Lista płatników podatków od przedmiotów
yzbytku i podatku od psów, wyłożona jest w

pokoju 47 w Ratuszu do dnia 9. bm. Odwo-'

łania wnosić można w ciągu 4 tygodni od dnia

10 kwietnia.

Od siedmiu lat Zw. Obrony Kresów Zach.

sprowadza na kolonje letnie dzieci polskie z

Niemiec, Gdańska i Górnego Śląska. Dotychczas
z dolonij letnich Z. O . K . Z. skorzystało 41.742

dzieci.

Działalność ta, stanowiąc niewątpliwie je­
dną z najbardziej skutecznych lam, przeciwko
zakusom wynaradawiającym, ma za zadanie

zjednywać dla M acierzy szeregi młodzieży, jako
przyszłych pionierów polskości na najbardziej
zagrożonych placówkach.

Zachęcony wynikami lat poprzednich stwo­
rzony przy Zw. Obrony Kresów Zach. pod pro­
tektoratem Pani Prezydenfowej Mościckiej Ko­
m itet Centralny Kolonij Letnich dla Dzieci Pol­
skich z Niemiec, Gdańska i G. Śląska, również

i w tym roku przystępuje do organizowania ko­
lonij letnich:

Rodakom w Niemczech, podajmy życzliwą
dłoń, dopomóżmy w utrzymaniu ducha i rodzi­
mej kultury narodowej. Robotnikom Górnoślą­
zakom przez szczere zajęcie się losem ich dzie­
ci, spłaćmy, chociaż w części zaciągnięty dlug
wdzięczności za zdecydowaną obronę polskości
w ciężkich i przełomowych dla nas chwilach.

Niech ten krótki okres wakacyjny będzie
dla naszych małych gości okresem nabrania tę­
żyzny nietylko ciała, ale i tężyzny ducha!

Praca nad wychowaniem młodego pokolenia,
to budowanie przyszłej mocarstwowej Polski!

Wziąć w niej udział — to obowiązek każde­
go prawego Polaka!

Wierzymy, że mimo ciężkiej sytuacji go­
spodarczej społeczeństwo polskie na Pomorzu,

dnych i oszczerczych napaści na p. wojewodę
pomorskiego Lamota. Po zebraniu plenamem
odbyło się zebranie zarządu na którem przyjęto
16nowych członków. Omawiano również spra­
wę kupna własnego lokalu.

CftwisnSia.
Rekolekcje. W dniu 31. ubm. odbyły się re­

kolekcje dla członków Tow, im. Piotra Skargi
w klasztorze S. S . Elżbietanek, na którym
O. jezuita Gołębiewski wygłosił kazanie reko­
lekcyjne.

Klub kręglarzy ,,Bęc" urządził w dniu 2. bm.

kulanie o nagrodę. W kulaniu zdobył p. Lidkę
pierwszą nagrodę w postaci puharu, a drugą
zdobył p. Makowski (mały puhar wędrowny).

Nocny dyżur lekarski. Dyżur tygodniowy
dła członków Pow. Kasy Chorych pełni w tym
tygodniu p. dr. Stęplewski.

Nocny dyżur aptek. W tym tygodniu pełni
dyżur nocny apteka ,,Pod Orłem" p. Wolskiego.

Kino ,,Kristal" wyświetla dramat p. t . ,,Sęp
pampasów" i ,,Ich grzech".

Z Bractwa Kurkowego. Dnia 3. bm. odbyło
się walne zebranie Bractwa Kurkowego pod
przewodnictwem wiceprezesa radcy p. Orlewi-

cza. Do ustalenia budżetu wybrano nast. ko­
misję: Orłowski, Krygier i Komowski.

Zebranie ,,Sokoła" odbyło się w lokalu p,
Brzuskiewicza, które zagaił prezes p. Kolenda.

Przyjęto /Z2nowych członków.

Film dźwiękowy w Chełmży. Staraniem dy­
rekcji kina ,,Czarodziejka" został sprowadzony
aparat dźwiękowy skutkiem czego w niedzielę,
dnia 6, bm. był wyświetlany pierwszy naj­
większy film dźwiękowy.

Wykłady ks. Leśnobrodzkiego. K s. L eśn o -

brodzki, były generał rosyjski przybył do

Chełmży i wygłosił odczyty w auli gimnazjum
o drodze kalwaryjskiej od munduru huzarów do

sutanny kapłańskiej.

Oaa*iiaiC4e.
*W dn. 4 bm. odbyło się miesięczne zebranie

Tow. Polek. Zebranie zagaiła szambelanowa Si­
korska z W. Chełmów, zaś referat wygłosił
starosta p. Semrau.

Zebranie ,,Lutni". Na ostatniem zebraniu

,,Lutni” skarbnik p. Czapliński zdał sprawo­
zdanie z koncertu odbytego w dn. 1 bm. Czy­
sty zysk 'wynosi 183 zł. Sekretarzem towarzy­
stwa wybrano p. Kęsika, zastępcą p. Pierzyń-
skiego. Uchwalono brać udziać w zjeździe śpie­
waczym w Złotowie.

Kradzież roweru. Panu Frąckowiakowi z Ło­
zin, pow. mogileńskiego, skradziono z przed
Starostwa rower wartości 150 zt.

Zboczeniec. W sobotę, dnia 5. bm. areszto­
w ano pod zarzutem zgwałcenia 13-letniej pa-

Zgodnie z zapowiedzią MSWojsk. w roku

bieżącym będą powołani na ćwiczenia rezerwy,
które rozpoczną się w pierwszej połowie maja
bież. roku.

Oficerowie rezerwy: Ci z roczników 1903 —

1892, którzy byli powołani w roku ubiegłym,
lecz ćwiczeń z jakichkolwiek powodów nie od­
byli. W szyscy z rocznika 1904 (I. ćwiczenie)
i z roczników 1900, 1899, 1897, 1896 i 1894

(III. ćwiczenie) bez względu na ilość odbytych
ćwiczeń w granicach określonych art. 77 Ust.

o pow. ob. woj. za wyjątkiem reklamowanych
na 12 miesięcy. Ci z roczników 1902, 1901, 1898,
1895, 1893, którzy w ubiegłym roku odbyli do­
piero pierwsze ćwiczenia jako nowomianowani

poprze w całej rozciągłości wysiłki Pom orskie­
go Wojewódzkiego Komitetu Kolonij Letnich,

zmierzające do przyjęcia na teTenie naszego

województwa w ciągu lipca i sierpnia conaj-
mniej 700 dzieci polskich z Niemiec i G. Śląska.

Zwracamy się z gorącym apelem do całego
społeczeństwa o poparcie i współudział w or­
ganizowaniu kolonij, w szczególności o pomoc
w zawiązywaniu miejscowych komitetów przy­
jęcia dzieci i zbieraniu ofiar na rzecz kolonij
letnich.

Ofiary na kolonje letnie przyjmują miejsco­
we Komitety Kolonij Letnich i Okręg Pomorski

Z. O . K. Z, Toruń, Kopernika 5, tel. 503, nr.

kontaP.K.O.206229.

Sekretarjat Woj. Pom. Kom. Kol. Letnich

mieści się w biurze Okręgu Pomorskiego Z. O .

K. Z, w Toruniu, ul. Kopernika 5.

Pomorski Wojewódzki Komitet Kolonij Letnich

dla dzieci polskich z Niemiec, Gdańska

i G, Śląska.
Prezydjum honorowe:

Ks. biskup dr. Stanisław W ojciech Okoniewski,
Wiktor Lamot, wojewoda pomorski, generał dy­
wizji M. Norwid-Neugebauer, insp. armji; Jan

Szwemin, kurator Pom, Okr. Szkolnego; gene­
rał brygady St. Pasławski, dow. O. K . VIII.

Starosta krajowy Wincenty Łącki — przewo­
dniczący Komitetu; Bronisław Biedowicz, na­
czelnik wydziału Kuratorjum Pom. Okr. Szkol­
nego — zast. przewodniczącego; Jan Olech,

kierownikOkręguPom. Z.O.K.Z. -— sekretarz

Komitetu.

sierbicy G. B., 58-letniego Alfonsa Michalskiego
z konarzyn, pow. Chojnice. Michalski zaprze­
cza kategorycznie czynu. Odstawiono go do

więzienia śledczego w Chojnicach.
Echa katastrofy samochodowej. Jak już

donosiliśmy, wydarzyła się w Pawłowie pod
Chojnicami katastrofa samochodowa, w k-tórej
robotnik, niej. Mączkowski został ciężko oka­
leczony. Mączkowski wskutek odniesionych
ran na głowie i piersiach zmarł w zakładzie

św. Boremeusza. Nieszczęśliwy miał klatkę
piersiową zupełnie zgnieconą, jedno żebro zła­
mane, prócz tego odniósł on głębokie rany na

głowie. Mączkowski liczył około 50 lat, osiero­
cił żonę i kilkoro dzieci.

ŚWIEKATOWO. Walne zebranie Kasy
,,Stefczyka" . W dniu 2. bm. odbyło się w loka­
lu p. Gołębiewskiego walne zebranie kasy ,,Stef-
czyka", które zagaił przewodniczący Rady Nad­
zorczej p. Wojtalewicz. Sprawozdanie z dzia­
łalności zarządu zdał p. Włoch. W roku spra-

Wieczór Kazimiery Rychterówny. S e n s a cją
artystyczną dla miłośników wzniosłej sztuki jest
każdy wieczór mistrzyni żywego słowa K.

Rychterówny, który odbędzie się dnia 13 bm.

w auli gimnazjum żeńskiego przy ulicy Trynko-
wej 21. Sztuka Rychterówny oparta na walo­
rach muzyczno-plastycznych, jest nawskroś ory­
ginalna i twórcza i pozostawia niezatarte

wspomnienia. Program zawiera perły najnow­
szego repertuaru znakomitej artystki. Bilety
do nabycia w firmach ,,Luxus" i Kalina.

Ch. Z. Z. protestuje przeciw
obniżeniu płac.

Z uznaniem stwierdzić wypada, że ruch

Chrzęść. Zjednoczenia Zawodowego robi w Gru­
dziądzu stale postępy — a to dlatego, że mniej
się tutaj obiecuje, za to więcej pracuje. Przy­
wódcy tego ruchu naprawdę troszczą się o byt
robotnika, dziś wyrzuconego na bruk albo po­
zbawionego godziwego zarobku. Czujni na

wszelkie grożące robotnikowi zamachy, zwołali

w piątek, dnia 4. bm. wielkie zebranie, które

było wyrazem żywiołowego protestu przeciw
zamierzonej redukcji plac o 10 proc. Sala wy­
pełniła się po same brzegi członkami i sympa­
tykami Ch. Z. Z.

Krótko po godzinie 19 zagaił obrady p. Mi­
chalak, członek zarządu okręgowego Ch. Z. Z.

witając serdecznie licznie zebranych. Protokół

pisał p. Pochylski, referował p. Kaszak, sekre­
tarz obwodowy Ch, Z. Z. Mówca w mocnych

lub nowoprzyjęcido W. P . z b. armij zaborczych
podporucznicy rezerwy z roczników 1904—1894.

Podchorążowie rezerwy, którzy ukończyli
szkoły podchorążych rezerwy w r. 1928 oraz

w lotnictwie i balonach, którzy ukończyli szko­
ły podchor. rez, w r. 1929. Ci, którzy w roku

1929 z jakichkolwiek przyczyn ćwiczeń nie od­
byli. Ci, którzy w r, 1929 nie zostali zakwalifi­
kowani do wymianowania na podporuczników.
Ci szeregowi rezerwy, którzy w latach ubie­
głych do roku 1929 ukończyli z wynikiem po­
myślnym szkołę podchor, rez., a nie uzyskali
tytułu podchorążych rezerwy tylko z racji po­
siadania wykształcenia 6—8 klas szkoły średniej
(bez matury).

Szeregowi rezerwy. Podoficerowie i szere­
gowi, którzy podlegali powołaniu w ub. roku,
lecz z różnych powodów ćwiczeń nie odbylL
Z rocznika 1901 podoficerowie i starsi szere­
gowcy z piechoty i łączności oraz pewne kate-

gorje specjalistów z pozostałych broni i służb.

Z roczników 1902, 1899 i 1897: podoficerowie
z wszystkich broni i służb; szeregowi specjaliści;
łączności. Z rocznika 1901 specjaliści z łącz­
ności Z rocznika 1906 wszyscy podoficerowie
oraz szeregowcy łączności Niektóre kategorje
specjalistów: lotnictwa i balonów z rocznika

1906, 1^05 i 1901, artylerji przeciwlotniczej
i pomiarów art. z roczników 1902 i 1901, nie­
którzy specjaliści z innych broni i służb z rocz­
ników 1902 i 1901, ewentualnie i z innych rocz­
ników; kategorje te zostaną określone dokładnie

później.
Odroczeń, względnie przesunięć terminu ćwi.

czeń wojskowych udziela dowódca właściwej
formacji wojskowej(pułku macierzystego i t. p .),

wzgl. PKU . W razie odmownego załatwienia

prośby powołany może odwołać się w terminie

7-dniowym (licząc od dnia doręczenia od­
mownego załatwienia) do właściwego DOK,
które rozstrzyga ostatecznie.

Wniesienie prośby do d-cy formacji P. K . U .

względnie DOK. nie zwalnia powołanego od

stawienia się na ćwiczenia w nakazanym termi­
nie, jeżeli do tego czasu nie otrzymał osta­
tecznej decyzji

wozdawczym dochodu było 81.630,82 zł rozcho­
du 78,914,09 zŁ Po ustąpieniu dwóch człon­
ków zarządu i trzech członków rady
nadzorczej, wybrano w uzupełnieniu ponownie
p. Oparka przewodniczącym zarządu p. Stefa­
na Nowickiego zastępcą. Do rady nadzorczej
wybrano ponownie p. Kruczyńskiego z Lubania

Lipiny, p. Winowicckiego z Tuszyn i p. Pustyn-
kowskiego z Świekatowa. Spółdzielnia liczy
obecnie 72 członków.

BŁĘBOWO. Kradzież z włamaniem. Śmia­
łej kradzieży dopuścili się pewni osobnicy, któ­
rzy włamali się przez okno do sypialni sołtysa
Kiszki i skradli gotówkę w sumie 1000 zł, oraz

dwa ubrania i płaszcz. Ogólna wartość skra­
dzionych rzeczy wynosi 1500 zł. Część tych
pieniędzy zebrana była z podatków mieszkań-

.ców Błędowa.

MIĘDZYCHÓD. Jarmark. We wtorek, dnia;
15. bm. odbędzie się w mieście Międzychodzie
n. Wartą jarmark na bydło, konie i trzodę

chlewną.

GDYNIA. Rozwój portu. Z końcem miesią­
ca kwietnia br. zostaną uruchomione trzy dal­
sze okręty, nabyte przez Polskie Towarzystwo
Okrętowe w Przedsiębiorstwie okrętowem duń-

skiem i szweckiem.

słowach uwydatnił, jaką niesprawiedliwość wy­
rządzają robotnikowi pracodawcy, którzy wy­
zyskują ciężkie przesilenie i brak siły organi­
zacyjnej między robotnikami i w chwili bardzo

ciężkiej dyktują obniżenie płac.
W dyskusji przemawiało kilku mó'wców,

którzy poparli wywody referenta.

Uchwalono jednogłośnie następującą rezo­
lucję:

,(Członkowie Chrzęść. Zjedn. Zawodowe­
go, zebrani dnia 4 kwietnia 1930 r. w lokalu p.

Derdowskiego w Grudziądzu, ninisjszem zakła­
dają energiczny protest przeciw zamierzonej
przez Centralny Zwiąsek Pracodawców Ziem
Północno-Zachodnich redukcji płac o 10 proc.

Ze względu na to, że robotnicy nie chcą
pogłębiać niepokoju społecznego, a są wobec

tych zamierzeń bezsilni, zwracamy się do władz

o natychmiastowe pośrednictwo, zbadanie wa­
runków produkcji w ck ręgu pomorskim i zasto­
sowanie środków, k tó re z jednej strony uchronią
warsztaty przemysłowe od dalszego upadku,
z drugiej zaś strony umożliwią odpowiednie wy­
nagrodzenie warstwy pracującej i zatrudnienie

bezrobotnych dziś rzesz".

Zebranie miało charakter poważnego prote­
stu, który pracodawcy winni wziąć pod uwagę.

Nie godzi się z poczuciem sprawiedliwości spo­
łecznej chęć ratowania przemysłu jedynie ko­
sztem robotnika, którego zarobki i tak nie po­
krywają minimum egzystencji W walre o byt
cała opinja publiczna musi stanąć po stronie

rohątnika, *

Rodacy!

ZGrudziądza.
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APTEKA wyPI-Miul. Marsz. Focha 14
W ielki w ybór. SPECYFIKACH

krajowych i zagranicznych. (3618

14 AKT. DZIŚ PREMJERA! 14 AKT.

NAJWESELSZY FILM SEZONU!
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JAKO

REIEKTIWI

KRONIKA
Bydgoszcz, dnia 8 kwietnia 1930 roku.

KALENDARZYK.

Dzdś: Djonizego, Amancjusza.
Jutro: Marji Kleofasowej, Bogusława.
Wschód słońca: godz. 5,22.
Zachód słońca: godz. 18,44.

DYŻURY APTEK:

Od poniedziałku 7 bm. do poniedziałku
14 bm. pełnią dyżur: ^

1) Apteka Piastowska, plac IM astowski 25,
telefon 682;

2) Apteka pod Ortem, Stary Rynek 14,
telefon 98.

-— Bibljoteka Miejska (Stary Rynek im.

Marsz. Piłsudskiego 1) otwarta codziennie

z wyjątkiem niedziel i świąt ,d godz. 9 -14

iod 7-20 . Pracownia Naukowa iCzytelnia
pism codziennie od 10-13 i od 17-20 . Wy­
pożyczalnia codziennie od godz. 11 -1314

iod17-18,45.

TEATR MIEJSKI.
Dziś we wtorek znakomita sztuka z cza­

sów wielkiej wojny B.C.Sherriffa p. t.

nKres wędrówki". Sobotnia premjera ,,Kre­
su wędrówki" znalazła tak entuzjastyczne
przyjęcie, że wróżyć można sztuce wielkie

powodzenie.
W piątek ,,Kres wędrówki'* po raz trzeci.

Wsobotę transmisja do ,,Radja Poznań­
skiego" operetki Benatzky'ego ,,Japonka”.

W przyszłym tygodniu premjera orygi­
nalnej bajki Remusa p. t . nStaś lotnikiem".

Zajmująca treść w nowoczesnem ujęciu za­
chwyci naszych milusińskich, dla których
teatr nasz tę niespodziankę świąteczną przy­
gotowuje.

Pisaliśmy niedawno o finansowej kata­
strofie samorządów miejskich, których wek­
sle idą do protestu, a inwentarz biur ma­
gistrackich na bęben. W inę tych stosunków

przypisywaliśmy ograniczeniu przez rząd
źródeł podatkowych, z jakich samorządy
czerpały swe dochody. To była bez wątpie­
nia jedna racja. Druga racja — o której
nie pisaliśmy - to wtrącenie samorządów
w długi inwestycyjne, jakiego z niesłychaną
lekkomyślnością dopuściły się sfery rządo­
we.

Był bowiem czas, że banki państwowe za­
chęcały miasta do korzystania z ofiarowa­
nego im taniego kredytu. Rozsyłały eyrku-
larze, wzywające do rozbudowy. Żądano (te­
legraficznie nawet) przedstawienia wnio­
sków kredytowych na inwestycje. Samorzą­
dy—niemożnaimtegobraćzazłe—za­
ufały tym ofertom. I zaczęła się złota era

rozbudowy miast. Jak z pod ziemi,zaczęły
wyrastać kanały i bruki, rzeźnie, chłodnie,
elektrownie i monumentalne ratusze. Bank

wprost zachęcał, bank literalnie wciskał pie­
niądze — jakżeż tu nie brać, jak się oprzeć
pokusie? Ale zaledwie miasta przystąpiły
do realizacji swych programów inwestycyj­
nych, nastąpiło niespodziewane załamanie.

Kryzys gospodarczy, równowaga budżetowa

itd. nakazywały wstrzymać wypłaty nawet

już przyznanych kredytów. Wszystko sta­
nęło w środku drogi. Ulice rozkopane, ale

niema na kostki lub asfalt Wystrzelił do

góry komin elektrowni, ale brakło na ma­
szyny. Wyrosła rzeźnia bez instalacji. Jed-

nem słowem fatalna sytuacja budowniczego,
którego stać było na gołe mury, ale nie ma

ich czem pokryć, ani wyprawić.
Gorzej jeszcze. Rachując na przyrzeczo­

ny kredyt, miasta zamówiły materjały, po­
czyniły mnóstwo zobowiązań, których nie

miały z czego pokryć. Znalazły się w sytu­
acji bez wyjścia.

Rząd, który tę sytuację zawinił, zamiast

przyjść samorządom z pomocą, poradził im,

ahy swe niewykończone przedsiębiorstwa
sprzedały czemprędzej zagranicznym kon­
sorcjom, i to na zasadach, urągających czę­
sto wszelkiej kalkulacji kupieckiej. Niektóre

miasta, mające nóż na gardle, tak też zro­
biły.

Przedstawiliśmy powyżej nadzwyczaj
smutną kartę z dziejów naszego samorządu.
Na fatalny wynik tej gospodarki złożyła się

polityka rządu, wiecznie na etatyzm i cen­
tralizm nastawiona. Karkołomne plany in­
westycyjne — i to jest może najcharaktery-
styczniejsze — opracowane zostały za apro­
batą nadzorczych władz administracyjnych,
a więc w tym wypadku ministerstwa spraw

wewnętrznych. W ten sposób fiskalizm po­
zbawił samorządy nietylko najpoważniej­
szych wpływów podatkowych, ale wpędził je
w długi, ukazując im kredytowe fata mor-

gana, które nigdy nie miały być zrealizo­
wane.

Dalej. Rząd w swym centralistycznym
szale zaczął podcinać istniejące organizacje
kredytowe samorządów. Kredytowemu Zwią­
zkowi Komunalnemu wPoznaniu, idem Pol­
skiemu Bankowi Komunalnemu w Warsza­
wie odebrano przysługujące im dotychczas
prawo emisji obligacyj hipotecznych. Kaza­
no przerw'ać rokowania o zdobycie kredytu
zagranicznego. Instytucjom ubezpieczenio­
wym zabroniono lokaty kapitałów w ban­
kach samorządowych, nakazując je odpro­
wadzać do banków rządowyeh. Jednem sło­
wem zamknięto miastom nawet te inne źró

dła kredytu, któremi mogły się były w naj­
gorszej biedzie ratować. Krach stał się nie­
uchronny. Ale winę za niego ponosi rząd. |

Obchód 10-cio lecia władzy polskiej
w kolejnictwie.

Kolejarze potępiają waśnię wewnętrzne.
W bydgoskim ośrodku kolejarzy istnieje

cd lat 10t. zw'. ,,Zrzeszenie Pracowników Ad­
m inistracji Technicznej", składające się z

techników, zatrudnionych w ruchu i w'ar­
sztatach. Zrzeszenie to urządziło w ub. sobo­
tę uroczyste posiedzenie, poświęcone obcho­
dowi 10-cio lecia objęcia kolejnictwa przez

władze polskie. Zebranie zagaił przy kom­
plecie członków znany działacz, werkmistrz

głównych warsztatów p. Fr. Hoffmann. Po

uczczeniu zmarłych w okresie 10-cio letnim

członków', dał on szczegółow'y pogląd na cier­
pienia kolejarza polskiego w czasie panow'a­
nia pruskiego i tajną jego pracę nad przygo­
towaniem kolejnictwa do przejścia pod w'ła­
dzę polskę. Właściwie należałoby datę zało­
żenia zrzeszenia postawić znacznie wcześniej
niż 3.IV .1920r., gdyż pierwsze zebranie or­
ganizacyjne polskich kolejarzy odbyło się z

inicjatywy p. A . Czarneckiego, dzisiejszego
dyrektora Miejskiego Urzędu Opieki Społecz­
nej, już 8. XII. 1918 roku. Na zebraniu tem

założono Zw'iązek Kolejarzy Polskich, które­
go zadaniem miało być przygotowanie kadr

kolejowych dla przyszłego kolejnictwa pol­
skiego. Na czele zrzeszenia stanęli wówczas

pp. Hoffmann, Krawczak i Milchert. W ści­
słym kontakcie z radą ludową, a nieco póź­
niej z ekspozyturą Komisarjatu Nacz. Ra­
dy Ludowej sporządzał związek spis kandy­
datów na urzędy kolejowe i urządzał kursy,
przygotow'ujące przyszłych maszynistów. W

tych pracach przygotow'awczych, przepro­
wadzanych nieomal że pod bagnetami
,,grencszucu" największe zasługi położyli o-

bok wymienionych już kolejarzy w parowo­
zowni: pp. Kiełczewski, Natazek, Pater; w

Ze zjazdu okręgowego
Zw. Oficerów Rezerwy w Bydgoszczy.

W ub. niedzielę w Bydgoszczy, jak już
donosiliśmy, w sali kasyna oficerskiego
62 pułku piech. odbył się doroczny, w al­
ny zjazd Okręgu Pomorskiego Zw. Ofi­
cerów Rezerwy. Po Mszy 'św., która zo­
stała odpraw'iona w kościele u Klary­
sek o godz. lty 2 otw'orzył obrady zjazdu
prezes Okręgu p. Szwiec. Przemów'ienie

powitalne wygłosił generał Thommee,
które powitano burzę oklasków. Mów'ća
w gorących słowach w'ezw'ał zebranych,
aby nie ulegali destrukcyjnym wpły­
wom z prawa i z lewa, natomiast winni

dążyć do wytworzenia jednolitego fron­
tu w'ewnętrznego, narodowego, dbające­
go tylko o dobro państwa. Armja spełni
zawsze swoje zadanie, ale obok siebie i

za sobą m usi mieć silny, wewnętrzny
front społeczeństwa.

Po wyborze komisji mandatowej, któ­
ra stwierdziła ważność zakwestjonowa­
nych mandatów delegatów kół Torunia
i Wąbrzeźna — przystąpiono 'do wybo­
ru marszałka zjazdu. Większością gło-

- Mickiewiczowie i MySzkowiczowie
zgłaszajcie się po dolary! W dniu 8 czerwca

1929roku zmarł w miejscowości Carlswell w

stanie West-Virginia w Ameryce Północnej
niejaki Andy (Andrzej) Miskovich, pozosta­
wiwszy spadek w wysokości doi. 84,17. Po­
nieważ konsulat polski w Pittsburgu nie

zdołał ustalić spadkobierców zmarłego, Mi­
nisterstwo Spraw Zagranicznych wzywa ni-

niojszem krewnych zmarłego do zgłoszenia
swych praw do spadku powyższego pod a-

dresem Ministerstwa Spraw Zagranicznych,
Wydział Prawno-Konsularny, z powołaniem
się na nr. K . II. 1615/1930.

- Zaciąg ochotniczy w 1930 roku. N a

podstawie art. 69 ustawy o powszechnym
obowiązku wojskowym, ministerstwo spraw

wojskowych ogłasza zaciąg ochotniczy do

czynnej służby wojskowej roczników 1910,11
i 12 r,, Informacyj w tej sprawie udzielają
Powiatowe Komendy Uzupełnień.

- Z Krajowego Ubezpieczenia Ogniowe­
go. Do rady zarządzającej na okres 6-letni,
t. j. do 31 grudnia 1935 r. wybrano z pow.

bydgoskiego p. Feliksa Bączkowskiego, rol­
nika ze Staregodworu, a jako jego zastępcę

prezydenta miasta d-ra Bernarda Śliwiń­

skiego.

sów został wybrany adw. Michałek z

Torunia. Sprawozdanie z całorocznej
działalności zarządu okręgu zdal prezes
p. Szwiec. Okręg posiada 20 kół i liczy
1025 członków. Ostatnio założono koło
w Mogilnie, jako 21-sze. Dochodu było
7 368 zł w kasie, pozostało około 2 000 zł.

W dyskusji z bardzo ostrą krytyką
d'ziałalności zarządu wystąpiło koło

gdyńskie. Na w-niosek komisji rewizyj­
nej uchwalono skarbnikowi i całemu

zarządowi absolutorjum.
Przemówienia powitalne wygłosili

ponadto prezydent m iasta dr. Śliw'iń­
ski, im. zarządu głównego Zw. Oficerów'
Rez. p. Fiala z Warszawy i pułk. Soko­
łow'ski, który w serdecznych słowach
w'itał kolegów - rezerwistów w kasynie
62 pułk. piech. Wśród zaproszonych go­
ści zauważyliśmy m. in. redaktora na­
czelnego ,,Dziennika Bydgoskiego" p.
Jana Teskę.

Do zarządu okręgow'ego na rok 1930
zostali wybrani pp.: Mec. Michałek —

Toruń, prezesem Manowski — Toruń i
Sokolnicki — Grudziądz, wiceprezesa­
mi. Członkami zarządu wybrani zosta­
li pp.: Krystek, Madejski, Liber, Iwicki,
wszyscy z Torunia, Zalew'ski — Gdynia,
Kwiatkowski —' Bydgoszcz, Zabłocki —

Inowrocław, Kurow'ski — Grudziądz i

Drążkow'ski — Chełmno.

warsztatach: pp. Gackowski, Rajewicz i

Chmielewski; na stacji: pp. Kugler i Dolega;
w warsztatach telegraficznych: p. Szw aj-
kowski; w ekspedycji towarowej: p. N adol­

ny. Ponadto wielką pomoc udzielali pp. Gra-

bianowski, inż. Spremann i Griesbach- W

znacznym stopniu duszą caiej pracy organi­
zacyjnej był obok p. Hoffmanna niestrudzo­
ny p. Gożdziewicz, dzisiejszy wicedyrektor
bydgoskiego oddziału firmy Hartwig. Spe­
cjalną uwagę poświęcono ruchom NiemcćwA

starających wywieźć z Polski wszystko, co

się dało. Mimo groźnej postawy ,,grencszu-

cu" w'strzymyw'ano fałszowanymi świadomie

nakazami uruchomione już transporty, ra­
tując w ten sposób dla Polski miljonowe
w'artości. Wszystkie te przygotowania do­
prow'adziły do tego, że w' dniu, kiedy Niem­
cy na tajny rozkaz Berlina w-dniu1.IV.

1920r. porzucili nagle prace, ruch na linjach
i w warsztatach nawet nie drgnął. Ofiarna

praca młodego kolejarza polskiego złożyła,
w'tedy pierwsze chlubne świadectwo obywa­
telskiej dojrzałości. Cechą pracy zrzeszenia

było poczucie obowiązku, które pozwoliło
dokonać inż. Schmidtow'i, naczelnikowi

warsztatu, dzieła racjonalnej organizacji
pracy, budzącej podziw w całej Polsce.

Na tej drodze zrzeszenie wytrw'a, uważa­

jąc, że nie gadulstwem i w'aśniami, a pracą

należy budować lepsze jutro Polski.

Rzęsiste oklaski były dow-odem, że proste
słowa przewodniczącego w-yjęte były z serca;

każdego słuchacza.

Niemniejsze uznanie znalazło męskie wy­
stąpienie inż. Schmidta, który,nawoływał do

wytężonej pracy dla dobra Polski. Kto bu­
duje dom dla dzieci swoich, ten odmawia

sobie wygód. Współczesne pokolenie, budu­
jące dzieło znacznie większe, winno nie sar­
kać, nie narzekać, a spartańskiem życiem, i

w-ytężoną pracą i obowiązkowością., posunię­
tą do granic ostatecznych, utrwalać funda­
ment potężnego gmachu Rzeczypospolitej.
Nienależy spoczywać na laurach i zadowo­
lić się zasługą, która była obow'iązkiem.
Ciężkie przed nami stoją czasy. Budować

Polskę można jedynie wspólnym i zgodnym
wysiłkiem wszystkich obywateli.

Po przemówieniu inż. Stabrowskiego,
który przyjechał do Bydgoszczy z polecenia
dyrekcji poznańskiej w marcu 1920r. i miał

możność poznać przepiękne wynikipracy or­
ganizacyjnej zrzeszenia, zabrał głos przed­
stawiciel pisma, naszego reda-ktor Bigoński,
który złożył zrzeszeniu serdeczne życzenia
wytrwania na drodze obowiązku i tworzenia

tą drogą dla całego społeczeństwa przykła­
du, jak dla Polski nie gadać, a żyć i praco­
wać należy.

Zebranie cechował nastrój niezwykle mi­

ły i podniosły.

- Konferencja Prezesów. Dziś, 8 bm . o g.

19 zebranie zarządu. Jutro, 9 bm. o godz.
19,30 roczne walne zebranie ,,K onferencji" .

Prosimy o liczne przybycie pp. członków

zarządu wagi.prezesów zrzeszonych w ,,Kon­
ferencji" .

— Zebrania odbędą się w lokalu

,,Pod Lwem" ul. Marszałka Focha.

— Książeczka wojskowa i inne dokumen­
ty na nazwisko Gustaw'a Neumanna została

złożona w naszej redakcji. Poszkodowany
może je odebrać w godzinach urzędowych.

Ze Związku Emerytalnych Pracowników

Kolejowych.
W dniu 3 bm. odbyło się zebranie Zwią­

zku Emerytowanych Pracowników nieetato­
wych i wdów po kolejarzach P. K. P. Byd­
goszcz, na sali p. Rutkowskiego przy ulicy
Grunwaldzkiej 145.

Zgromadzenie zagaił prezes Sarnowski,

poczem sekretarz Szumiński odczytał pro­
tokół z ostatniego zebrania.

Prezes poruszył cały szereg spraw do­
tyczących emerytury, nadmieniając, że od

1 września 1929 r. otrzymują emeryci oraz

wdowy i sieroty po emerytach b. państw za­
borczych zaopatrzenia w wymiarach peł­
nych, t. j. takie same, jak emeryci przenie­
sieni w stan spoczynku ze służby na P.K.P.

IOstatni emeryci pobierają nadal tylko 75%

tego zaopatrzenia, któreby się. im należało,

gdyby byli przeszli na em eryturę ze służby
w państwie polskiem. Ministerstwo Skarbu

uznając, iż wspomnianym emerytom zabor­
czym dzieje się w porównaniu z emerytami
kolejowymi krzywda, przyznało pełne lOO%

zaopatrzenie emerytalne tym emerytom b.

państw zaborczych, którzy zasłużyli się na

jakiembądź polu dla dobra narodu i pań­
stwa polskiego.

Po wyczerpaniu dyskusji i udzieleniu

pewnych wyjaśnień przez przedstawiciela
władz związkowych, zamknął przewodniczą­
cy Sarnowski zebranie, nawołując równo­
cześnie zgromadzonych do dalszej wy­
trwałej i solidarnej pracy.

ii
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Światowe tourne

koncertowe w o-

bjeździe po Polsce

wystąpi zespół

dnia 8 kwietnia

o godz. 9 wie­
czór na ten cel

oddanej sali

Kino-Rewji

OKO
W programie: taniec rosyjski wykona
znany baletmistrz Tichonow, oprócz tego
piosenki rosyjskie, romanse cygańskie itd.

pod dyrekcją Jerzego Wowtzanko.

Udział biorą: Nadieżdn Łnufina, W(odii-

mierz Gortaj, Bazyli Lutryeti, Aleksander Mudźi-

ry. Jag Iwanow, P iotr Moskow, Georgij Sntockij.

Mikołaj Ryków, Nina Drozdowa. (8 91 5

Chrzęść. Zjednoczenie Zawodowe
protestuje przeciw obniżeniu płac.

Wielkie zebranie protestacyjne.
Od piątku ub. tygodnia począwszy odby­

wają się we wszystkich większych ośrodkach

przemysłowych, zwoływane przez Chrześcijań­
skie Zjednoczenie Zawodowe zebrania, prote­
stujące przeciw zamierzonej redukcji płac.
Sprawozdanie z zebrania takiego w Grudziądzu

podajemy na innem miejscu.
W Bydgoszczy ogólne zebranie członków

Chrześcijańskiego Zjednoczenia Zawodowego
odbyło się w niedzielę, 6 bm. w sali ,,Strzelni­
cy", wypełnionej po same brzegi. Zebranie za­
gaił zastępca prezesa okręgowego p, Grobelski

i udzielił po przyjęciu porządku obrad głosu
p. redaktorowi Bigońskiemu, który w godzin­
nym referacie przedstawił istotę ostatniego
sporu, w którym pracodawcy bez odwołania się
do zdania związków zawodowych na podstawie
uchwały Centralnego Związku Pracodawców

Ziem Północno-Zachodnich dyktują obniżenie

zarobków o 10%, to znaczy przekreślają owoc

2-letniej walki o poprawę bytu robotniczego,
prowadzonej przez związki zawodowe. Po za­
znajomieniu zgromadzonych z argumentami pra­
codawców, rozwinął mówca poglądy Chrześci­
jańskich Związków Zawodowych na dzisiejsze
położenie gospodarcze. Zdaniem Ch. Z. Z. za­
rządzenie pracodawców pociągnie za sobą dal­
sze pogłębienie przesilenia, bo zmniejszy zdol­
ność konsumcyjną szerokich warstw. Obniżka

płac nie da więc przemysłowi spodziewanych
materialnych korzyści, a może mieć skutki spo­
łeczno-polityczne bardzo niepożądane. Nie ule­
ga wątpliwości, że wielkie rozgoryczenie mas,

wywołane tem zarządzeniem, musi wywrócić
spokój społeczny i zakłócić jako tako znośne

stosunki między kapitałem i pracą. Depresja
duchowa, która jest dalszym skutkiem tego za­
rządzenia, obniży niewątpliwie wydajność ro­
botnika, tem bardziej, że nie brak przecież już
teraz ludzi, szerzących hasło: ,,Mniejsza płaca
k- mniejsza praca". Czy to spustoszenie moral­
ne nie przyniesie przemysłowi większe szkody
niż obniżenie kosztów robocizny korzyści, to

pozostawiamy ocenie czynników powołanych.
Chrześcijańskie Zjednoczenie Zawodowe za

wszystkie te skutki odpowiedzialności brać nie

będzie. Nie zgodzi się ono nigdy na podpisanie
taryfy, obniżającej i tak już skromną skalę za­
robków. A jeżeli członkowie podpisywać będą
zgodę ną zniżkę pod przymusem, uczynią to z

poczuciem doznanej krzywdy i gwałtu.
Referat prezesa okręgowego p. Bigońskiego

wysłuchano w niebywałetu skupieniu. Raz po­
raź tylko wywody jego przerywane były głosa­
mi oburzenia i wyrazami gotowości bojowej i

wytrwania.
Obrady zakończono uchwaleniem następują­

cych rezolucyj:
I.

Członkowie Chrześcijańskiego Zjednoczenia,
zebrani dnia 6. IV. 1930 r. w sali ,,Strzelnicy"

w Bydgoszczy protestują jak najenergiczniej
przeciw zamierzonemu przez pracodawców ob­
niżeniu płac o lO% i stwierdzają, że forma, w

jakiej do takiego postanowienia doszło, pomija­
jąca całkowicie zdanie związków zawodowych,
musi wywołać żywe oburzenie warstwy pracu­
jącej i doprowadzić do wzburzenia umysłów,
zakłócającego potrzebny Polsce spokój spo­
łeczny.

n.

Chęć ratowania przemysłu w przesileniu, nie

wywołanem przez robotnika, kosztem jedynie
robotnika, musimy uznać za pogwałcenie zasa­
dy sprawiedliwości społecznej, stanowiącej je­
dyną rozumną podstawę dla kształtowania sto­
sunków między kapitałem i pracą.

in.
Wobec tego, że przesilenie, podrywające

istnienie warsztatów pracy, spotęgowane na

Pomorzu szczególnemi trudnościami, jest wyni­

kiem ogólnego upadku zdolności konsumcyjnej,
a odbudowanie tej zdolności w poważnym
pniu zależy od zarządzeń władz centralnych,
zebrani odnoszą się do rządu z prośbą o na­
tychmiastową interwencję, któraby na podsta­
wie szczegółowego zbadania warunków pro­
dukcji w okręgu pomorsko-nadnoteckim umożli­
wiła zastosowanie środków, podtrzymujących
wytwórczość bez narażenia robotników na u-

tratę i tak już nikłych zarobków.

IV.
Zebrani potwierdzają plan działania zarzą­

du okręgow'ego i oświadczają, że wszystkie po­
lecenia, które zarząd okręgowy wyda w narzu­
conej nam w'alce o byt, solidarnie wypełnią.

Równocześnie wzywamy wszystkich robo­
tników, którzy przez stronienie od organizacji
utrudniają obronę słusznych interesów warstwy
pracującej, aby wstąpili w szeregi organizacji,
umożliwiając tem samem skuteczną obronę bytu
robotniczego. *

W zebraniu uczestniczył naczelny redaktor

pisma naszego p. Teska oraz p. redaktor For-

mański. Zaproszony inspektor pracy p. Oszcza-

kiewicz na zebranie nie przybył, starosta grodz­
ki zaś wytłómaczył nieobecność swoją zajęcia­
mi siużbowcmi.

Z życia towarzystwa ,,Jedność
pod wezwaniem iw . Wojciecha.

ac

W ubiegłą niedzielę po południu odbyło
się kwartalne zebranie wyżej wymienionej
organizacji w lokalu ,.Pod Złotym Rogiem"
przy licznym udziale członków. Pięciominu-
towem milczeniem uczczono pamięć zmarłe­
go członka śp. Rexa. Obrady rozpoczęto od­
śpiewaniem jednej strofki pieśni kościelnej:
,,Ach, mój Jezu".

Prezes p. Toppmayer powitał w'szystkich
członków', poczem sekretarz p. Wojcieszak
odczytał protokół z ostatniego zebrania. Ze

sprawozdania skarbnika p. Kałużnego do­
wiedzieliśmy się, że stan kasowy przedsta­
wia się b. dobrze. Saldo na rok bieżący wy­
nosi 1.746 zł 38 gr. Komisja rewizyjna po­

twierdziła wzorowe prowadzenie ksiąg ka­
sowych.

Referat o ustroju sowieckiej Rosji, w'y­
głoszony przez red. Kobierskiego, wysłuchali
członkowie w wielkiem skupieniu.

Następnie omówiono sprawy dotyczące
wspólnej Komunji św. Uchwalono pozatem,
że lokalem przyszłych zebrań będzie sala

restauracji przy IV śluzie u p. Małeckiego.
Wkońcu omówiono sprawę zabawy tanecz­
nej i inne wewnętrzno-organizacyjne.

Tow. ,,Jedność" pod kierownictwem obec­
nego zarządu rozwija się wspaniale. Liczy
ono przeszło 120 członków' obojga płci.

Bank M. Stadthagen
Spółka Akcyjna

Bgiijiosscz, ulica JatftelloAalca 045
Kapitał akcyjny i rezerwowy zł. 1 .568.000

Załatwia wszelkie transakcje bankowe.
Wkłady oszczędnościowe oprocentowuje jaknajkorzystniej.

7657

Z TEATRU MIEJSKIEGO.

,,Kres wędrówki"
Sztuka w 3 aktach R. C. Sheriffa.

Wojna stała się głównym tematem lite­
rackim ostatnich lat. Nie oznacza to, żeby
militaryzacja powieści4 dramatów europej­
skich była jakimś nowym wynalazkiem. No­
wy jest jedynie duchutworów: wojna w XX

wieku przestała być emocjonującym spor­
tem, a przerodziła się w apokaliptyczną Fu-

rzę. Nie walczy samotrzeć bohater z boha­
terem, jak ongiś homeryccy witezie. Walczą

zorganizowane masy i — przedewszystkiem
f- całe falangi morderczych maszyn. Jeśli

dawniej rozstrzygały o zapasach mięśnie,
to teraz nerwy. Jeśli dawniej zwycięstwo
gotował strategik. to teraz walnie doń się

przyczynia chemik, twórca jakiegoś zabój­
czego gazu, lub konstruktor dalekonośnej
armaty. Wojna w'spółczesna nie jest spra­
wą kilku—czy kilkudziesięciu tysięcy męż­
czyzn, lecz miljonów; W'alczą starcy, mło-

dzieniaszki, nawet kobiety, wszyscy są za­
grożeni śmiercią, a front bojowy jest wszę­
dzie. Spotęgowała się groza wojny, lecz tak­
że jej bezsens. W miarę rozwoju środków

komunikacyjnych zmalały przestrzenie i

śmieszne wydają się niektórym walki o kil­
kaset kilometrów kwadratowych. Zrósł się

organizm gospodarczy nawet odległych od

siebie państw: uszkodzenie jednej jego czę­
ści powoduje paraliż innej lub nawet cało­
ści. Najlepszym dowodem tego, że w 10 lat

po wielkiej wojnie świat nie może przyjść
do równowagi ekonomicznej i finansowej,
pracuje na wulkanie i każdej chwili jest
zagrożony chaosem.

Nie dziw więc, że wraz ze zmianą cha­

rakteru wojny zmienił się sentyment ludz­
kości do niej, że padło hasło ,,wojna woj­
nie". Antywojenna postawa psychiki współ­
czesnego pokolenia znalazła wyraz w naj­
czulszym sejsmografie życia — w litera­
turze.

Sheriff nie głosi otwarcie haseł pacyfi­
stycznych. Bohaterowie jego spełniają swój
obywatelski i żołnierski obowiązek, ale Jak
wygląda ich bohaterstwo? Skoro prysnęly
młodzieńcze iluzje, ratuje ich przed ucieczką
jedynie obawa kary lub alkohol. W głębi
duszy każdy z nich musi się przyznać, że

jest- tchórzem. Nawet najwaleczniejszy z

pośród tych mieszkańców oficerskiej zie­
mianki, kapitan Stanhope, bożyszcze żołnie­
rzy, zatruwa się wódką, aby zabić w sobie

lęk i obrzydzenie. Wiodą życie z dnia na

dzień, z go'dziny nagodzinę imyślamikrążą
wokoło jedynej ,,rozrywki", jaka im pozo­
stała - jedzenia. Pozatem daremny wysi­
łek, żeby o wojnie nie myśleć, ż'eby ,,uciec
od rozpaczy". Słowem życie ludzi, którym
los kazał być drapieżnikami.

Autor maluje cztery dni w okopach an­
gielskich przed wielkim atakiem. Mistrzow­
skie oddanie nastroju, jaki wywołuje niesa­
mowity spokój przed huraganowym ogniem
niemieckim. Emocjonująca wycieczka do

rowów niemieckich. Ofensywa wroga i za­
walenie się ziemianki. Ludzie i zdarzenia,

przesuwają się przed oczami widza niby sce­
ny sensacyjnego filmu. Porywa groza tych
scen, nie wątek dramatyczny, którego wła­
ściwie niema. Jak tym oficerom angielskim,
zdaje się nam, że wciąga nas w swój wir

kotłujący lej śmierci i zatracenia. Osiąga
ten efekt Sheriff mimo to, że naturalizm je­
go jest typowo angielski, b. stonowany.

Starczy sztukę porównać z powieścią Re­

marąue'a. Także nie brak pewnego nalotu

nieco mdłego sentymentalizmu, np. w od­
malo-waniu sceny konania Raleigh'a.

Wystawienie sztuki Sheriffa m usimy u-

znać za jeden z ,,gwoździ" obecnego sezonu.

Zgóry podkreślić trzeba, że wszyscy wyko­
nawcy ról, wśród których nie było ani jed­
nej kobiecej, grali dobrze, przynajmniej we­
dług najlepszych sił. Pp . Michałowicz, Ka­
den, Klejer, Korczyrkiewicz, Lochmann,
Łapiński, Bujakiewicz i Brodzikowskł
dali w szczegółach wykończone, mistrzow­
skie studja. Niejednej z ról wymienionych
panów możnaby poświęc'ić osobny feljeton,
czego dla braku miejsca muszę sobie nie­
stety odmówić. Wspomnę tylko o doskona­
łej kreacji kucharza-ordynansa. P. Łapiń­
ski, nie uległ w tym wypadku tak nęcącej
pokusie szarży, stworzył postać pełną dys­
kretnego humoru i dał w rezultacie swoją
najlepszą rolę tego sezonu. Sierżant kom-

panji w ujęciu p. Filia byłby może prawdo­
podobny, gdyby chodziło o jakiegoś kaprala
z Polesia. Inaczej wyobrażam sobie jednak
sierżanta angielskiego. P . Bnjakiewicz jako
jeniec niemiecki powinien lepiej władać tym
językiem.

Sceną za mało przypominała siedzibę do­
wództwa kompanji. Przydałyby się np. ma­
py na ścianach, telefon itd. Kanonada i od­
głosy detonacyj zbyt raptownie wybuchały
i zbyt raptownie milkły. Gdy według słów

występujących osób grzmią działa, nic jes-z­
cze nie słychać. Drobne niedopatrzenie, któ­
remu łatwo zaradzić.

,,Kres wędrówki" reżyserował p. dyrektor
Stoma. Sztukę przyjęto ze skupieniem. Ar­
tyści rzeczywiśice zasłużyli na kwiaty.

Dr, Jan Piechocki.

Kronika artystyczna.
KONCERT SYMFONICZNY

Bydgoskiego Konserwatorjum Muzycznego.

Był to wieczór słowiańskich autorów, a

przedewszystkiem Antoniego Dworzaka. Ku

uczczeniu 25-lecia zgonu wielkiego czeskie­
go kompozytora odegrała orkiestra Konser­
watorjum pod dyrekcją p. W. Winterfelda

wielką symfonję E-mol, opus 95 p. t ,,Z no­
wego świata", skomponowaną 1834 roku. W

utworze tym uwyp%--lił Dworzak wrażenia,

jakie w nim pozostawił trzyletni pobyt w

Ameryce. Tematy czerpał kompozytor z fol­
kloru. Utwór, jakkolwiek w formie jest do­
skonały, posiada cechy muzyki programo­
wej. Mimo trudności, jakie wielka kompo­
zycja nastręcza, orkiestra Konserwatorjum
izespółdęty 62 p.p . wykonały każdy szcze­

gół precyzyjnie, z ogromnem natężeniem u-

wagi i poświęceniem wszystkich sił. Przy
pulpicie koncermistrzowskim zajęła miejsce
pani Hecht-Heufeldowa.

Syn dyrektora, 16-letni Viki, zagrał na

drogocennych, kamea'alnyeh skrzypcach
koncert skrzypcowy D-dur opus 35 Czajkow­
skiego.

Na tle dobrze zgranej orkiestry uwydat­
niły się skrzypce zwłaszcza w drugiej czę­
ści (Canzonetta). Kadencję w pierwszej czę­
ści (Allegro moderato) odegrał młody arty­
sta z brawurą i wspaniałą techniką smycz­
ka. Jeżeli chodzi o całość koncertu Czajkow*
skiego, trzeba zaznaczyć, że młody Winter-

feld pamięciowo i technicznie zupełnie go

opanował. Należy podziwiać młodzieńca,

który mimo wszechstronnego wykształcenia
muzycznego, jakie mu ojciec daje, tak wy­
trw'ale poświęca się grze skrzypcowej-

Sławomira Granczaricza uwertura ,,Pen-
tesilea" należy już do wybitnie programo­
wej, modernistycznej muzyki. Kompozytor
ilustruje poża-r Troji, scenę między Pentesy-
leą i Achillesem, który jej (bohaterce utwo­
ru) zadaje śmiertelny cios. Wyróżniam obo

istę 62 p. p., który na ,,Angielskim Rożku"

pieśń miłosną odegrał pewnie i czysto.
Polską muzykę zareprczcnt-ownl na piąt­

kowym koncercie Moniuszko. Między Po-

lonesem A-dur Moniuszki a utw'orami po­
przednio odegranemi niema stosunku od­
pow'iedniego. Przemęczona orkiestra nie za­
grała go zbyt dobrze, bo był on zakończe­
niem koncertu. Jednak wdzięczni jesteśmy
p.Winterfeldowi, że mało grany utwór zno­
w'u wskrzesił.

Publiczności było w'iele. Gratulujemy
sukcesu. Małeck.i.
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Wzywamy
całe społeczeństwo

do walki z rakiem!
Dorzu(sie grosz na wykończenie Instytut):
Radowego imienia Marii Składowskiej-Carie!

l!lliji!l!i!ilil!!!lii!il!llllll!i!)i!lllllilii!li!l!!i!ilill!llii!ll'lli!ll!llllll!lllil
— Szósty a zarazem ostatni wykład Pu­

bliczny z dziedziny gospodarczej w y g ł o s i w

Liceum Handlowem p. Stanisław Wo-da, dy­
rektor oddziału Bonku Polskiego w Bydgo­
szczy, na tem at ,,Bilans płatniczy i bilans

handlowy". Sądzić należy, że tak temat ak­
tualny jak i osoba prelegenta ściągną bar­
dzo liczne grono słuchaczów. W ykład odbę­
dzie się w piątek dnia 11 bm. o godz. 7-ej
W'ieczorem.

— Rasowa Świnia wydała naraz 38 pro-

siąt. W m ajątku Zalesie w pow'ie-cie odola-

nowskim ra-sowa świnią porzuciła trzydzier
ści osiem prosiąt. Jest to poprostu nadzw'y­
czajny wypadek, nie mający sobie równego
lyb podobnego, gdy w najlepszych razach

liczbaprosiąt waha się około10.Cyfra ta jest
rekordem, który chlubnie świadczy o pol­
skiej gospodarce hodowlanej.

CHOROBY PŁUC
Przy zwalczaniu chorób płucnych, grypy, broncbitu.

uporczywego, męczącego kaszlu itp. stosują pp. Lekarze

lfBalsam THiacoian - Hge**
który ułatwiając wydzielanie się plwociny, wzmacnia

organizm i samopoczucie chorego oraz powiększą wagę
ciała i usuwa kaszel.
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CCKINO ,,PAW
KRASIŃSKIEGO 3. p. 7 i 9.
Passepartout i bilety gratisowe

dziś i jutro nieważne.

prspanlały dramat wscho*
10 wielkich aktach w roli

Dziś
dni w

głównej
H'urm*
fi f*3LJicKcc*l*finfi p- t

Dziewica z Kairu
wielka i piękna wystawa, cudowne widoki egzotycznego
wschodu. Bezmierne pustynie piasków rozpalonych
żarem słońca. Wyczerpane karawany. Piękne pary­
żanki w kabareta'ch Montmantru. Egzotyczne pałace

i haremy Szeików, przepych i bogactwo.

Na scanla
nowa aktualna rerwja
p.t. ,,Na zachodzie
nic nowego" pio­

senki sketche.

Zżycia Chrześcijańskiej Demokracji.
^o lo — Wielkie Bartodzieje.

W ub. sobotę odbyło się miesięczne zebra­
nie Koła Wielkie Bartodzieje w lokalu p. Fe-

liszkowskiego przy udziale około 60 człon­
ków. Obrady zagaił prezes Świerkowski, któ­
ry podał do wiadomości porządek dzienny.
Protokół z ostatniego zebrania odczytał se­
kretarz Batke.

Referat o usprawnieniu pracy organiza­
cyjnej i o obecnym ustroju Ro-sji sowieckiej
w ygłosił prezes obwodowy red. Kobierski. W

dyskusji przemawiali: prezes Świerkowski,
Pawski, Szulc i inni.

Następnie wybrano delegatami na zjazd
okręgowy Ch. D.: pp. Batkiego, Sztymę, Sta­
nisławskiego, Pawskiego i Szulca.

We wolnych głosach przemawiali: pp.
Sztyma, Kardaś i inni, źa.ląc się na niedo­
stateczne oświetlenie ulicy Fordońskiej, Ki­
jowskiej i innych, oraz na zaniedbanie i brak

odpowiedniej konserwacji ulic na Wielkich

Bartodziejach. Np. przy ul. Kijowskiej bło-to
z rowów wyrzuca się na jezdnię i chodniki,
wskutek czego mieszkańcy tej ulicy naraże­
ni są na wielkie przykrości. W okresie let­
nim, z powodu ożywionego ruchu samocho­
dowego, mieszkańcy ulicy Fordońskiej prze­
żywają prawdziwe męczarnie. Unoszącym
się tumami kurzem tamtejsi mieszkańcy są
zmuszeni oddychać, co wpływa zabójczo na

ich zdrowie. Magistrat winien ulicę Fordoń­
ską skrapiać wodą aż do ulicy Kijowskiej.
Wody przecież mamy poddostatkiem.

Kolo Szwederowo.

W ub. niedzielę po południu odbyło się
nadzwyczajne plenarne zebranie Kola Ch. D.

Szwederowo w lokalu p. Kołodzieja przy u-

dziale około 50 członków. Obradom przewod­
niczył prezes red. Kobierski. Po odczytaniu
przez sekretarza Tomczyńskiego protokółu
z ostatniego zebrania i po stwierdzeniu ewi-

dencyjnem obecnych, przystąpiono do przyj­
mowania nowych członków. Koło Ch. D.

Szwederowo liczy już obecnie przeszło 100

członków, co świadczy o tem,- że ruch chrze-

ścijańsko-demokratyczny cieszy mę na tem

przedmieściu powodzeniem.
Następnie wybrano 5 delegatów na zjazd

okręgowy Ch D., który się odbędzie 27 kwiet­
nia br. w Bydgoszczy. Z kolei prezes podał
do wiadomości komunikaty zarządu, a mię­
dzy innemi: ostatni memorjał do władz
m iejskich w sprawie bolączek przedmieścia
Szwederowa i utworzenie zarządu obwodo­
wego na m. Bydgoszcz.

Referat o sytuacji politycznej i gospodar­
czej naszego państwa w oświetleniu chrze-

ścijańsko-demokratycznem wygłosił red. Bi-

goński, za co zebrani obdarzyli go hucznemi
oklaskami. W dyskusji nad referatem prze­
mawiali pp. prezes red. Kobierski, radny
Polak, Więcławski i Sosnowski. Potem jed­
nogłośnie uchwalono następującą rezolu­
cję:

,,Polskie Stronnictwo Chrzęść. Demokra­
cji Koło Bydgoszcz-Szwederowo, poinfor­
mowane o grożącej robotnikom rednkcjt za.

robków, solidaryzuje się z akcją Chrz. Zjed­
noczenia Zawodowego, pracującego nad za­
bezpieczeniem ludowi pracującemu znośne­
go bytu. Uważając chęć ratowania przemy-
siu kosztem jedynie robotnika za pogwałce­
n ie zasady chrześcijańskiej sprawiedliwości,
apeluje Kolo Ch. D. Szwederowo do opinjl
publicznej, aby wywarła n a pracodawców
nacisk w kierunku niepowiększania rozgo­
ryczenia i zamętu, podrywającego wewnętrz­
ną siłę naszego państwa",

W wolnych głosach radny Polak w krót­
kich słowach przedstawił pracę klubu ra­
dzieckiego Ch. D. nad budżetem miejskim
n a 1930/31 r., poczem skarbnik Frankowski

apelował, aby członkowie popierali przedsię­
biorstwa chrześcijańskie. Po wyczer­
paniu poa*ządku dziennego prezes zamknął
zebranie pochwaleniem Pana Boga.

Koło - Bielawki.

W ub. sobotę odbyło się miesięczne ze­
branie Koła Ch. D. Bielawki w lokalu p. Mi-
telstaedta przy skromnym udziale członków.

Obrady zagaił prezes Borkowski, który
na wstępie powitał radnych pp. Polaka i

Karowa, o-raz podał do wiadomości porządek
dzienny. Sekretarz Łukaszewski odczytał
protokół z ostatniego zebrania, poczem rad­
ni Polak i Karów przedstawili w obszernych
sprawozdaniach gospodarkę miejską pod­
czas obecnej kadencji Rady Miejskiej. Obu
referentów zebrani obdarzyli hucznemi okla­

skami. W dyskusji przemawiali pp. prezes
Borkowski, Mayowa, Dąbrowski, Mryła,
Langner, Nowak i inni. Wszyscy mówcy
wyrażali serdeczne podziękowanie pod adre­
sem Klubu Radzieckiego Ch. D., który stoi
na straży interesów wszystkich warstw spo­
łeczeństwa bydgoskiego.

Delegatami na zjazd okręgowy Ch. D. w y­
brano: pp. prezesa Borkowskiego, Mayową,
Mryłę, L. Marchlewskiego i Feliksa Dąbrow­
skiego.

We wolnych głosach poruszono sprawę
wybrukowania i lepszego oświetlenia ulicy
Leśnej oraz Stepowej. Narzekano również na

urządzony tuż przy ul. Stepowej śmietnik w

dołach po wybranym żwirze, . co stanowi
wielkie niebezpieczeństwo zdrowotne dla

tamtejszych mieszkańców. Następnie zwra­
cano uwagę władzom bezpieczeństwa na to,
że przy ulicy Senatorskiej z domu nr. 23 wy­
lewa się na ulicę pomyje, wskutek czego

miejsce to stale jest zabłocone i niemożliwe
do przebycia.

Koło Ch. D. Bielawki rozwija się. pomy­
ślnie. Obecnie liczy już 105 członków. Widać
z tego, że zarząd obecny pracuje wydajnie
nad rozwojem Koła.

Pierwsza polska wystawa kulinarna
w Bydgoszczy.

W ubiegłą sobotę o godzinie 16, odbyło się
w sali gimnastycznej Wydziałowej Szkoły mę­
skiej, przy ulicy Konarskiego otwarcie pierw­
szej polskiej wystawy kulinarnej w Bydgoszczy,
urządzonej przez Żeńską Szkołę Zawodową.
Otwarcie odbyło się przy udziale licznej pu­
bliczności oraz grona pań z Towarzystwa Po­
pierania Pracy Zawodowej Kobiet, z prezeską
panią radczynią Teskową na czele. Po śpiewie
chóralnym 'Uczenie Szkoły Zawodowej i po wy­
głoszeniu okolicznościowych deklamacyj przez
uczenice Szkodowską i Cichońską, nastąpiło
przemówienie przełożonej szkoły, pani Rube-
nau oraz pani radczyni Teskowej, poczem wy­
stawa została otwarta dla publiczności

W pięknie udekorowanej przez uczenice

Szkoły Zawodowej zielenią i kwiatami sali, na

śnieżnej białości stołach, porozstawiane były
różne potrawy/ pieczenie, leguminy i smakołyki,
aż ślinka szla do nich. Na pierwszym z brze­
gu stole w licznych słojach mieściły się próbki
przeróżnych zup, jak; kalatjorowa, grzybowa
wszelkiego rodzaju, pomidorowa, zabielana,
czysta z groszkiem ptysiowym, z ryżu w 4 od­
mianach, krupniki, grochowa, fasolowa, rakowa,
ogórkowa, cytrynowa, owocowa, kartoflana
w różnych odmianach, neapolitańska, Węgier-

D ro b n e ,,przeoczenie".
Na sobotniem zebraniu Stronnictwa Na­

rodowego zdobył się b. poseł A. B. Lewan­
dowski na twierdzenie, że ,,Chrześcijańska
Demokracja powinna byó zlikwidowana,
gdyż w roku 1926 prezes Ch. D. p. Chaciń­
ski, otrzymawszy od prezydenta Wojcie­
chowskiego misję utworzenia rządu, zrezy­
gnował z tej misji, przyznając, że nie dorósł
do zadania".

W twierdzeniu tem tkwi grube ,,przeo­
czenie", mijające się z prawdą historyczną.
Misję p. Chaciriskjego, który wiedział o gro­
żącym przewrocie majowym i chciał dla

sparaliżowania przewrotu wciągnąć do swe­
go gabinetu p. generała Sikorskiego, uda­
remnili pp. endecy i piastowcy, którzy

wpłynęli na prezydenta Wojciechowskiego,
aby nie powołał generała Sikorskiego na

stanowisko ministra spraw wojskowych ze

względu na groźby marszałka Piłsudskiego.
W tych warunkach uznał p. poseł Chaciń­
ski misję swoją za urademnioną.

Gdyby b. posłowi Lewandowskiemu to

wyjaśnienie nie starczyło, gotowi jesteśmy
odchylić dalsze kulisy endeckiej gry z maja
1926. Może opinja publiczna wtenczas zacz­
nie mówić o likwidacji grupy, której bez­
przykładne tchórzostwo było podstawą po­
wodzenia przewrotu majowego. Chadecja tą
grupą nie jest.

(eb.)

Kto wygrał na loterii?
W dwudziestym ósmym dniu ciągnie­

nia V klasy 20 polskiej loterji państwo­
wej, główniejsze wygrane padły na nu­
mery następujące:

5C09 zi na n-ry: 19597 118909.

3 090 zl na n-ry: 27044 90970 136034

173331 180393.
2 000 zl na n-ry: 56581 96222 164310

172920 103108.

Ciągnienie V. klasy
odbywa się codziennie i trwa do 10kwietnia rb .

Ce drugi los wygrywa. (ssoi

Główna wygrana 750.000 zł.
oraz wiele dalszych wygranych po 350.000 zł,

250.000 zł, 150.000 zł, 100.000 zł i t. d.

CenalosuVi- 200zł, 'h —100zł,Vi—50zł.
Zamówienia listowne załatwia się odwrotnie.

M. Rejewska, Bydgoszcz, DW0K0W317
Tel. 27. Konto czekowe P. K. O. 207.963.

Konto bankowe: M. Sfcadthagen, Bydgoszcz

1000 zł na n-ry : 4335 20294 52750 53071
54400 60145 79721 126137 131790 136317
146001 152456 175100 209672.

600 zł na n-ry: 11195 23982 37557 40461

47751 49366 74699 78195 83423 85493 86741
97426 100539 103063 113156 113886 127250

182406 183498.
503 zł na n-ry: 221 720 2875 2945 6001

6145 9122 10406 12493 13142 13389 15382
15563 15654 16569 17428 20246 22235 24554

27293 28516 28544 30040 30056 32055 34714

35003 36021 38699 39615 40871 42334 43414
44225 45920 515597 52931 53836 53905 53907
54837 57775 58011 58821 58920 58968 59192

60873 61668 63119 64218 65616 65667 66043
66117 66989 67074 67638 69250 70561 70698

70782 72233 72547 75028 76936 77270 77819

80245 81311 82569 83022 84351 84621 85224
85950 90448 90511 90712 91268 91536 92854

97311 97905 102265 102361 102601 102834
103617 105606 106394 108738 114057 114344
117393 117582 118268 118514 118547 119886

120102 122744 123097 124447 125434 126150

126589 127355 129069 129763 130368 130881

131773 132360 138911 140087 140947 141797
144146 144014 148460 148670 148824 149632

150334 151565 153000 155736 155783 156901

158790 158876 159041 159979 161706 164145

164305 164673 165160 165524 166633 167943
168469 169033 169269 171176 175222 175239
175996 177275 179295 180316 180663 181975

183372 183885 184401 184819 188280 188507

189249 189942 190024 191939 193508 193843
194251 197797 198163 200408 201732 201912
202874 207374 208846.

Mniejsze wygrane oraz stawki są do
przejrzenia w Kolekturze Loterji

Państwowej
,, UŚMIECH FORTUNY"
Bydgoszcz, Pomorska 1,
tamże wypłata wszelkich wygranych
oraz zamiana stawek na nowe szczę­
śliwe losy. 5885

Dział społeczny.
II. Międzynarodówka zmienia swój program .

W Amsterdamie odbyło się w ub. tygod­
niu posiedzenie rady naczelnej Międzynaro­
dowego Związku Robotniczego (II. Międzyna­
rodówki), na którem postanowiono przyszłe­
mu kongresowi, odbywającemu się w wrześ­
niu br. w Sztokholmie, przedłożyć nowy pro­
gram społeczno-polityczny. Dla przygotowa­
nia tego programu ma być rozpisana ankie­
ta, dotycząca czasu pracy. 48 -godzinny ty­
dzień pracy wienien być zdaniem II. Między­
narodówki zastąpiony 44-godzinnym tygod­
niem pracy z zachowaniem soboty angiel­
skiej. Uchwałę powyższą uzasadnia zarząd
wzmożonym wyzyskiem siły robotniczej,
spowodowanym przez szalony wzrost me­
chanizacji i racjonalizacji wytwórczości.

- Muzyka religijna w Bydgoszczy. Sta-
bat Mater Pergolesa słynny utwór mistrza

włoskiego z 18. wieku na sola, chór i orkie­
strę wykona zespół składający się z uczniów

Miejskiego Konserwatorjum Muzycznego w

Bydgoszczy, w niedzielę, dnia 13 kwietnia o

godz. 12 w Teatrze Miejskim. Partje solowe

odśpiewają pp. Jadwiga Musielewska (so­
pran) i Helena Czechowska (alt) z Pozna­
nia. Rzadka to okazja usłyszenia tego arcy­
dzieła literatury muzycznej w bardzo śta-
rannem wykonaniu, to też sądzić należy, że

publiczność dopisze, zwłaszcza, że doehód

czysty przeznacza się na cele ,,Bratniej Po­
mocy". Bilety po cenie bardzo przystępnej
od 20. gr - 2 zł sprzedaje kasą Teatru Miej­
skiego.

ska, oxtaj, zupy migdałowe, piwna, zupy z ka­
szek, barszcze polskie, chłodniki i t. d.

Na drugim stole ustawione byly potrawki,
kotlety, pieczenie różnego rodzaju z mięsa ba­
raniego. Dalej znowu potrawy z mięsa wolo­
wego, jak: polędwica po angielsku, ozory, róż­
ne pieczenie, befsztyki, gulasze, zrazy zawija­
ne, bite i nelsońskie, sztuki mięsa, sztufady, fla­
ki, bigos i t. d. Z mięsa cielęcego mostek fa­
szerowany, sznycłe, ososy, nóżki osmażane
w cieście, pieczeń z beszamelem, kotlety i t. p.
Z mięsa wieprzowego pieczenie siekane i inne,
karmonadle, potrawki z nerek, nogi, kotle­
ty etc.

Drób różnego rodzaju - kury, indyki, gęsi,
kaczki, gołąbki, przyrządzone na rozmaite spo­
soby.

Prócz tego przeróżne i rozmaicie przyrzą­
dzone jarzyny.

Ryby: szczupaki faszerowane, w galarecie,
w sosie chrzanowym, esy ze szczupaka, szczu­
pak po turecku, po klasztornemu, pieczony z ja­
rzyną; karpie w szarym sosie, w polskim sosie,
w sosie majonezowym, karp oszczędny; okonie
smażone w sosie koperkowym; liny na niebie­
sko, w sosie koperk., pieczone, kotlety z linów
i inne.

Śledzie smażone w cieście, nadziewane,
w occie, rolady ze śledzi, marynowane, w oli­
wie na sposób minogów etc.

Potrawy mączne; pierożki z kapustą, z grzy­
bami, z mięsem, z serem, z powidłami, leniwe,
ruskie, pyzy, bliny, mędrzyki i różne budynie.

Były równie przeróżne przekąski zimne —

pasztety, paszteciki, sałatki i kanapki.
Leguminy w najróżnorodniejszych odmia­

nach, kremy, kompoty i musy owocowe wszel­
kiego rodzaju. Ciastek rozmaitych, tortów,
ciast, cukierków, było bez liku. Osobny stół

zajmowały różne konserwy.

Wszystko to zrobione było rękami uczenie,
pod kierunkiem gorliwych i dbałych nauczy­
cielek.

Publiczność z apetytem kosztowała próbek
smacznych zup i różnych potraw, wyrażając
gorące uznanie dla wystawy. Niejedna z obe­
cnych pań, nieraz może rozmyślała długo nad

tem, jakiemi by potrawami urozmaicić obiad,
mogła się naocznie przekonać, jak tanim wzglę­
dnie kosztem można z jednego np. gatunku mię­
sa spreparować dużo zdrowych, na czystem
maśle potraw.

Ktokolwiek zwiedził tę wystawę nie miał
dla niej dość słów uznania. Wystawa przynio­
sła chlubę szkole i świadczyła o rzetelnej pracy
kierownictwa nad gospodarczem wychowaniem
uczenie. Śmiało powiedzieć można, że każda

matka, która tylko może, winna oddać tam na

przeszkolenie gospodarcze swą córkę, aby
w przyszłości mogła odpowiedzieć zadaniom

kobiety-gospodyni we własnym domu.

Dzielną dyrektorką Szkoły Zawodowej jest
pani Rubenau, która też pierwsza podała myśl
zorganizowania tak świetnej wystawy; opiekun­
kami zaś są panie z Towarzystwa Popierania
Pracy Zawodowej Kobiet', którego prezeską jest
p. radczyni Teskowa.

Wystawa trwała tylko dwa i pół dnia
i wczoraj została już zamknięta, gdyż ze

względu na świeżość potraw nie mogła trwać

dłużej, chociaż z wielu stron proszono o prze­
dłużenie. Mimo jednak krótkiego jej trwania,
wystawę zwiedziło ku swemu pożytkowi bardzo
dużo osób.

Nadmienić jeszcze należy, że w niedzielę
zaszczyciła wystawę swą obecnością wizytator-
ka Kuratorjttm w Poznaniu, pani Madurowicz,
wyrażając się o wystawie z gorącem uznaniem.

— Cudowny garnek. Zanosi się na prze­
wrót w gospodarstwie domowem. Młodo
m ałżeństwa nie potrzebują już więcej spra­
wiać licznych garnków i naczyń kuchen­
nych — wystarczy jeden ,,cudowny" garnek,
w którym ugotować można kilka potraw
naraz i to w 5 -1 5 minutach. Cudowny gar­
nek jest najnowszym wynalazkiem niemiec­
kim, pojawił już się w sklepach bydgoskich.
Nazywa się ,,Fruco" i jest aluminjowy z

szczelnem zaniknięciem stałowem. Na po­
krywie jest gwizdawka parowa - jak u lo­
komotywy. Gdy się obiad w kilku minutach

ugotuje, gwizdawka daje sygnał i wówczas
trzeba garnek zdjąć z ognia. Oszczędność
opału kolosalna. Wygoda wielka. Letnicy,
harcerze, starzy kawalerowie i wogóle każ­
dy będzie miał z tego cudownego garnka
dużą korzyść. Garnek jest niedrogi.

Pokazy gotowania odbywają się codzień
ód 11-1 i od 1,5—18 w składzie firmy Ilen-
sel przy ulicy Dworcowej, o czem zapewne,

czytelnicy ,,Dziennika Bydgoskiego" już
citytali w anonsach.
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Komitet uczczenia
Marii SkłotiowskieKurie.

urządza w środę 9 kwietnia o godz. 6 wiecz.
w auli gimn. humanistycznego, ul. Grodzka

odczyt p. inż. Kossobudzkiej p. t.

Rad i jego znaczenie
w nauce i lecznictwie.

Wstęp 50 gr, dla młodzieży 30 gr.
Spodziewamy się, że ciekawy temat i

wzniosły cel, na który Komitet zbiera fun­
dusze, zgromadzą bardzo liczne rzesze słu­
chaczy.

— Lekkie ożywienie na rynka pracy.
Bezrobocie w Bydgoszczy osiągnęło z koń­
cem marca punkt przełomowy. Liczba za­
rejestrowanych w państw, urzędzie pośred­
nictwa pracy w Bydgoszczy wynosiła dnia
5 kwietnia - 4417; tydzień temu było zare­
jestrowanych bezrobotnych 4520. Przyjęto
pewną ilość pracowników do fabryk obuwia
i do miejskich zakładów ogrodniczych. Miej­
ska kuchnia ludowa wydaje wciąż jeszcze
5500 obiadów dziennie.

— Na figurę Matki Boskiej na wysepce
p. B. R. złożył 10 zł w naszej kasie.

— Konferencja wywiadowcza w Liceum
Hanx2lowem odbędzie się dnia 9 bm. (środa)
od godz. 2 ,30-3,30. Rodzice wzgl. opieka do­
mowa obowiązani są przybyć na tę konfe­
rencję.

— Towarzystwo Restauratorów na mia­
sto Bydgoszcz' i okolicę urządza najbliższe
m iesięczne zgromadzenie w ,,Elysiunr" przy

ulicy Gdańskiej 134 w czwartek 10 kwietnia

o godz. 43-4 po południu. Omawiać się bę­
dzie ważi!i sprawy.

— Koncert zbiorowy. Okręg Cbórów Ko­
ścielnych urządza w niedzielę 13 bm. w saii

Strzelnicy o godz. 7,30 wiecz. koncert zbio­
rowy. W koncercie udział biorą wszystkie
chóry kościelne Bydgoszczy,

— Dyrekcja Żeńskiego Kat. Gimnazjum
Humanistycznego miasta Bydgoszczy poda­
je, rodzicom do wiadomości, że konferencja
wywiadowcza odbędzie się w środę, n. 9 bm.
o godz. 16-tej.

.
- Światowej sławy zespół balałajkowy

J. Wowczenki, balet Tichonowa i chór ro­
syjski w drodze z zagranicy odwiedzą Byd­
goszcz. Dyrekcja teatru ,,Oko" użyczyła im

gościny u siebie — przy ulicy Marcinkow­
skiego. Koncert odbędzie się we wtorek, 8-go
bm. wieczorem o godz. 9. Szczegóły w ogło­
szeniach.

— Walne zebranie Zjednoczenia Stann

Średniego celem powzięcia uchwał, w jakim
kierunku prowadzona ma być dalsza dzia­
łalność - zwołane zostało na czwartek, 10

hm. o godz. 7,30 do sali hotelu Lengninga.
Przybędzie prezes zarządu wojewódzkiego —

inż. Namysł z Poznania.

— Mistrz stolarski p. Wojciech Blaszczyk
przeniósł swą fabrykę mebli z ulicy św.

Trójcy 14 na ulicę marszałka Focha 11

(dawniej Jagiellońska). P. Błaszczyk spro­
wadził się do Bydgoszczy przed 10 laty łaty
z Berlina, gdzie był prezesem Polskiego T-wa

Stolarzy i rozwinął tutaj fabrykację mebli
do rozmiarów bardzo poważnych. Jako dłu­
goletni fachowiec dogląda p. Błaszczyk każ­
dej sztuki, która z zakładów jego wychodzi
n iby ,,majstersztyk" . W nowej siedzibie ży­
czymy p. Błaszczykowi powodzenia.

Zaginiona uczenica. Dnia 17 marca wy­
daliła się z domti swych rodziców, zamieszka­
łych w Radostowie powiatu tczewskiego, 13-le-
tnia uczenica szkoły powszechnej w Tczewie,
Zofją Poniatowska i dotychczas nie powróciła.
Zaginiona wkrótce po wydaleniu 6ię z domu by­
ła podobno widzianą w Bydgoszczy. W obawie

jakiegoś nieszczęścia, rodzice zaginionej, pań­
stwo Poniatowscy, upraszają każdego, ktoby
mógł udzielić jakich wiadomości o ich córce,
aby zechciał donieść o tem policji, względnie
stroskanym rodzicom, pod powyższym adresem.

- Wykłady religijne Ligi Katolickiej.
Następny wykład religijny z ramienia Ligi
Katolickiej par. św. Trójcy wygłosi w środę
dnia 9 bm. o godz. 7 wiecz. w Domu Kato­
lickim na Wilczaku p. rektor Mencel na te­
mat

,,Ojciec św. Pius XI. o wychowaniu
młodzieży".

Oprócz tęgo będzie referat z chwili bieżą­
cej i czytanie Pisma św. (Dziej. Ap.)

KRONIKA POLICYJNA.
— Włamanie do mieszkania. Dnia 6 bm.

wieczorem niewyśledzeni dotychczas złodzieje
włamali się za pomocą podrobionego klucza lub

wytrycha do mieszkania p. Feliksa Siodlarskie-

go przy ulicy Nakielskiej 3 i skradli tam pewną
ilość ciastek, maszynkę do strzyżenia włosów
i kosz z bielizną, ogólnej wartości 300 zł.

— Znaleziono kolo samochodowe. Komenda

powiatowa policji państwowej w Sochaczewie
donosi, żę na szosie pod wsią Brzozów, socha-

czewskiego powiatu, znaleziono kolo samocho­
du ciężarowego z nową oponą marki ,,Dumlap
S. S . Cord.'1 z łańcuchem i kłódką. Koło to

zgubił szofer z Bydgoszczy, który w tym dniu

przejeżdżał tamtędy. Wzywa się przeto poszko­
dowanego po odbiór swej własności.

— Kradzież wyrobów mięsnych. Dnia 6 bm.
w godzinach południowych włamali się złodzie­
je do składu rzeźnickiego p. Stefana Kuchar­
skiego przy ulicy Gdańskiej 45 i skradli kilka

szynek i innych wyrobów mięsnych, wartości
około 500 zł,

PROGRAM W KINACH.

CORSO. Dziś premjera najweselszej kome-

dji sezonu, w której odtworzono życie łudzi

podziemi na wesoło p. t. ,,Riif i Rafi jako de­
tektywi", Prócz tego nadprogram farsa p. tyt.
,,Ja nie mam co na siebie włożyć" i ,,Tygodnik
Paramountu".

KRISTAL wyświetla dziś poraź ostatni dra­
mat z życia małego garnizonu węgierskiego
p. t. ,,Miłosny szept nocy". Nadprogram sensa­
cja lotnicza ,,Orły przestworzy" w 2 aktach,

MARYSIEŃKA. Dziś premjera podwójnego
programu, składającego się z farsy p. t. ,,Sło­
dycz grzechu" oraz dramatu matki o cześć
dziecka p. t. ,,Pokusy Broadway'a”, Ze wzglę­
du na długość programu początek pierwszego
przedstawienia uległ zmianie.

NOWOŚCI w dalszym ciągu demonstruje
film o wysokiej wartości artystycznej p. t. ,,Mi­
łość". Dramat ten, pełen emocji, bardzo cieka­
wy, odegrany przez najwybitniejszych artystów
z pięknością szwedzką Ruth Weyer.

OKO wyświetla dziś tylko jeden seans —

dramat w 10 aktach p. t. ,,Tajemnica ofiary ko­
biety", a następnie odbędzie się koncert bała-

łajkówy zespołu emigrantów rosyjskich. Wszy­
scy wybieramy się dzisiaj do ,,Oka",

PAW wystawiło wczoraj przecudny dramat
wschodni p. V ,,Dziewica z Kairu'* z udziałem

Harry Liedtkego i Marii Jacobini. Wspaniały
ten obraz to bajka z 1001 nocy. Przepyszna
treść, przepiękna wystawa i najlepsza obsada

artystyczna stawiają ten film na wyższy poziom
niż ,,Szeik Fasil". Na scenie rewja.

Wyjazd naszych sławnych
jeźdźców do Nicei.

Warszawa, 8. 4. (tel. wł.) Wczoraj po
południu wyjechała do Nicei drużyna
jeźdźców polskich na międzynarodowe
zawody hipiczne. W skład drużyny
wchodzi 6 jeźdźców m. in. rotmistrz

Królikiewicz i por. Szotland. Zawody
rozpoczęły się 19 bm. i trwać będą 19

dni. Tegoroczny program konkursu jest
bardzo urozmaicony. Najważniejszy bę­
dzie kbnkurs o puhar narodó-w. Dotych­
czas dwa razy zdobyła go drużyna pol­
ska, jeżeli uda się jeszcze raz zdobyć ten

puhar przechodzi on na naszą własność.

Kalendarzyk zebrań Ch. D.

Kolo śródmieście.

Walne zebranie odbędzie się w środę 16

bm, o godz. 19 w lokalu ,,Fod Lwem'* przy
ul. marsz. Focha, Na porządku dziennym
interesujący referat, wybór nowego.zarządu
i delegatów na zjazd okręgowy Ch. D.

O liczne i punktualne przybycie wszyst­
kich członków prosi

Zarząd,

Kolo Północ.

Miesięczne zebranie odbędzie się w

czwartek 10 bm. o godz. 19 w lokalu p. Mel­
lera przy Placu Piastowskim.

Na porządku dziennym interesujący re­
ferat red. Formańskiego i wybór delegatów
na zjazd okręgowy Ch. D.

O liczny udział członków prosi
Zarząd.

Kolo Wilczak-Okolę.

Miesięczne zebranie odbędzie się w so­
botę 12 bm, o godz. 19 w sali p, Rutkowskie,
go przy ulicy Grunwaldzkiej róg Wrocław­
skiej.

Referat wygłosi prezes obwodowy red.
Kobierski. Na porządku dziennym wybór
delegatów na zjazd okręgowy Ch. D.

O liczny udział członków uprasza
Zarząd.

Z życia towarzystw.
ŻEŃSKIE TOW. GIMN. ,,SOKÓŁ". Dziś we

wtorek, ćwiczenia w ćwiczni Gimnazjum Kla­
sycznego przy ul. Krasińskiego, punktualnie o

godzinie 7 wiecz. Uprasza się o liczne i punk­
tualne przybycie,

Tow. Uczniów Kupieckich. Zebranie ple­
narne w środę 9 bm. o godz. 8 wiecz. w sali

p. Mellera (Plac Piastowski). Na porządku
interesujący wykład p. kur. Fibisia.

Tow. Pom. Cukierniczych. Dziś, 8. bm. ze­
branie miesięczne o godz. 20 w lokalu p. Gana-

sińskiego przy ul. Jezuickiej 9,
,,Dzwon". We wtorek o godz. 8 zebranie ple­

narne w auli szkoły na Okolu. Referat na te­
mat: ,,Zadania organizacyj śpiewaczych" wy­
głosi p. Kazimierz Lewandowski.

,,Bandonja", Jachcic-e. Zebranie miesięczne
we wtorek, 8 bm. o godz. 19 w lokalu p. Orczy-
kowskiego, ul. Saperów 10. Po zebraniu lekcja
muzyki.

Tow. Poltdro-Katolickich Robotników para­
fji Św. Trójcy. Pogrzeb członkini naszej ś. p.
Marjanny Zaborowskiej odbędzie się w środę,
dnia 9 bm. o godz. 4,30 po poł. z domu żałoby
ul. Jasna 11. O jak najliczniejszy udział w po­
grzebie członków prosi zarząd.

Klub sportowy ,,S. P . D,". Zebranie miesię­
czne we wtorek o godz. 8, przy ul. Chwytowe.

K. W. ,,Gryf'. Plenarne zebranie w czwar­
tak, dnia 10 bm. o godzinie 20-ej w sali restau­
racji ,,Pod Lwem”, ul. Marsz. Focha.

Zarząd XXI. Okręgu Wlkp. Związku Kół

Śpiewaczych. Zebranie zarządu jutro w środę,
o godzż 20 ,,Pod Lwem”, ul. Marsz. Focha.

Związek Chórów Kościelnych okręg bydgo­
ski. Wspólna lekcja chórów w środę, 9 bm. o

godz. 19,30 w sali Domu Katolickiego przy Fa­
rze.

,,Moniuszko". Zebranie plenarne we wtorek,
8 bm. o godz. 19,40 w salce parafjainej. Po ze­
braniu lekcja. W środę o godz, 20, wspólna
lekcja zjednoczonych chórów kościelnych w sa­
li Domu Katolickiego u Fary.

Sokół III. Zebranie plenarne dziś we wtorek
o godz. 19,30 w hotelu Lengninga, uł. Długa.

, ,Odrodzenie". W środę, o godz, 20 lekcji
w salce zakładu ks. misjonarzy. Plenarne ze­
branie w czwartek, o godz. 20 tamże. Przybycie
każdego członka konieczne.

Bydgoski Chór Męski. Lekcja śpiewu we

wtorek, 8 bm. o godz. 19,30 u p. Bielawskiego
przy ul. Szczecińskiej.

K. S. ,.Ruch". Zebranie zarządu dziś (wtorek)
o godz. 19 w lokalu p. Jaśniewskiej ul. Po­
znańska.

Związek Urzędników Kolejowych Koio II.
Zebranie plenarne we wtorek 8. bm. o g. 19,30
w sali ,,Pod Lwem" przy ul. Marsz. Focha 71.
Referat wiceprezesa zarządu okr. kol. Cieszyń­
skiego. Zebranie zarządu, tnężów zaufania oraz

komisji zabawowej, pół godziny wcześniej.
Tow. śpiewu ,,Lutnia". Dziś zebranie p le­

narne o godz. 8,15 wiecz. Uprasza s i | o punk­
tualne przybycie.

S. M. P . ,,Promyk", Zebranie zarządów obu
oddziałów dziś we wtorek o godz. 8.

Zrzeszenie Adeptów Gry Filmowej. Dzisiaj
we wtorek, 8 bm. o godz. 19; w sali Resursy
Kupieckiej lekcja gry filmowej, oraz wejdzie
w życie sekcja dramatyczna, jak wyznaczenie
ról, obsada etc. Punktualne przybycie pożą­
dane.

Ceduła urzędowa giełdy pie­
niężnej w Poznaniu.

POZNAŃ, dnia 7 kwietnia 1930 roku.
5 Pożyczka konwersyjna 00,00— 54,00
8% dolarowe listy Pozn. Ziemstwa Kreoyt.

94.00 -94,25
4% listy zastaw. Pozn. Ziemstwa Kredyt.

00.00 - 042,00
6% listy żytnie Pozn Ziem. Kred. 22,00-00,00
Bank Polski I. em. -

....
- 000/ 0—168,O't

Cegielski H. I cm. - -..... .
- - 45,00- 00,00

Herzfcld Viktorius I em. - 29,00- 00,00
1 Roman May I em. .

-
. 71,00— 72,00

Tendencja: Bez zmiany.

Giełda warszawska
dnia 7 kwietnia 1930.

Papiery Państwowe i obligacje
4-pioc. poż. inwest. - 121,00 120,75 000,00
ó-proc, poż, premj. doi. 0 )0,00 074,00 000,00
5-proc. poż. konw. .

- 000,00 055,00 009,00
Akcje w złotych.

Bank Dyskontowy ............... 000,00-116,00
Bank Poiski ....................... 000,00-167,50
Siła i Światło* ........ 96,00-097,00
Firley -

.......................... . . (35,00- 000,00
W.T. Węgla -0 5 4,00-000,00
Lilpop 26,00- 26,25
Starach ow ice....................... 00,00— 20,75
Kaberbusch . . . ................ 108,00-109,00

Bank Polski płacił dnia 8 kwietnia asa:

dolary amerykańskie 8.86 -8 .87

funty szterlingów 43,23
franki szwajcarskie 172,191/0
franki francuskie 34,78*4
marki niemieckie 212,10
guldeny gdańskie 172,78
szylingi austrjackie 125,22
liry wolskie 46,59
korony czeskie 26,32

Magistrat miasta Bydgoszczy - Wydział IX
Oddział Budowli Podziemnych ogłasza niniejszem

praeeiard ofertowu

na wyKsnanis w rol(o M olow ym 1930/31
około 20,003 n P napraw bruków w mieście Bydgoszczy.
Wątunki i blankiety ofert można otrzymać w Biurze

Budowlanem Urzędu Budowli Podziemnych,
uJ. Jagiedoósiia nr. U6, za opłatą 2 zł. 18971

Ofertę w zapieczętowanej kopercie i odpowiednim
napisem należy złoży w Registraturze Urzędu Budów.

Podziemnych pokój 20) do 18. 4. godz. 12-tej o którym
to czasie nastąpi otwarcie ofert.

Msgislrat za.trzega sobie prawo wolnego wyboru oferenta.
Bydgoszcz dnia 4. 4. 1930.

Urząd Budowli Podziemnych.
( -) Inż. Ed. Tubiełewicz, p. o. decernenta.

Staro zaprowadzone pismo rodzinne p o s z u k uj e

w wszystkich miejscowościach d z i e ln y c h

akwizytorów
z znajomością języka niemieckiego. Oferty do biura
ogłoszeń DEVERA Gdańsk. (9u05

Zdolny wojaźer
branży bławatnej, poszukiwany przez poważne
Zakłady Włókiennicze. — Reflektanci zechcą zło­
żyć oferty z życiorysem, podobizną i odpisem
świadectw do Biura Ogłoszeń Teofil Pietraszek,
Warszawa, Marszałkowska L. 115 pod ,tMaczei-
n a Dyrekcja**. (S346

znająca dokładnie księgowość amerykańską, dobra ko­
respondentka, perfekt w sprawach podatkowych i świad­
czeń socjalnych, siła dobrze polecona, potrzebna zaraz.

Znajomość języka niemieckiego konieczna.
Zgłoszenia z odpisami świadectw, fotografją i po­

daniem wymagań do firmy (8872
W. IffcaECiW.

Poszukuję zaraz jeszcze
drugiego ucznia

z dobrem wykształceniem
szkolnem. biegły w języ­
ku polskim i niemieckim,
pod bardzo dogodnemi
warunkami, wolne miesz­
kanie i utrzymanie. (9003
MLKłosowski l e ń tu (Pom,5
Drógerja pod ^Krzyżem”

Tel. 8.

2większeubikacje
słoneczne, frontowe na biuro poszukuje poważna
Spółka Akcyjna. W rachubę wchodzą tylko ubi­
kacje przy głównej ulicy w centrum miasta parter
lubIptr.itood1czerwcalub1lipca.Of.zpo­
daniem warunków upraszamy składać pod ,,Ubika­
cje" do Biura Ogłoszeń, ,,Par" Bydgoszcz, Dwor­
cowa 72. (8823

SBBr2E4gdc!x:przgmiusow ffli.
W środę dnia 9.4.30. o godz. U przed poł-

będę sprzedawał przy ul. G arbary 33, w podwórzu
najwięcej dającemu za gotówkę:

103 ctr. mąki szamotowej, 100 ca*

giefszamotowych,wiertarkę, motor
elektr. maszynę do pisania (Pro-
tosj 2 biurka.

9033) Malak, kom. sądowy w Bydgoszczy.

Bfoni
dobranych 160 cm. do wy­
jazdu i zaprzęgu 9( 08

fsękSowlec
orzechowy na patentów,
osiach oraz nowe wyja­
zdowe półszorkf sprze­
dam. Wiad. w Państ. Mad-
leśn. Czersk (Cis), poczta
i tel, Czersk (Pomorze).

dyktanda dla prac nau­
kowych w piśmie maszy-
nowem, wywiady kredy­
towe. inkaso weksli, obli­
czenie podatków. (5.09

Biuro kupieckie
Marszalka Focha 14,11,
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Przetarg przymusowy.Nieruchomośćpoło­
żona w Fordonie pow. Bydgoszcz i w chwili uczynienia
wzmianki o przetargu zapisana w księdze gruntowej
Fordon tom II. wybl. 28 na imię ogrodnika Augusta
Karassa i żony jego Minny urodz.'Tesebendorf w For­
donie w ogólnej wspólności majątkowej zostanie w dro

dze egzekucji dnia 31. maja 1930 r. o godz. 11-te,
przed połudn. wystawioną na przetarg w niżej ozna­
czonym Sądzie pokój nr. 13 .

- N ieruchotność stanowiąca
zabudowane podwórze i rolę obszaru 31,04 a składająca
się z parcel i mapa 1. 1 matrykuła artykuł
nr. 22 księgi podatku budynkowego 1. 2t.| Wzmian'

kę o przetargu zapisano w księgach gruntowych
dnia 14 czerwca 1929 r. Niniejszem wzywa
się wszystkich, którycn prawa w chwili zapisa
nia wzmianki o przetargu nie były w księdze grun-

towej uw-idocznione, aby się z nimi zgłosili najpóżnie;,
w dniu przetargu, przed wezwaniem do wnoszenia
ofert i prawa te uprawdopodobnili, gdyby wierzy
ciel im przeczył. W razie niezastosowania się do

powyższego wezwania, prawa przy oznaczeniu naj­
niższej oferty nie zostaną wcale uwzględnione, a przy
rozdziale ceny kupna dopiero po roszczeniu wierzy
cięła i innych prawach. Zaleca się na dwa tygodnie
przed terminem podać na piśmie albo do protokółu se­
kretarza sądowego dokładne obliczenie swych roszczeń
w kapitale, odsetkach, Kosztach wypowiedzenia i kosz­
tach sądowego dochodzenia swych praw, oraz oznaczyć
pierwszeństwo, którego się zada. Tych którym służy
prawo sprzeciwienia się przetargowi, wzywa się, aby
przed udzieleniem przybicia targu postarali się o umo­
rzenie lub zawieszenie postępowania, gdyż inaczej prą-
wo ich odnosić się będzie zamiast do nieruchomości,
tyiko do uzyskanej ceny kupna. (8973
Bydgoszcz, dnia 17 stycznia 1939r. Sąd Powiatowy.

Przetarg przymusowy.
W środę, dnia 9'kwietnia 1930 r. o godz. 3-cie,

popołudniu sprzedam w Solcu Kuj. w iirmie ,,Bazar4*
w drodze publicznego przetargu najwięcej dającemu
za gotówkę oraz natychmiastową zapłatą;

15 swetrów.
9034) Kowalski, kom. sądowy w Bydgoszczy.

Przetarg przymusowy.
W środę, dnia 9 kwietnia 1930 r. o godzi­

nie 3,30 po pot. sprzedam w Solcu Kujawskim przy

Rynku nr. 1 w drodze publicznego przetargu za go­
tówkę najwięcej dającemu oraz natychmiastową zapłatą:

bieliźniarke.
9035) Kowalski, kom. sądowy w Bydgoszczy.

Sprzedaż drewna.
Nadleśnictwo Państwowe Bydgoszcz sprze­

da najwięcej dającemu dnia 15 kwietnia 1930 r.

przed południem o godz. 9,30 w sali Resursy Kupie­
ckiej w Bydgoszczy, przy ul. Jagiellońskiej 25a,

drewno użytkowe i opalowe
z leśnictw Nadleśnictwa Państw. Bydgoszcz.

Bliższych wyjaśnień w sprawie wystawionego
na sprzedaż drewna udzielą pp, leśniczow'ie. W a­
runki sprzedaży ogłosi się przed licytacją.

Drobni rolnicy mogą otrzymać kredyt.
Dalszych wyjaśnień udzieli Nadleśnictwo przed

licytacją.
8972) Nadleśniczy Państwowy.

Wielka zniżka cen!
Począwszy od dnia dzisiejszego sprzedajemy
90-31 oprócz w naszym składzie

przyaal.PosńaAslcief10
również w nowo otworzonym sklepie

przy u iściłCBsroSairege* O
codziennie świeże;

s a d ł o .................................................. z ł 1 .7 0 z a fu n t

polędwica ....................... , 1 .8 0 ,

nerki ................. .... .................. , 1 .2 0 ,

g ł o w y ................................................ . . 0 .4 0 ,

stópki ........................ , 0 .25 ,

g ł o w i z n a ............................ ....
- k, .1.35 n

mięso drobne bez kości - -*
, 0.90 ,

kości z ogonk am i...................., 0.40 ,

kości krótkie z mięsem - --

, 0.60 .

BACON - EXPORT, Bydgoszcz.

Przetarg.
Komitet Budowy gmachu Funduszu Bezro

bocia rozpisuje przetarg

na prace blacharskie
(dekarskie) tego gmachu.

Ślepe kosztorysy za opłatą 5 zł oraz bliższe infor

macie można otrzymać od Kierownika Budowy inż.
Niebrasza w Urzędzie Wojewódzkim, pokój 50.

Oferty w opieczętowanych kopertach z napisem:
Oferta na prace blacharskie (dekarskie) przy budowie

gmachu Funduszu Bezrobocia w Toruniu1* snładać na­
leży tamże do godz. ll -lej dnia 17 kwietnia br.

załączając dowód ze złożonego w Kasie Skarbowej w'a-

djum w wysokości 5% sumy ofertowej.
Po tej godzinie rozpocznie się rozprawa ofertowa

Zastrzega się dowolny wybór oferenta. (807l)

Przewodniczący Komitetu Budowy, Dyrektor Robót Publicznych
(—) Dr. Jnż. Nawrocki.

0SWJT Fabryka Płyt Klejonych Sp. Akc.
Zarząd ma zaszczyt zaprosić pp. Akcjonarjuszów na

Walne Zgromadzenie
mające sie odbyt? w dniu 2 m aja 1930 o godz. 6 popoł. w lokalo

przy ul. Prom enada 26 w Bydgoszczy, z następującym porządkiem
dziennym:

3. Sprawozdanie Zarządu i Komisji Rewizyjnej
2. Zatwierdzenie sprawozdań i bilansu oraz rachunku strat

i zysków za rok reparacyjny 1929 i udzielenie pokwitowania
Zarządowi

3. Wybory nowych członków Zarządu i ich zastępców na

miejsce ustępujących oraz Komisji Rewizyjnej
4. Plan działalności oraz budżet na rok 1930

5. Określenie wynagrodzenia Członków Zarządu i ich zastęp­
ców oraz Komisji Rewizyjnej

6. Zatwierdzenie nowego Statutu Spółki uzgodnionego z roz­
porządzeniem Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej z dnia
22. 3. 1928 (prawo o Spółkach Akcyjnych)

7. Wolne wnioski

O ile zebranie w powyższym terminie nie dojdzie do skutku,
powtórnie Walne Zgromadzenie odbędzie się w dniu 16 m aja 1930
o fgodz. 6 popoł. w iym samym lokalu j będzie prawomocne bez

względu na ilość reprezentowanych akcyj. (8945

Wytwórcy i kupcy krajowi!
Zgłaszajcie się szybko
jako Wystawcy na

PIERWSZY WIOSENNY

TARG KATOWICKI
(czas trwania: 17 maja do 3 ozerwca r. b.)

Wielka reklama wytwórczości!
Tysiące zwiedzających!!!

Informacje i przydziały:

SI

Meble
adalnie, sypialnie .i po

coje męskie dębowe, o

rzeehowe, palizandrowe
i sosnowe, także różne
meble pojedyncze i wy­
ściełane w wielkim wy­
borze na dogodnych wa­
runkach, najtaniej poleca

Zieliński
Bydgoszcz 5378

u!. Śniadeckich 43.

Zamiana starych maszyn
dopisania nancwemodeie.
Stała rozprzeda* maszyn
aruntownie odremontowa­
nych zgwarancjąiprawem

zamiany.
SKORA iS-ka
POZNAN, Ale|. Marelnk. 23

Bydgoszcz, ul. edaAska 163

RAKIETY TENISOWE
w wielkim wyborze oraz wsseSKIe prasybory do ten ,,

dobre naciąg* i reperacje szybkoitanio zgwarancją
za fason i stałość naciągu. — Ceny reklamowe. - — Dogodne

warunki spłaty. - Otwarte cały dzień. (9018

Hi. ul. Piotra Skargi 3.

biegłe są zawsze i wszędzie poszukiwane. Systema-
matycznie pisania na maszynach metodą 10palcową,
wyuczam w ciągu 6-8 tygodni. BiiaaB 'S *MCB-

BBOgjeircrHSjgi rozpoczynam z dniem 15. bm.

9013) Elwertowski, ul. Długa nr. 19, II.

Ogrodnictwo Miejskie w Grudziądzu
przyjmie natychmiast

lstar, inm
tylko do prac wiosennych. (9002

Zgłoszenia piśmienne, lub osobiste pod zwyż
podany adres.

Kierownik^
biura adwokackiego potrzebny. Zgłoszenia
z podaniem dotychczas, zatrudnienia i pensji uprasza

N E U N A N N afiwoht I notariusz, Wejherowo.
Napisowe słowo (tłusto) 25groszy, każde dalsze

słowo 15 groszy, 5 liczb - jedno Słowo

i, w, z, a - każde stanowi jedno słowo.
Jedno ogłoszenie nie mpże przekraczać50 słów.

'Drobne ogłoszeniaWiększe ogłoszenia wśród drobnych lOO% drożej jak w zwykłym dziale ogłoszeń.

Dla poszukujących posady 20% zniżki.

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9.

|^P0LECENIfl^jJ

Wolanty
bryczki, samojazdki, szory

wyjazdowe i robocze, ka­
napy, leżanki, materace po
bardzo zniżonych cenach

poleca T.W aeławski.Cbełm-

no, ul. Marsz. Focha 2. (5207

K SPRZEDAŻE

Restaurację
w- Toruniu, centrum, peł­
na koncesja z powodu
choroby tanio sprzedam.
Oferty do Dzień. Bydg .

Toruń pod ,,Restauracja*- .

9004

Skład
kolonjalny (narożnik)przy
dobrej ulicy w Bydgosz­
czy za 3,500 sprzedam,
towar według obliczenia.

Adr. w filji Dzień. Bydg .

5179

Kowal
kołodziej, krawiec lub
szewc ma egzystencją bez­
konkurencyjną, wioska na

Pomorzu blisko stacji ko­
lejowej,jest dom etc. za­
raz do nabycia. Cena

4.500 zł. Oferty do filji
Dziennika Bydgoskiego
pod ,,Sprzedaż *. 5213

Okazja
40 mórg ziemi z budynka­
mi przy mieście i stacji z

powodu wyjazdu sprzedam.
Wpłaty 6.500 zł. Kieliszek

Bydgoszcz, Plac Piastow'ski
nr. 12. 15205

bom
parterowy z ogrodem na

sprzedaż. Kraszewskie­
gola. 5219

Folwark
240 mórg bez inw'entarza,
wpłaty 30,000 zł sprzeda
,R o1p ol* Bydgoszcz,
Gamma 2. 5218

Łóżka
materace, małe wóziki,
ramy do firan sprzedam
tanio. Grunwaldzka 17,
stolarnia. 8995

Motocykl
Triumph 272K,M.z świa­
tłe m elektrycznem na

sprzedaż700zł. Gebhardt

Dworcowa 19, I. 5197

Nowość
dla domokrążnych. Zgł.
Chrobrego21,w' podwórzu.

9025

Meble
bufet, kredens lubkompl.
jadalnie nadogodnych wa­
runkachtanio na sprzedaż.
Stolarnia Pomorska 22-23

5*236

Rower
męski sprzedam. Plac Ko-
ścieleckich 3, obok |Dłu-

giej. 5135

Motocykl
używany sprzedam. Ży-
towicz, Grodzka 17. (8994

Pierzynę
tanio sprzedam. Sienkie­
wicza 48, podw. 5221

Pianino
sprzedam tanio. Majew­
ski, Pomorska 65. (90t9

Łóżeczko
dziecięce tanio sprzedam,
Pomorska 16.Skład. (521l

Rower 5215
damski jak nowy 160 zł

sprzedam. Gdańska 58.

W ózik
sportow'y na paskach 58

zł sprzedam. Warmińskie­
go 3, podw% 5232

Bufet
i kredens lnb kompl. ja­
dalnia tanio na dogodnych
warunkach na sprzedaż.
Stolarnia, Pomorska 42.

5220

Rower
męski 80 zł sprzedam
Gdańska 58. 5216

ft KUPNAą

Aparat
Wecka wraz z szkiełkami

w dobrym stanie kupię.
Oferty z podaniem ceny

proszę skierować do filji
Dzień.'Bydg. pod,,Weck*'.

5201

K
posaoyVI

WTT JM
Przyjm ę 5233

jeszcze 2 panów na arty­
kuł ze szalonem powo­
dzeniem, potrzeba na to­
w'ar 50 zł, Zgł. do filji
Dz. Bydg . pod ,,5233”.

Posługaczka
potrzebna, Król. Jadw'i­
gi13,1p.1. (5238

Zaraz
jótrzebna posługaczka.
Matuszyńska ul. Gdańska

nr.68. 5235

Służącą
potrzebna. Gdańska 149,
111. lewa. 5200

Posługa
potrzebna. Dworcowa 32.

5203

Uczeń
może się zgłosić. Św'ia­
dectw'a szkolne i życiorys
proszę dołączyć." Jan

Przybylski, Orchowo (Po­
znańskie) skład towarów

kolonjalnych, krótkich,
sprzętów- domowych i re­
stauracja. 9027

Bufetowa
i kelnerka potrzebne zaraz.

Zgł, z fotografją, bufetowa

z kaucją. Działdowo, ulica

Dworcowa 8. ,Kawiarnia'*
9021

Dziewczę
do posługi domowej po­
trzebne. Pomorska nr. 32a

parter lewo. 5247

Służąca
uczciwa, pracowita po­
trzebna zaraz. Zgł . Nie-

witecka, ul, Pomorska 12.
9020

Służące
uczciwą, pracowitą poszu­
kuję zzraz lub później. Du-

dziakowa, Solec Kujawski,
Rzeźnictwo. (9023

Potrzebna
kraw'cowa do szyciapłasz­
czy. Kruszona, ul. 3 -go

Maja 5. (5214

Robotnik
rolny samodzielny, kawaler

potrzebny zaraz. Gdańska

nr. 40, Siwczyński. 5208

K
posady\1
POSZUKAJ

Wypowiedzianą
zniewage dnia 26. 3. 30.

w Hotelu p. P . przeciw'
p.B.K, odw'ołuje, Z,

9015

Poszukuje
posady inkasenta, maga

zyniera W'zględnie jakiej­
kolwiek innej posady.
Mam dłuższą praktykę
biurową oraz służyć mogę
poręczeniem bankow'em.

Zgł. do filji Dzień. Bydg .

pod ,A . N.** 5225

DOMIESZKANIA

Mieszkanie
1 pokoj., kuchnia, czynsz
roczny - 2 - 3- 4ko­
rzystnie odda ,,Norma",
Śniadeckich 0. 5202

Mieszkanie
sześć pokojowe, odpow'ied­
nie dla lekarza, oddam

wraz z meblami jadałki,
w pobliżu ul. Słowackiego,
przy ul. Gdańskiej. Oferty
pod ,Sześćpokojow'e” do

filji Dz Bydg. (5234

Mieszkania
1,2 i .3 pokojowe odda

Kurnatowski, Jasna ta

w ogrodzie. 8991

Mieszkanie
4 pokoje z kuchnią, kom­
fortowe okazyjnie poleca
Ziemianin, Dworcowa 69,
parter. 9032

Mieszkanie
6 pokojow'e, komfortow'e
zaraz do wynajęcia. Zgło­
szenia do Kółodzińska,
Kościuszki 55, I ptr.

9029

Mieszkania
3-5 pokojowe od gospo­
darzy wolne. ,,Roipoi",
Gamma 2. 5217

ICEED1
Pokój

duży, słoneczny, częścio­
wo umeblow'any ew'tl. 2

mniejsze, 1 umebl., drugi
próżny w centrum od 15.

IV. 30 r. poszukuję. Po­
morska 67, parter.

' 5198

Pokój
do w'ynającia. Dworcowa
nr. lal. (5210

Pokój
dobrze umebl. w centrum

bez pościeli dla 2 panie­
nek u starszej pani wolny.
Ares wskaże Dz. Bydg .

9028

Eleganckie
skromnie umebl.pokoje z

telefonem centr. ogrz5w.
Dw'orcowa 30, II 1. (52(2

Pokój
umeblow'any wynajmę.
Gdańska 40. Cukiernia.

5227

2 pokoje
z kuchnią zaraz do wyna­
jęcia. Wiadomość ul. Reja
nr, Z w' składzie, 9036

Pokój
dobrze umebl. Gdańska 51

II lewo. 5232

Pokój
umeblow'any skromny dla

pana. Warszawska 22, II.

lewo. 5209

Pokój
umebl., słoneczny z utrzy­
maniem lub bez zaraz do

w'ynajęcia. Śniadeckich 52,
II prawo. 8912

KCE5D*
Obiady 1.10 zł,

abon. taniej,łnjadaniako­
lacje wydaje Pomorzanka

pomorska 47. 5231

,,La princesse”
otrąbki dla mycia tw'arzy
działają świetnie na każdą
cerę. Wrażenie natych­
miastowe. Żukowska, In­
stytut Kosmetyczny, Byd­
goszcz, Cieszkowskiego 20

5239

Poszukują
autobus na koniec kwiet­
nia br. 20 -25 miejscowy
na zastępowanie na 14

dni. I. Lamparski, Nowe,
(Pomorze). 9Q26

Kto

przepisze pamiętnik na ma­
szynie z przybitkami za

wynagrodzeniem. Oferty do

Dz. Bydg . pod *Pamiętnik**.
8970

iSs)!
Kawaler

lat 26, posiadający własną
autodorożkę wartości 20

tys. pragnie zapoznaćpa­
nienkę do lat 24 zgotów­
ką do 8tys. celem ożenku

najchętniej z gospodar­
stwa. Zgłoszenia możliwie
z fotografją do filji Dzień.

Bydg. poci ,26 ”. 5226

Panna

lat 34, inteligentna, reli­
gijna, z porządnej rodziny
Pomorzanka, posiadając'a
50(0 zł oraz wyprawę
z braku znajomości szuka

inteligentnego pana na

dobrem stanow'isku w ce­
lu matrymonjalńym, wdo­
wiec nie wykluczony. Of.

do Dziennika Bydg'. pod
aLat 34**. (9030
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POLECENIA

Akuszerka
udziela porad przed po­
rodem i po porodzie, ul.
Sienkiewicza 1a. 8105

Fasonowanle
kapeluszy damskichi mę­
skich Bydgoszcz. Pomor­
ska 22/28. (16081

Cennik
bulw dalji (Georgini)
w ysyła bezpłatnie na

żądanie K. Błaszczyk.
Chojnice (Pomorze). (8S98

Grzyby
'suszone, litewskie, praw­
dziwe w wiankach, 16 zł

kilo wysyła Jan Słomiń-

ski, Rytel. 8729

Nagrobki
i punniki najtaniej Fa­
bryka ,Polon”, Gdańska

nr. 107. 8956

Wyprzedał
zupełna sukien, sukienek,
trykotaży i galanteryj z

powodu likwidacji intere­
su. Władysław Hellwig,
Długa 53. (8200

Materace
patentowe wykonuje fa­
chow'o po cenach fabrycz­
nych Józef Bobkiewicz,
TJrocza, wejście Kowal-

Bka 5. (4095

Jaja
wylęgowe od kur, rasa:

Czarna Miniorka szt 40 gr.
koszta, opakow. ponosi
kupujący.Marąuardt Kurt

Kamionka, pocztaTurzno,
pow. Toruń. (8070

Panowie!
Najbardziej zniszczoną

garderobę czyści, reperu­
je starannie, najtaniej
.,BkonQmja” Dra Emila

Warmińskiego 15. Tamże

garnitur sprzedaję. (5032

Bielizno damską
imęską wykonuje prędko
i solidnie, z w'łasnych i

powierzonych materjałów
, Alicja'*, ulica Jagielloń­
ska22,1p: obok Woje­
wództwa, tel. 1697. (9001

W ózki 5228

dziecięce w w'ielkim wy­
borze i najniższe ceny.
Szarowski, Dworcow'a 10.

Torebki 5229
damskie, teczki,parasolki,
łaski kupisz najtaniej
Szarowski, Dw'orcowa 10.

Fotografja
legitymacyjna 1 zł poleca
^Wiol% Marsz. Focha 11.

5280

Reperują
spuszczone oczka w poń­
czochach. Podwale 18.
Izbicka. 8999

Prężenie
liran i kap, Płac Koście
leckich 3. 9016

Okazja.
Zamienię dom, dochód
7.200 zł. rocznie w pow.
mieście z powodu stosun­
ków rodzinnych na ober­
żę z koncesją lub gospo­
darstwo od 100—150 mórg
lub dom w innem mieś­
cie. Zgłosz. do Dz. Bydg .

pod .,O kazja". (8962

Realno**
14 mórg ziemi, 13 mórg
łąki i ogród owocowy,
zabudowania dobre, z ży­
wym i martwym inwen­
tarzem na sprzedaż. Maks

Strohschein, Drzewce, sta­
cja kol. Jasiniec-Białebło-
ta. 8990

Zakład
fryzjerski damsko-męski,
z urządzeniem lub bez

sprzedam zaraz z miesz­
kaniem na prowincję. Zgł.
do Dzien. Bydg .pod,,Za­
kład*. (8969

Dom
II piętrowy z piekarnią, do

objęcia, cena 33.000 wpła­
ty 20000 zł. Dom II ptr.
cena 30.050 zł. Dom I ptr.
ogród, cena 16 000 zł, w 'ie­
le innych poleca Pogoń,
Dworcowa 80.

Gospodarstwo
sprzedam, 19 mórg, z in­
wentarzem. Inowrocław­
ska 58. 8880

Gdynia.
Plac budowlany 500kwm.

okazyjnie na sprzedaż.
Zgł. do filji Dzien. Bydg;
jiod ,Gdynia". 5165

Sprzedam
kilka parcel po 25-60

mórg dobrej roli na do­
godnych warunkach.

Cena i wpłata podług
ugody. Położenie nad

szosząKartuzy-Gdynia-
Gdańsk. Komunikacja
autobusowa. Posiedzicie!

Wojciech Krefta, Kczewo

poczta Przodkow'o pow.
kartuski. 8941

Dom
sprzedam 4 pokoje, 2 ku­
chnie, 2 morgi roli. Czyż-
ków'ko, Grunwaldzka 68.

8967

Okazja I
Sprzedam przedsiębiorą

Btw'o wyrabiające artykuł
dziennej potrzeby. Zysk
pod gwarancją 100y0. Do

objęcia potrzeba ca 5.050

.jsł. Zgłoszenia do filji Dz.

Hydg. pod .Zaraz 5000”.

5147

Łóżko
stół, kuchnię, sprzedam
tanio, Karpacka 5. (5180

Wózek
dziecięcy, obraz do sy­
pialnińRodzina* sprzedam
tanio. Glesmer, Grun­
waldzka 151. 8958

3000 złotych
miesięcznie zarobią inte­
ligentni, energiczni. Po­
w'ażnadziałalność handlo­
wa. Kapitał nie potrzebny,
obroty finansuje centrala.
Możność natychmiastowe­
go zarobkowania. Zgłosz.
Łódź, B. poczta głów'na,
skrytka 501, (8643

Motor
elektryczny5konnykom­
plet na prąd stały,480cm
transmisji, 4 łożyska, 2

tarcze zaraz na sprzedaż
Zgłosz. do Dzien. Bydg .

pod,,Motor elektr." (8936

Sypialnia
nadająca się dla panienki
modna okazyjnie na sprze­
daż. Gdańska 61. (5196

Fiat 501
sprzedam, przyjmę moto

cykl jako wpłatę. Ku

jawska 4 przy Zbożowym
Rynku. 8989

Dom
ze składem, mieszkaniem,
śródmieście, 10,000 zł.

Właściciel Szarek, Dwor­
cowa 90, II. 5162

Koionjalką
z mieszkaniem sprzedam
Gdzie? wskaże Dz. Bydg .

8988

Sprzedam
lub wydzierżawię dom z

wyszynkiem ikol.,stajnią
zaj.y2morgi ogrodu V2

morgi”łąki w mieście poł.
nad torem Wągrowiec-
Bydgoszcz. Ćena 121/* tys.
wpłaty 10 tys. Pośredni­
cy niewykluczeni.Na od­
powiedź znaczek. Zgłosz,
właściciel Andrzej Wy­
rem bek, Wągrowiec. (9C05

Karoserja
pryczowa do lty2-tonowej
półciężarówki Chevrolet,
z pogłębieniem w środku

podłoga do wyjęcia, przez
co wóz może być użyty
jako osobówka, tylną ścia­
na do wyjęcia z siedze­
niem dla kierow'cy lub bez

prawie że now'a, korzys­
tnie na sprzedaż. Antoni

Piliński, Bydgoszcz, Nowy
Rynek 9, telefon 407,

8786

Dowózki
każdego rodzaju korzy
stnie na sprzedaż. Het­
mańska 35. 5139

Rower
iółwyścigowy sprzeda
Całdowski, Długosza 7.

8966

Korzystne
nabycie samochodów! Z

powodu zwinięcia przed­
siębiorstwa stawiam zaraz

na sprzedaż: 1 autobus

półtora ton, 1 samochód

półtora ton ciężarow'y, 1

taksówkę , Limuzyna”.
Powyższe pojazdy marka

Chevrolet dobrze utrzy­
mane, mało używane, do­
bre opony. B . Stasiewski

Nowe, Kolejowa 28. (8943

Skrzydło
bardzo tanio sprzedam
20 Stycznia 13, parter.

8945

30
ctr, brukwi na sprzedaż.
Kuckuk,Osowagóra. (8952

Pokój stołowy
dębowy kompletny sprze­
dam. Skład BOccasion”,
Gdańska 31/32. 5193

Maszyna
krawiecka lub steperska
250 zł.Pod Blankami 131.

9012

Na sprzedaż;
bryczka, wóz towarowy,
wóz roboczy 2 calowy,
używany bardzo ta­
nio, Grunwaldzka77.(9009

Szpinet
starożytny mahoniowy
harfą stojącą sprzedam.
Skład ,Occasionu, Gdań­
ska 31/32. 5191

Garnitur
parowy Marszal do młóc­
ki do reparacji
sprzeda tanio St. Przy­
bylski, Szubin. 5167

Wilk
ostry, czujny i dobrze

tresow'any sprzeda w

dobre ręce Przybylski,
Gdańska 15. 5188

K KUPNA

Kupią
używany fortepjan i gar
nitur klubow'y. Of. z po­
daniem ceny do Dz. Bydg
pod ,3366 ”. 8939

Kasą
,,National*1 używaną dla

sklepu kupię. Oferty Pili
ul.Bocia nowo 29/30.15174

3 kufry
duże, dobrze utrzymane
kupię. Zgł. R . Wiśniew­
ski, Fredry 1. (5172

LEKCJE DI
Przygotowują

do egzaminów' wstępnych
Of. pod ,Szóstokłasista”
do filji Dz. Bydg . (5164

Lekcji
skrzypiec i fortepjanu u-

dzielą Kałdowski, Długo
sza 7. 8965

POSADY
WOLNE Dl

Pianino
Bliithnera sprzedam.
Skład ,Occasion”, Gdań­
ska 31/32. 5192

Sprzedam 8942

urządzenie młyna w

pełnym biegu (motor 10

kouny i dwie pary ka­
mieni)do tegodzierżawio­
na ubikacja na 6 lat w

dobrej okolicy. Zgłosz
doDz.Bydg.pod,M.G .”

Chewrolet
1V2—2 ton w bardzo do­
brym stanie sprz edam.

Zgł. Skład,Senatorska 70.
8976

Pierzyna
i wózik dziecięcy na pas­
kach, mało używany, tanio

na Sprzedaż. Halicka 7,
Szwederowo, 8993

Chcesz
otrzymać posadę? Musisz

ukończyć kursy fachowo

korespondencyjne profe
sorąSekułowicza, Warsza­
wa,Żórawia42e.Kursy wy­
uczają listownie: buchał-

terji, rachunkowości ku­
pieckiej, korespondencji
handlowej, stenografji
nauki handlu, prawa, ka-

ligrafji, pisania na ma­
szynach, towaroznawstwa,

angielskiego, francuskie­
go, niemieckiego, pisowni
oraz gramatyki polskie.
Po ukończeniu świadec­
two. Żądajcie prospek
tów. 8184

inteligentną
panienkę do podróżow'a
nia z kaucją 100zł. przy;
mę zaraz. Wiadomość w

Dzien. Bydg .

30 złotych
dziennie nietrudno zarobić

lekkąpracą piśmienną.Zgł .

firma ,Carbon1*, Gdyni.
5124

Szofera
własnym samochodem

krytym, za dobrą płacę na

wyjazdy naprowincję po­
szukuję. Adres w Dzien.

Bydg. 8894

Ogrodnik
kawaler, 24 lat, 8 lat

praktyki, poszukuje po­
sady zaraz z dobremi

świadectwamiipolecenia­
mi. Edward Nędzewicz,
Góściejewice, p. Bojano­
wo. (8937

Książkowa
szuka posady. Zgł . pod
,L.M.*doDz.Bydg.

8947

Bufetowy
fachowiec i kawaler z

2100 zł na objęcie towaru

potrzebny zaraz. Staro­
gard, Grand-Cafe. (9017

3 pomocników
ogrodniczych, którzy już
pracowali w zakładzie o-

grodniczym handlowym,
poszukuję natychmiast.

Kazra. Rudawski, Buk,
(Wlkp.) Zakład ogrodni­
czy. 8961

Ekspedjentka
z dłuższą praktyką szuka

stałej posady do kawiar­
ni lub restauracji. Zgł.
pod ,Ekśpedjentka do Dz.

Bydg. 8704

Szofer
mechanik zdługolet.prak-
tyką żonaty, obeznany
ż wszelk. rodz. maszyn
z dobremi świadectwami

poszukuje posady. Zgłosz.
pod ,,Szofer'* do filji Dz

Bydg. (5173

Mieszkania
2-3 -4 -5 pokojowe wy­
najmę. Nowakowski, ulica
Dworcowa 69, piętro.(5187

Pokój
wynajmę. Kordeckiego 14,

prawo. 8951

Mieszkanie
3'pokojowe, łazienka od­
stąpię solidnemu lokato­
rowi. Gf. pod ,25097 do

filji Dz. Bydg . 5170

Mieszkanie
3 pokojowe, 2 wejścia w

pobliżu dworca zamienię
na 2pokojowe. Adr.w Dz.

Bydg. 18996

rrma-a
Przyszło**

przepowiada podług ehiro-

tuacji - aśtrologji, przyje­
zdna. Plac Piastowski 7, I

piętro. (8547

Pokój
i kuchnia do w'ynajęcia.
Zgł. Długa33, IIp. (8998

ECBHEDI
Pokój

dla oficera lub inteligent­
nego pana przy lepszej
rodzinie. Sw. Jańska 1,
I ptr. (5148

Dobrego
fachowca do fabrykacji
resorów samochodowych
poszukuje natychmiast
iirroa ,,Auto-War" Tczew,
Sambora 2-3 . (9006

jfjf PZlERŻAWY^jH
Poszukują

dzierżawyfolw'arku350do
409 mórg pszennej ziemi
dla poważnego reflektanta

z gotówką, również, za­
mienię kamienicę na ma-

;ątek. Łaskawe zgłoszenia
uprasza biuro , Pogoń”,
Dworcow'a 80, tel. 1815.

Pokój
umebl. do wynajęcia, ul.
Marszałka Focha 12, 111p.
prawo. 5169

ekspedientka
branży czekoladowej mło­
da, przystojna potrzebna.
Zgłoszenia 3-5 , Pili, ul.

Bocianowo 29/30, (M75

Dziewczyną
lub kobietę do obsługi
domowej zaraz. Olszow-a,
Hetmańska 30 p. (5122

Kucharka
umiejąca dobrza gotować
może się zaraz zgłosić.
Hotel Dworcowy Tczew.

8931

Ucznia
młynarskiego poszukuje
natychmiastlub od15b.in.

Młyn motorowy II. Rr-

mer w Chełmży.

Poszukują
podręczną. Adres wskaże

Dz. Bydg . 8948

Starsza
prasowaczkapotrzebnaza
raz. Hetmańska 25. (8946

Służąca
zaraz potrzebna. Długa 7,
II p. 8955

Kucharka
dzielna od 15 lub zaraz

potrzebna. Restauracja
Beidatsch, Gdańska 28.

5171

Dziewczą
do 16 lat do lekkiej pra­
cy fabrycznej może si*

zgłosić. Promenada 12,
ptr. wejście z Wesołej.

5181

Dziewczyna
na wieś zaraz potrzebna
Zgł.adwokatMaciejewski,
Mostostowa U, I ptr. 1.

8984

Uczeń
młynarski, fizycznie silny
i inteligentny potrzebny,
Of. własnoręoznie pisane
iżyciorys skierować Młyn
St. Malczewski, Nakło

n.N. 8969

K
'TdTadT'^M
POSZUKUJĄ %M%

Dzielny 8940

pomocnik kupiecki,lat 20,
katolik,poszukujeposady,
najchętniej w składzie

kolonjalnym od 15 kwiet­
nia lub później. Łaskawe

zgłoszenia 'A. M u 11 e r,

Więcbork, Hallera 27.

Ola
tarlaku na Pomorzu na

wsi poszukuje się bez

względnie dzielnego, e

nergicznego, starszego,
nieżonatego pomocnika
tartacznego, który znać

musi wszelkieprace oko­
ło przetarcia, sortowania
iładowania drewnaiktó­
ry zastąpić może kierow­
nika. Język niemieckipo­
żądany. Oferty z odpisa­
mi świadectw oraz wa­
runkami skierować do

filji Dzien, Bydg. pod
^Tartak**. 45163

Starszy
młynarz poszukuje zaraz

lub później posady jako
podmłynarz lub walcowy
w mniejszym młynie jako
kierownik lub sam odziel­
ny. Oferty składać Fr.

Witkow'ski, Nakło n./Not.

Bielawy. 8938

Maszynistka
i książkowa z znajomo­
ścią podatkową, ostatnio

z 6-letniąpraktyką
poszukuje zaraz po­
sady. Łaskawe oferty upr.
do Dz. Bydg . pod rMa-

szysistka”, 8968

Wydzierżawią
fabryczną ubikację z mie­
szkaniem na warsztat ślu­
sarski, także nadaje się
dla stolarza, w Solcu Ku­
jawskim. Zgłoszenia Fr.

Bernard, GębiCe, powiat
Mogilno, * 4999

Dom
z 2 morgami ogrodu za­
raz do wydzierżawienia.
Wiatrakowa 8, Osińska.

5166

Sklep
z 3 pokojowem mieszka­
niem, kuchnią i dużym
stryehem w śródmieściu
do wynajęcia od gospo­
darza. Adres wskaże Dz.

Bydg. (895o

Wydzierżawią
'piekarnię na'tychm. w poi
nym biegu w rynku w

wielk. pow. mieście. Cena

dzierż, przystępna. Gdzie?

wskaże Dzien. Bydg . (8935

530 mórg
wydzierżawię, Warunki

na miejscu do ugody. No­
wakowski, Dworcowa 69.

5188

Składnica
warsztaty, biura i duży
plac przy ulicy Dwor­
cowej blisko Gdańskiej
natychmiastdowydzierża­
wienia. Oferty do filji,
Dz. Bydg . Dworcowa 2.

pod ,ćentrum”, 5182

Kiosk
leśny sezonowy wydzier­
żawię, cena 500 zł. Wiad.

wDz.Bydg. 5195

l(ss)I
Pokój

z kuchnią wynajmę.Adres
wskaże Dz. Bydg . (8949

3 pokoje
z kuchnią, wraz meblami

odstąpię natychmiast.
Wiadomość od 3-6 pop,
A. Ciesiński, Zduny ,14.
wchód osobny. 8957

Mieszkanie
2 lub 3 pokoje wprost od

gospodarza zaraz poszu­
kuję. Łaskawe zgłoszenia
proszę do filji Dz. Bydg .

pod HI. K.** 5194

Pokój
z kuchnią zarazdo wyna
ęeia. Grunwaldzka 78,
(p. 1. 9010

Do wyhającia
pokój z dużym warszta­
tem. Bocianowo 6. (5159

Pokój
słoneczny z utrzymaniem
lub bez zaraz do wyna­
jęcia. Łazienka, telefon,
w* wili1Reja 2. 5184

Pokój
dla pań, fortepian. Ciesz

kowskiego 17, pierwsze
piętro lewo. 5160

umebl,
wo.

Pokój
Lipowa 3, I pra-

5189

Pokoje
Hetmańska 13, II. (5190

Pokij
słoneczny ucikonowy, e

lektrycznośó, łazienka. 20

Stycznia 27, I lewo. (5177

Próżny
pokój albo umeblowany
do wynajęcia. Gajowa 4.

9000

Skrom ny
pokój do wynajęcia. Dłu

gosza 14 p. 8978

Pokój
umebl. w dobrym domu

utrzymaniem do wynaję
ćia dla pani od 1 maja
Zduny6a, II p. 898;

Pokój
wspólny dla pana tanio

wynajmę. G a r bary24,
I lewo. 9014

Pokój
do wynajęcia. Jezuicka13,
III, Muller. 8992

Pokój
do wynajęcia. Regulski,
Król. Jadwigi 13. (8983

Pokój
ładnie umebl. z utrzyma
niem. Kołłątaja li, Upra­
wo. 5224

Pokój
elegancko umeblowany za

raź.Słowackiego 1,1 prawo.
. 5206 ,

Pokój
z używaiiem kuchni. Ul

Szczecińska 5. 5207

Pokój
umebl. zaraz do wynaję
cia. Kołłątaja 12, 1ptr. pr.

5223

Obiady
wydaje 'po 2 zł z trzech

dań Roja 2. 5185

Skradzioną
książeczkę wojskową u-

nieważnia'm . Wacław 'Ba-

sandówski. 8960

Unieważniam
zagubioną książeczkę woj­
skow'ąP. K. U.Grudziądz.
Mieczysław Pęche, Byd­
goszcz, Marszałka Focha

nr.8.' 5168

Wspólnika 9011

poszukuje się do dobrze

prosperującego przedsię­
biorstwa w pełnym biegu
potrzeba do wstąpienia
10,000 zł, fachowość nic

pożadana. Zgł. do Dzien.

Bydg. pod BW spólnik”.

Szukam
inteligentnej', miłej przy­
stojnej pani przyjaciółki
możliwie z własnem mie­
szkaniem. Dam ewntl.po­
moc materjalną. Dyskre­
cja w'zajemna konieczna.

Oferty z fotografjami za

zwrot których ręczę Sło­
wem honoruproszę skie­
rować do filji Dz, Bydg.
Dw'orcowa 2, pod ,,Dy­
skrecja". (5178

,,A może**
pan J.C .napisze powtór­
nie do Dzien. Bydg .ipo­
da czytelny adres pod;
,,A może". Ofertęz26. III .

aprobuję. (898ł

Oświadczenie.
Zaręczyny z p. Francisz­
kiem Sikorskim z ul. Ró­
żanej 18, zrywam.' Marja
Skibówna. (8960

EtEHEM
Kawaler'.

lat 35, młynarz, może pro­
wadzić interes handlow'y,
z braku znajomości po­
szukuje w sprawie ożenku

panny lub wdówki bez­
dzietnej,cokolwiek posagu
w gotówce lub wrinteresie.

Spraw'ę traktuje się po­
ważnie, Zgł. do filji Dz.

Bydg. pod ,,35”. (S 158

Panna 5161

lat 25, miła, inteligentna,
posiadająca wyprawę i

5000 zł, poszukuje męża
na stałem stanowisku.

Oferty z fotografją do

filjiI)z.Bydg.pod,F.G.”

Kawaler
kupiec 26lat z dobrej ro-. -

dżiny z odpowiednim ma­
jątkiem, pragnie się Wże­
nić w interes kolonjalny
z restauracją lub inne

przedsiębiorstw o. W spól­
ne kupno nie wykluczo­
ne. Zgł.dofiljiDz.Bydg .

pod ,,100". (5176

Która ' 8963
z szlachetnych pań poży­
czyła by kawalerowi żPo-

morza, intel., łat 30, z

lepszej rodziny, 5 -6 tys.
żł dlapowiększenia przed­
siębiorstwa mleczarskiego
w mieściepow,,gwarancja
dam w zastaw papierjr
Wartościowe, w'iększej
wartości, późniejszy oże­
nek nie wykluczony.Łask.
zgłoszenia do Dz. Bydg .

pod ,Przyszłość J. C .”

MtWI* HAG CHRONI

krajach kulturalnyoh po­
trafi się ocenić zdrowotne

wła|^ośoi kawy Hag. 0 ile do­
tąd nie piliście kawy Hag,
spróbujcie pierwszą filiżan ­
ką wleotorem. Będzieoie
idumieni jej dobrooią i nie

odczujecie ujemnego wpływu
na sen. Kawa Hag ohrohi serce

i nerwy*;.



Dnia 6-go kwietnia zmarł nagle w Warszawie w 66 roku życia ś. p.

Dr.Franciszek Fischoeder
dyrektor departamentu w Ministerstwie Rolnictwa

odznaczony Komandoria Polonja Restituta i Komandoria Legji Honorowej
Nabożeństwo żałobne odbędzie się w czwartek, dnia 10 bm. o godzinie 9-tej w kościele Farnym w BycU

goszczy, skąd po nabożeństwie wyruszy kondukt na nowy cmentarz Fary.
Za rodzinę:

Dr. Edward Fischoeder.

Nr. 83.

W niedzielę dnia 6 kwietnia br. o godz. 23 zasnął w Bogu
opatrzony Sakramentami św. po krótkich lecz ciężkich cierpie­
niach mój najdroższy mąż, nasz kochany ojciec i dziadek ś. p.

Piictifsi Koźm o
przeżywszy lat 70, o czem donosi w ciężkim smutku pogrążona

Żona z dziećmi i rodzina.

Nakło, dnia 6 kwietnia 1930 r.

Pogrzeb odbędzie się w środę dnia 9 bm. o godz. 4 popoł
z domu żałoby ul. Bydgoska 386. (8964

Posłuchajcie i przekonajcie się w następujących składach:

Bydgoszcz: W. Buchholz
uł. Gdańska 150/151

B. Jączkowski
ul. Gdańska 17

Chodzież: Bracia Jasielscy
ul. św. Barbary 1

Gniewkowo: StMarczewski
Inowrocław : A.Buhl, ul.Kurowa2

*Światło* ul. Dworcowa 4 a

Kcynia: A. Rosseck

Koronowo: M. Siuda, Rynek
M rocza: A. Hinz

Nieżychow o: Zakłady Przemysłowe
Strzelno: ^Feston"
Szamocin: Fr. Tornow

Żnin: W. HemeŁ

Str. 14 .

Dnia 5 bm. zasnął w Bogu zaopatrzony Sakra­
mentami św. po długich i ciężkich cierpieniach mój
kochany mąż, nasz najdroższy ojciec

właściciel ziemski

przeżywszy lat 70, o czem donosi w ciężkim smutku

pogrążona
Zona x synami.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek dnia 10. 4. bm. o godzi­
nie 10 rano z domu żałoby Dominium Orzełek na cmentarz w Ka­
mieniu Pomorskim. (9022

lleahiyteinplei

laaiprafliowTrti
dlanimtł

iflH fr

Dla wszystkich celów radio­
wych odpowiednie lampki

światowej sławy
Od dzisiaj rana dnia 8. IV.
kosztuje 3 funtowy chleb
TO% żytniej mąki Typu
Rządowego 897y

69 groszy.
Cech Piekarzy

Bydgoszcz.

Sanatorium
Dresden - Rsdebeui
2lekarzy - Broszury bezpł.

Choroby kobiece, nerwów, serca i przem. mat.

mDZIENNIK BYDGOSKI*' środa, 'dnia 9 kwietnia 1930 r.

Nięso
tanieje w dalszym ciągu ty lk o

w składzie przy ul. Poznań­
skiej 10. Stópki za funt 30 gr
oraz wszelkie in ne gatunki mięsa
i tłuszczy wieprzowych polecamy
n ajtaniej, codziennie świeże z u-

bojów eksportowych. 8624

Bacon.2xport
Bydgoszcz.

W pierwszą rocznicę śmierci naszej najlepszej
i nigdy niezapomnianej matki, babki i prababki

ś. p . Anny Kucińskiej (soss
odprawiona zostanie M sza i w . za spokój Jej
duszy w kościele parafjalnym Ks. Ks. Misjonarzy
na Bielawkach w dniu 12 kwietnia 1930 r. o go­
dzinie 8 rano, o czem zawiadamia Krewnych,
Przyjaciół i Znajomych Rodzina.

EicąfMacj a ?
W sobotę dnia 12 kwietnia 1930 r. o godz.

11-tej przed południem sprzedam na rachunek
obcy za gotówkę najwięcej dającemu w podwórzu
spedytora Herzkiego, przy ul.Gdańskiej 131-132:

samochód osobowy
fabrykacji niemieckiej 8/24 P. S., 5 siedzeniowy, po­
ciągnięty skórą, 5 prawie nowych opon, dobrze u-

trzymany, gotowy do jazdy, z książką rejestracyjną.
Michał Piechowiak ^

zaprzysiężony licytator i taksatir (8975
ul. Długa 8 i Grodzka 23. (8975) Telefon nr. 1651.

P. P. zawiadamiam że otworzyłam

pralnię bielizny
.S,,,niQIENA"
przy Ul. GdaAsklej 115, w domu p. Konieczki.

Polecając się Szan. Pub!, kreślę z poważaniem
5157) Wanda Nobis.

Na raty

f. Xarpomitx
Ml.Długo66-telefon809

Odzież damska i męska, obuwie
matcmjatuu6ranionie ina
suknie - firant/ - nlólna.

5628

leficje źańcóm.
Kursy p. M. Toeppe w sali p. Wicherta
prowadzą dalej w dotychczasowej formie.
Kurs modnych faAców rozpocznie się w Środę dnia 23
kwietnia. Zgłosz. od godz. 1 2 - l -ej i 6 - 8-mej. (4869

J5. TlasstererZtST'"” Dworcom 3.

ni
5iig) Feliks Haczorek
HAKŁO n/N. ul. Hallera 110. Telefon 200

OLEJARNIA
nowocześnie urządzona, mniejszych rozmiarów pód
korzystnemi warunkami na sprzedaż lub do wy-
dzierżawienia. Oferty pod ,,A. Z. 500” do filji

ii
urzędniczych,wojskowych
i szkolnych. Przybory
mundurowe poleca

H. Bumn i Syn
Bydgoszcz (6316

ul. Gdańska nr. 153.
Tel. 2066.

Wysyłka pozamiejscowa.

Dzień. Bydg. Dworcowa 2.

napisze imię, nazwisko, miesiąc u-

rodzenia, otrzyma darmo broszurę
określenie charakteru, zdolności,
przeznaczenia. Pozna kim jest,
kim być może. Warszawa - Re­
dakcja BWiedza Tajemna'* skrzyn-

i ka pocztowa 571. Załączyć zna-

\Di4v; J czek pocztowy na przesyłkę. (8185

Csny ogłoszeń: 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-iamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 60 s t w tekście n a drmriA, i tw o imi ,aa .

'

na dalszych stronach 85 gr. za milim. 1 łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., k ażded alsze V g r
" dla dZ , l-00. z,łv

Większe ogłoszenia, zamieszczone wśród drobnych lOO% drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu odoszeń o tvm sa L m hi znKlzkj-
Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. - Ogłoszenia zagraniczne 2 5 0/,, dopłaty - Ogłoszenia skomnlik-nwane n L J tek?cie udziela się rabatu.
Za terminowe u m ieszczenie! przepisane miejsce administracja nie odpowiada. - Miejsce płatności: Bydgoszcz. - Konta bankowe: Bank Związku

___________________________________________Bank M.Stadthagen. - Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznań. ^urooivowycn, u a a i nuaoYsy,

Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy. - Za redakcjg odpowiedzialny: Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy.


